
l»«R*giq tobela loterii no stfr. 41-oJ

10 gr.

W r . 1 5 6  A W a r s z a w a , ś r o J a  25 m a ja  1938 r . I r O A  K IS I

Wulkan czechosłowacki dymi..,

Heniein grozi konsenkuencjimi
jeśli nie będą cofnięte za rzą d ze n ia  w o js k o w e

K A T A S T R O F A
S A M O L O T U

PRAGA 24 5. (tel. wł.). Czeska 
agencja telegraficzna komunikuje u- 
rzędowo, ie  katastrofa samolotowa, 
jaka wydarzyła się wczoraj o godz. 
9-tej tano wydarzyła się w okolicy 
Veyprty, w północnozachodniej części 
kraju nad granicą niemiecką. Przebieg 
katastrofy był następujący: Około
godz. 9-ej ram samolot przelatywał 
nad okolicą Veyprty, gdzie zalegała 
gesra mg'a. Samolot chcąc wyjść z 
mgły, zniżył- lot i znalazł się nad wy­
sokim lasem. W tym momencie na­
stąpiła eksplozja i samnlor runął na 
% emię na terenie Czechosłowacji, 
świadkami katastrofy był patrol cel­
ników oraz inspektor leśny wraz 15 
robotnikami, zatrudnionymi >w losie, 
Świadkowie ci stwierdzają, iż samo­

lot bynajmniej nie leciał w kierunku 
granicy niemieckiej,

I  Z N O W U  N A P A D
BERLIN, 24. 5. (teł. wł.). Nie­

mieckie biuro informacyjne donosi z 
Pragi: w Poniedziałek rano napad­
nięto i znieważono czynnie w Bruex 
sudecko - niemieckiego posła Eich- 
holza. W chwili, gdy w pobliżu ratu­
sza powitał podniesieniem ręki jed­
nego ze znajomych.

Napadu dokonano w czasie, gdy 
prezydent krajowy dr. Sobotka odby­
wał konferencję z członkiem • sudec­
kiego wydziału krajowego dr. Fąęss- 
lem w sprawie ostatnich zajść w 
Bruex i okolicy

W miejscu, gdzie napadnięto posła 
Eichholza, zgromadziły się tłumy lu­
dności, które z trudem zostały przez 
policję rozproszone. Aresztowano 2

Biura poselstwa litew skiego
c z y n n e  u d  25 b . m .

Poselstw o l it e w s k ie  w  W a r ­
szawie p o d a je  do w ia d o m o ś c i,  że 
od d n ia  25 m a ja  b. r .  b iu r a  p o ­
s e ls t w a  b ę d ą  c z y n n e  w  n o w y m  
lo k a lu  p r z y  u l. K o s z y k o w e j N r .  

14.

N u m e r y  t e le fo n ó w  p o s e ls t w a :  
a )  k a n c e la r i a  d y p lo m a t y c z n a  —  
g o d z in y  p r z y ję ć  od 1 1  do 13, te ­
le fo n  : 8 -5 5 -3 6 , b )  w y d z ia ł k o n ­
s u la r n y  —  g o d z in y  p r z y ję ć  10 —  
13, t e le fo n  8 -5 5 -3 7 .

Na 198 lat w ięzienia
s k a z a n o  23 p o d p a la c z y  i w y w r o to w c ó w

R Ó W N E ,  24. 5. W  R ó w n e m  z a ­

k o ń c z y ł  s ię  p r o c e s  p r z e c iw  35  
m ie s z k a ń c o m  m ia s t e c z k a  W ło ­
d z im ie r z  w  p o w . s a r n e ń s k im ,  o -  
s k a r ż o n y m  o p r z y n a le ż n o ś ć  d o  
K  P . Z .  U ., o r g a n iz o w a n ie  s t r a j­
k u  ro ln e g o , u p r a w ia n ie  t e r r o r u  
z a  p o m o c ą  p o d p a le ń  d w o rc ó w ,  
la s ó w , sto g ó w , ru s z c z e n ie  p lo ­

n ó w , w y b ij a n ie  s z y b  itp .

W  d n iu  c z w a rt y m  p r o c e s u  o- 
g ło s z o n o  w y r o k ,  na m a c y  k t ó r e ­

go  s k a z a n o  3 o s k a r ż a n y c h  po  12  
la t  w ię z ie n ia ,  6 d o  9 la t, i po  7 

la t, 11 p o  5 la t, 2  po 2 la ta , z 
z a w ie s z e n ie m  n a  la t  5 1 n a  u -
m ie s z c z e n ie  w  d o .n u  p o p r a w ­
c z y m , 5 - c i u  u n ie w in n io n o .  W s z y ­
s t k im  z a lic z o n o  16 m ie s i ę c y  a -  
re s z t u  p r e w e n c y jn e g o

W ś r ó d  s k a z a n y c n  z n a jd u ją  s ię  
s a m i U k r a iń c y .  J e d e n  to d o w ó d

w i ę c e j ,  ż e  d o k t r y n a  u k r a in iz m u  
m ie ś c i  w  s o b ie  z a r a z k i  k o m u n iz ­
m u

osoby. Przeciwko sprawcom napadu 
wszczęto dochodzenie.

G R O Ź B A  
K O N S E K W E N C J I

PRAG A, 24. 5 . ( t e l.  w l.> . K o n ­
f e r e n c j a  H e n le in a  z p r e m ie r e m  
H o d ż ą , k t ó ra  o d b y ła  s ię  w  p o n ie ­
d z ia łe k  w ie c z ó r,  t r w a ła  o ko ło  
t r z e c h  g o d z in .

H e n le in  m ia ł  o ś w ia d c z y ć  n a  
w s tę p ie  ro z m o w y , że p r z y b y w a  n a  
z a p r o s z e n ie  p r e m ie r a  c z e c h o s ło ­
w a c k ie g o  i że k ła d z ie  n a c is k  n a  
to, a b y  w k o m u n ik a c ie  o ro z m o ­
w ie  b y ło  w y r a ź n ie  p o d k re ś lo n e ,  
iż  z in ic ja t y w ą  te j ro z m o w y  w y ­
s t ą p ił  rz ą d  C z e c h o s ło w a c ji,  a n ie  
on sa m . W  d a ls z y m  c ią g u  H e n ­
le in  m ia ł  zażądać odw ołania za­
rządzeń wojskow ych, ośw iadcza­
ją c, że gdyby to żądnuie nie zosta 
ło spełnione wów czas będzie zir.u  
szony zrzec się odpow iedzialności 
z a  kom plikacje, które mogą pow ­
s t a ć .  Sprawa statutu dla m niej­
szości nie była na tej k o n fe re n c ji 
omawiana.

„ Z e it “ , o rg a n  p a r t i i  n ie m ie c k o -  
s u d e c k ie j,  p o d k r e ś la ją c  k o n ie c z ­
n o ś ć  o d w o ła n ia  p r z e z  rz ą d  z a r z ą ­
d ze ń  w o js k o w y c h ,  z a z n a c z a ,  że 
r o k o w a n ia  z m n ie js z o ś c ią  n ie  m o ­

g ą  o d b y w a ć  s ię  „ w  c ie n iu  b a g n e -  
tómV.

H E N L E IN  O P U Ś C IŁ  
P R A G Ę

BERLIN, 2* 5. (tel. w ł.). N ie­
mieckie biuro in form acyjne dono 
s i:

Niemiecko - sudecka partia o-

g łosiła  następujący kom unikat: 
Konrad H enlein opuścił ponow 

nie Pragę. Stosow nie do ponie­
działkow ej deklaracji, której tre­
ścią  jest żądanie partii niem iec­
ko -  sudeckiej partii będą utrzy- 
m alnych stosunków. —  P arla­
mentarni przedstaw iciele niem iec 
ko -  sudeckiej partii będą utrzy­
m ywać kontakt z premierem dr. 
Hodżą i powołanym i do tego 
członkami rządu.

Urzędnicy — jeńcami komunistów
W  ta jn e j d r u k a r n i

p o d  te rr o r e m  r e w o lw e r ó w
ŁUCK. 24.5 ( T E L  W Ł .).

W  gminie Dorosiny pow. Łuckiego 
Maksym Czabańczuk sołtys i Edward 
Buow, sekwestrator gminny, udali się 
do chałupy opornego płatnika Ukra­
ińca Harasima śliwy. Nie znajdując 
nikogo v  pierwszej izbie, udali się do 
drugiej, które była zamknięta na głu­
cho. Dochodziły z niej podejrzane 
szmery. W pewnym momencie z za­
maskowanego wejścia wysunęło się 
trzech osobników z rewolwerami w 
rękach, rozkazując przybyłym udać 
się z nimi.

Steroryzowani urzędnicy po wejściu 
Jo izby, przekonali się, żc znajdują 
się w drukarni, gdzie odbijano wy­
wrotowe ulcrkl, tam trzymano ich 
pod grozą rewolwerów całą noc, nad

ranem komuniści w liczbie 6 osób o- 
debrali od urzędników przysięgę że 
nie wydadzą oni policji ich kryjówki.

Kobieta - komunistka sprzeciwiła 
się temu i radziła aby ich zastrzelić, 
gdyż i tak nie dotrzymają słowa. 
Wypuszczeni na wolność sekwestra­
tor i sołtys natychmiast donieśli o 
wszystkim policji, która zdążyła 
schwytać głównych prowodyrów: Ha 
rasima Śliwę i jego dwóch synów: 
Mikołaja i 18-letniego Leona. Ujęto 
również niebezpiecznego i dawno po­
szukiwanego wywrotowca Teodora 
Deinczuke. Zdołali zbiec niebezpiecz­
ni agitatorzy o pseudonimach: „Sia- 
no“  i ,,Haryton“ . Wszyscy ujęci o- 
becnie stanęli przez Sądem Okręgo­
wym w Łucku. Sprawa potrwa kilka 
dni.

ria kogo szły bomby Holandii?
<3 śladach p rze m /iu  broni

T a  e m n ic zy  w y b u c h  b o m b y  na d w o rc u  r o tte r d a m s k im
ROTTERD4M, 24. 5 (teł. w ł)  W 

oobliżu dworca w Rotterdamie zda­
rzył się tajemniczy wybuch bomby. 
Bomba znajdowała się w walizie,

Prymas Polski
na c ze le  p ie lg r z y m k i e u c h a ry s ty c zn e j

Z P o ls k i  n a  k o n g r e s  e u c h a r y ­

s ty c z n y , n a  c z e le  p ie lg r z y m k i,  l i ­

c z ą c e j o k o ło  1 2 0 0  o só b  u d a ł s ię  

do B u d a p e s z t u  J .  E .  P r y m a s  P o l­

s k i  k a r d y n a ł H lo n d . P o z a  ty m  z 

d o s t o jn ik ó w  k o ś c ie ln y c h  w y je ­

c h a l i :  do B u d a p e s z t u :  k s. k a r d .

K a k o w s k i,  m e t ro p o lit a  k r a k o w s k i  

k s. a r c y b is k u p  S a p ie h a , a r c y b is ­

k u p  T w a r d o w s k i,  b is k u p i J a łb r z y  

k o w s k i.  O k o n ie w s k i,  A d a m s k i,  

Ł u k o m s k i,  R a d o ń s k i,  K u b ic k i,  

N ie m ir a ,  S o n ik  i  T o m a la .  P i e l ­

g r z y m k a  p o w r a c a  do k r a ju  29 bm .

P  r  z e  s i  w  o  g a

20 lat walki 
z  rządem 

praskim
d z iś  n a s t r . 3 -e i

Za g a d k a
d la  le tn ik ó w

O czym żaden letnik zapom ­
n ieć n ie pow inien?

P odać do kantoru „A B C “  N o­
wy Świat 15 —  I p. tełef. 22450
z m i a n ę ; s w e g o  a d r e s u .

Narzeka się powszechnie na 
rozproszenie w społeczeńst­
wie. Rozproszenie to przeja­
wia się nie tyle różnolitością 
organizacyjną i polityczną, ile 
przede wszystkim nieprzejed­
nanym skłóceniem wszystkich 
ze wszystkimi. Budzi się lęk,że 
w chwili dziejowej, która m o­
że być bliska, nawet bardzo 
bliska, naród nasz nie zdobę­
dzie się na konieczną jednoli­
tość wysiłku.

Naokoło Polski gromadzą 
się chmury i raz po raz bły­
sk awice oświetlają horyzont. 
Widzimy wtedy, że groźby są 
coraz biiżcj. Potęga naszego 
zachodniego sąsiada rośnie 
niepowstrzymanie, a na wscho 
dniej naszej granicy nigdy nie 
jesteśmy pewni dnia, ani go­
dziny. I nikt nie potrafi powie 
dzieć odpowiedzialnie, czy za 
parę lat, czy za rok, czy może 
nawet za miesiąc będziemy po 
wołani do zdania egzaminu 
dziejowego z obrony naszej 
wolności i naszego państwa.

W śród zamętu pojęć, wśród 
wstrząsów ideowych kształtu­
je się dzisiaj w Polsce z tru­
dem przyszły nowoczesny o- 
bóz narodowy, który poniesie 
na swych barkach odpowic-

ślą i rzetelnie 
Żadna partia 
ma dostatecznej siły, ani do­
statecznie szerokich ram, aby 
objąć wszystkich tych, którzy 
w ogniu czekającej nas walki 
ramię przy ramieniu znaleźć 
się powinni

W  tej chwili czynniki obce, 
którym pilno pogrążyć Polskę 
do reszty w odmęcie, robią 
wszystko, co mogą, aby unie­
możliwić zwarcie polskich sił 
w godzinie potrzeby. Pod róż­
ną maską, za zasłoną oszukań 
czych haseł dążą konsekwent 
nie do tego, by podtrzymywać 
i rozjątrzać nienawiści zadaw 
pionc, by rozdmuchać i stwo- 
rzyć nienawiści nowe. Z poza 
opłotków7 koteryjnyoh, z poza 
węgłów partyjnych raz po raz 
padają wezwania: bij! zabij!

W zeszłym roku zatarg z 
metropolitą Sapiehą, w tym 
roku głośna sprawa wileńska 
i wiele spraw pomniejszych. 
A teraz znowu na innym od­
cinku padają te same wezwa­
nia, znowu odwraca się uwa­
gę od istotnych wrogów takim 
samym hasłem: bij! zabij! Ze 
zdumieniem dowiaduje się 
polska opinia publiczna o na­
padzie bojówki Stronnictwa

działać będą.! tej partii, to pozostanie fak- 
polityczna nie tem, że jest to grupa o ideolo­

gii narodowej, walcząca na 
terenie robotniczym z ideolo­
gią konni ny.

Zaraz nazajutrz następuje 
we Lwowie napad bojówki 

i Stronnictwa na poważnego
działacza narodowo - radykał 
nego z Warszawy, zaproszone 
go do wygłoszenia odczytu.

kierownicze? Opinia publiczna 
pragnie wiedzieć, musi wie­
dzieć. Atmosfera w Stronnic­
twie Narodowym nie jest dziś 
zdrowa. W obronie swej wy­
łączności partyjnej zatraca 
się tam często nie tylko poczu 
cie rzeczywistości, ale nieraz 
i rozróżnienie między tym, co 
się godzi, a tym, co się nie go­
dzi. Przestaje się walczyc z

Widzieliśmy tego człowieka i wrogami i zwraca się front

dzialność za przeprowadzenie narodowego na zebranie Naro 
narodu przez okres ciężkich dowej Partii Społecznej w jej 
zmagań. Obóz ten połączyć własnym lokalu i o poranie- 
musi tych wszystkich, co na- , niu kilku polskich robotni- 
prawdę po polsku czują i my- ; ków. Cokolwiek wiadomo o

wygląd tego zrównoważone­
go i bynajmniej nie atakujące­
go Stronnictwa działacza jest 
hańbą dla napastników i dla 
tych. którzy ich posłał'.

I znowu lego samego dnia 
w Częstochowie na przybyły z 
Warszawy pierwszym pocią­
giem oddział pielgrzymki aka 
demickiej dokonywuje napa­
du bojówka Stronnictwa Na­
rodowego, częściowo w jas­
nych koszulach, znieważa sło­
wnie prowadzącego pielgrzym 
ke księdza i nie cofa się przed 
profanacją uroczystości reli­
gijnej młodego pokolenia. Te 
napady ponawiają się później 
kilkakrotnie. W  zaułkach pa­
dają strzały rewolwerowe.

Równocześnie w Warsza­
wie, Lwowie i Częstochowie. 
Niepodobna obronić s.ę wra­
żeniu, że nakaz poszedł z gó­
ry-

Kto go wydał’  Czy jednost­
ka, opętana nienawiścią par­
tyjną, czy też całe środowisko

przeciw tym, których się uwa­
ża za konkurentów. Ale nie u- 
wierzymy w to tak łatwo, by 
te szeregi uczciwych i poważ­
nych działaczy i ludzi, rozu­
miejących chwilę dziejową, 
miały w7 swych duszach godzić 
się z tymi metodami, jakie 
wprowadzają pewne czynniki, 
w najlepszym wypadku nie­
świadome tego, co czynią.

Nie przywykliśmy do bier­
ności i do nadstawiania policz

kturą nieznany osobnik odebrał z ba- 
gaśowni. Wskutek wybuchu osobnik 
ów, riosący walizkę został rozerwa­
ny na strzępy. Uległy uszkodzeniu są 
siednie magazyny

Dotychczas wyniki śledztwa w 
sprawie bomby na ulicy w dalszym 
ciągu trzymane są w ścisłej tajemni­
cy, Jak dotąd, wiadomo tylko, że o- 
sobnik, który zginął skutkiem wy­
buchu zaopatrzony był w paszport 
czeski na nazwisko Novac. Poza tym 
znaleziono przy nim rachunki hotelo­
we pochodzące z szeregu stolic euro­
pejskich. Dzienniki dzisiejsze wyra­
żają przypuszczenie, że Novac nale­
żał do międzynarodowej organizacji 
terorystycznej, która ma swą siedzibę 
w Pradze. Policja zdołała ująć pew­
nego mężczyznę, który w poniedzia­
łek widziany był w towarzystwie No- 
vaca.

Krążą pogłoski, że, policja holen­
derska, jest na tropie przemytu całe­
go transportu materiałów wybucho­
wych, które via porty holenderskie iść 
miały do jednej ze stolic Europy.

Norym berskie
u s ta w y
w  Austrii

BERLIN, 24. 5. (tel. wł.). Dzien­
nik urzędowy Rzeszy ogłasza dziś za­
rządzenie, wprowadzające norymber­
skie ustawy rasowe na terenie b. Au­
strii. Jednocześnie obowiązywać będą 
również ustawa o obywatelstwie Rze­
szy. Ustawa o ochronie krwi i honoru 
niemieckiego z dnia 15 września 1935 
roku. Paragraf trzeci tej ostatniej u- 
stawy zaorania zatrudniania w gospo­
darstwach żydowskich służby k-^T.e- 
eej aryjskiej w wieku poniżej lat 45. 
Ustawy te wchodzą w życie z dniem 
1 sierpnia r. b.

Zachm urzenie
P rz e w id y w a n y  p rz e b ie g  p o g o d y  w

ka. Ale zdajemy sobie sprawę 25 b. m .:
- - - - - - - . P o g o d a  o  zach m u rzen iu  zm ien n y m .

z p rz e lo tn y m i d eszcza m i i sk ł.m n o-z wielkiej odpowiedzialności 
w dzisiejszej chwili. Niech
więc te poważne czynniki w 
Stronnictwie rzucą na szalę 
swój ważki głos i niech prze­
ciwstawią się zdziczeniu. M> 
lak ej walki nie chcemy, ale— 
doprawdy — cierpliwość ludz 
ka ma także swoje granice.

Opinia publiczna rozumie 
nasz umiar i potrafi ocenić, 
na kogo spadłaby odpoyyie- 
działalność za wytworzony 
stan rzeerc. „A B C ".

śc ią  d o  bu rz . L ek k ie  och łod zen ie , p o ­
stę p u ją ce  od zach od u  k ra ju . C h m u ry  
k łęb ia ste  i k łęb ia sto  -  d a s z c jp jc e  o 
p o d sta w ie  o d  300 m . W id z ia ln o ść  
d o ść  dobra .

W REMBERTOWIE
zaprenum erować „A B C " można 

w wytwórni skarpetek 
u p. Aleksandra Winniczuka, 

ul. Skorupki 3.

W

10 gr, „U CH W ALIĆ I W  CAŁEJ PEŁNI W YKONAĆ USTA­
W Ę  O C AŁK O W ITYM  ZAKA ZIE UBOJU RYTUALNEGO '.

Minimal ny program anty-żydowski.
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A B C  dla Śląska99

O d d z i a ł  „ A  B  C “  w  K a t o w i c a c h ,  u l .  S t a r o w i e j s k a  3 .

Proces o głośne nadużycia
w  magistracie M ysłow lckim

K A T O W IC E , 2-1.
W  sv, o im  c z a s ie  

M y s ło w ic a c h  s p r a w a  r z e k o m y c h  n a ­
d u ż y ć  w  d z ia le  b u d o w la n y m  m a g i­
s t r a tu  m y s lo w ic k ie g o . N a  s k u te k  p o ­
g ło se k  o  ty c h  n a d u ż y c ia c h ,  k o m isa -  
l y c z n y  b u rm is trz  d r . M ic h n a  p o lec ił 
p r z e p ro w a d z ić  d o c h o d z e n ia  a d m in i­
s t r a c y jn e ,  k tó r e  d o p ro w a d z i ły  d o  u - 
s ta le n ia ,  że  k ie ro w n ik  d z ia łu  b u d o w ­
la n e g o  m ia s ta  M y s ło w ic  5 9 -le tn i te c h ­

n ik  b u d o w la n y  T e o d o r  N a w r a t  z  M y- 
b y ła  g ło ś n ą  w  s ło w iw  ( K a c z a  1 5 ) , w r a z  z z a t r u d n io ­

n y m i ta m  ro b o tn ik a m i  m ie js k im i  41- 
le tn im  T e o file m  S ta w in o g ą  z  M y s ło ­
w ic  (R y n e k  7 )  i 5 2 - le tn im  W ik to re m  
C h o le w ą  z M y s ło w ic  (R y n e k  l 8 )  d o ­
p u sz c z a li  s ię  n a d u ż y ć , f a łs z u ją c  z a ­
m ó w ie n ia  u d z ie la n e  p rz e z  m ia s to  k u p  
c o w i A n to n ie m u  K o b d z ie  z  M y sło w ic , 
w ła śc ic ie lo w i sk ła d u  m a te r ia łó w  *-bu-

Meksyk w ognft rewolucji
Gen. Cedlilo posiada 57 samolotów

B o m b a r d o w a n ie  d o m u  p r e z y d e n ta  C a rd e n a s a

T e a t r y
n a  Ś l ą s k u

T E A T R  IM . M Y S P I A Ń S K 'E G O
Ś ro d a , o g o d z . 16 : „ D r z e m k a

Z ło ta  k u lą ” , b a jk a  d la  d z iec i, r̂ r O 
g o d z . 2 0 : . P o  te j  i po  t a m te j  s t r o m e '1 

C z w a r te k  o g o d z . .15 2 0 : ,;P o  te j  
p a  t a m t e j  n t i o n t e ',  -  O g o d z . 
„ G a łą z k a  R o z m a ry n u ” .

e j  i
2 9 :

Fabryki kotków i główek ęyfaaiwycli
D o b r a  2 6  T e l .  5 1 3 - 3 1

O d d z ia ł  izo lac ji: S y re n y  3. T el. 203-40
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3— ży t i 37

4o w ią n y ;n ,  n o n r a w ia ja ę  ę y f ry  i lo śc io ­
w o  i J ą fo iś c iu w o  p a b ie rą n y fc n  m s te -
r ia łó w , z a ś  w y n ik a ją c ą  s tą d  r ó ż n ic ą  
c e n y  dzie lili s ię  w  g o to w c e ,  lu b  w y ­
b ie ra li  ją  to w a ra m i,  k tó r e  zu zy li n a  
w ła s n e  p o tr z e b y .

W y m k i ty  e t  d o c h o d z e ń  z o s ta ły  
p r z e k a z a n e  p r z e z  m a g is t r a t  m y s ło w ic  
k i w Taz 7. d o n ie s ie n ie m  p ro k u ra to ro w i 
Ś ą d ą  O k r ę g o w e g o  w  K a to w ic a c h , 
k tó ry  z e  s w e j  s - ro n y  p rz e p ro w a d z ił  
d o c h o d z e n ia  ł w  w y n ik u  ich  a p o f ją -  
di-Ił p r z e c iw k o  w s z y s tk im  a k t  o s k a r ­
ż e n ia .

A k t  t e n  W p ły n ą ł jg *  d o  S ą d u  i z o ­
s ta ł  d o rę c z o n y  s t ro n o m , t a k  że  w y -

N O W Y  J O R K ,  2 3 , 5- K o r e s ­
p o n d e n t  „ N e w  J o r k  T in ą e s "  d o n o ­
s i  z  V ą ł l e s ,  b ę c ją p p g o  o ś r o d k i e m  

z n a c z e n ia  te rm in u  n a le ż y  s p o d z ie w ą ć  z w o l e n n i k ó w  g e n . C e d i l l o  w  s t o -  
gie w  n a jb liż s z y m  c z a s ie . W a r to  . .  . «  .
n n  eć , ż e  w  s w o im  c z a s ie , p r z e d  a p t  n l e  S a n  L u i s  P n t p s i ,  z e  C e d iJ H s e i  
ję c ie m  u rz ę d o w a n ia  p r z e z  d r .  M ic n , o p a n o w a l i  z p & e z n ie  w i ę k s z ę  o h ’1 
.tę , e n e rg ic z n ie  z a p rz e c z a n o , b y  w  I r .z ą y y , t o  p o d a w a n o  p i e r ł y p t -  
ł łz ia le  b u d o w la n y m  m a g is t r a tu  m y s-  n i e  o d t | a i a | y  n i e r e g u l a r n e  k o n *  
ło w ic k ie g o  m ia ły  m ie jsc e  ja k ie k o l­
w ie k  n a d u ż y c ia . t r o l u j ą  z n a c z n ą  c z ę ś ć  d r o g i  z  S a n

Hołd Poległym Cbrofcsn
W  d n iu  1 c z e rw c a  r  b . L ig a  P o ­

p ie ra n ia  T u ry s ty k i  D e le g a tu r a  w  W a f 
s z a w ie  o rg a n iz u je  je d n o d n io w ą  w y ­
c ie c z k ę  ł  W ą is z ą w y  d ą  O s sn w a  n a  
u ro c z y s to ś c i  z w ią z a n e  z o d d a n ie m  
h o łd u  p o le g ły m  O b ro ń c o m  S to lic y  w  
w a lk a c h  z n a ja z d e m  b o lsz e w ic k im  
w  r. (920.

P ro g ra m  u ro c z y s to ś c i  o b e jm u je  
m sz ę  p o ło w ą  p a  c m e n ta r z y  w  Q s so -  
w ie , ą jo ż ę p is  w ie p c p w  n a  g ro b a c p  
p o le g ły c h , o k o lic z n o ś c io w e  p rz e m ó ­
w ie n ia  p r ą ?  d e f ila d ę  p u łk u  L eg ii A k a -

Tragiciny strzał do braci
S m le rC  d w ó c h  c h ło p c ó w

c h lo p p y

W sch ó d j Z ach ó d

[ _  a  j 1 1 - 3 ?

D i. d n ta jp iz y b y ło

Ib— l i 8— 24

D z i ś  ś w .  G r z e g o r z a  V I I  p  

J u t r o  W n i e b o w s t ą p .  P a ń s k i e

O G Ł O S Z E N I A  
D R O B N E

R Ó g N E

CHROMOWANIE
c y n o w a n i e  w y k o n u j e  
w a n ic z n o  -  S z l i f ie r s k i  
s k ł  W ia o k  24 . rei. 2 94 -38

p o le r o w a n ie ,  
r i k l o  w a m e  i 
Z a k ł a d  G a l -  
E . Buraku*:.

M f i f t i l ł i f i  r a d y k a ln ie  rn ie sz -
r l n U i f l l B )  k a n ia c h ,  o g ro d a c h , u -  
lą c h  p s z c z e ln y c h . N ą  z a p y ta n ie  z n a ­
c z e k . D o m a ń s k i, S ę d z ie jo w ic e , p o w ia t  
ła s k i .

( J K ) .  E d w a r d  S z c z ę ś n i a k ,  z a ­
t r u d n i o n y  - ^ c h a r a k t e r z e  d o z o r c y  
s t a w ó w  r y b n y c h  m a j ,  G u łó w ,  p o ?  
l e c i ł  s w e m u  l O l e t n i e r o u  sy n c -y s i 
W ł a d y s ł a w o w i  p r z y n i e ś ć  z  d e m u  
s t r z e l b ę  m y ś l i w s k ą .

C h ł o p i e c  n i o s ą c  o j c u  s t r z e l b o  
s p o t k a ł  p r z e d  d e m e m  d w ó c h  
m ł o d s z y c h  b r a c i ;  7 1 e tn i e g o  J a p ą  
i  5 1 e tH ie g o  M i e c z y s ł a w a .  G h ę ą e  
s i ę  p o p i s a ć  p r z e d  m a l c a m i  w y  
m i e r z y ł  d o  n i c h  z,je s tp -z ę li ły  ( 
s t r z e l i ł  p r z e z  b e z w i e d n e  p o c i ą

Ś m i e r ć
wybitnego reżysera

W  p o n i e d z i a ł e k  o  g. 9  3 0  r a n a
z m a r ł  r e ż y s e r  J a n  N o w i n a  -  P r z y ­
b y l s k i .

g ą i ę e i e  z a  s p u s t .  O b a j  
z a s t a l i  z ą j ) i ę j .

P r z y b y ł y  l e k a r z  s t w i e r d z i ł  j u ż  
t y l k o  i c h  ś m i e r ć .

d em ic k ie j.
U c z e s tn ic y  w y c ie c z k i o d ja d ą  w  d ą .

I c z e rw c a  rb . s p e c ja ln y m  p o c ią g ie m  
p o p u la rn y m , k tn ry  o d e jd z ie  ze ?st. 
W a r s z a w a  W ile ń s k a  o g a d ? -  9 Pb w ł  
p o w ró t  te g o ż  d n ia  o  g o d z . i4  m . 14.

K ar* -  k o n tro ln e  n ą  te n  p o c ią g  w  
c e n ie  gł. OpQ m o ż n ą  p a b y y ą e  
d o  d n ia  3 0  m a ja  r. b „  p ó ź n ie js z e  z g ło ­
s z e n ia  b ę d ą  u w z g lę d n ia n e  w  m ia rę  
m o ż n o śc i.

■w ny v*-rr

Paragraf aryjski
P O Z N A Ń , 24 . b Z i z e s z e rd e  le k a r z y  

w e te ry n a r i i  o ą r ^ g u  p o z n a ń s k ie g o  n a  
o d b y ty m  w  n ie d z ie lę  w a ln y m  z g ro -  
rpadzeąiM  y p h w ą ljło  w p r o w a d z ić  P3 
- a g -a ł  a ry jsk i

L u i s  d o  A n i i g u o  M o r e j ą s ,  ą  w o j ­
s k a  f e d p Ł d J n p  o p a n o w a ł y  U n ię  

k o l e j o w ą ,  K o r e s p o n d e n t  p r z y p u ­
s z c z a ,  i e  d J ą  s t ł u m i e n i a  p o w s t a ­
n i a  p o t r z e b ą  b ę d z i e  d łu ż s z e g o  
c z a s u ,  T e r e n  b o w i e p i  p o d o b n y  d o  
d ż u n g l i  a f r y k a ń s k i e j  s p r z y j a  u -  
k r y w a m u  s i e  O f id i l j i s t ó w .

W e d ł u g  i n f o r m a c y j  z  B r o w n e s -  
y i l j e ,  g p n  C e d iJ J ą  r o z p q rz ą d !Ł a  p o  
d o b n o  5 7  s a m o l o t a m i  p r z e w a ż n i e  
p p c j i p 4 ? e n i a  e u r o p e j s k i e g o .  P e ; 
w n a  i l o ś ć  s a m o lo t ó w  p o c h o d z ą ­
c y c h  z e  S t ,  Z j e d n .  p r z e l a t y w a ł a  
p r z e z  B r o w n e s v i l l e .  J e d e n  s a m o ­

l o t  e e d i l l i s t ó w  u s i ł o w a ł  z b o m b a r ­
d o w a ć  d o m , w  k t ó r y m  p r z e b y w a  
p r e z y d e n t  C a r d e n a s ,  j e d n a k  s a ­
m o l o t y  f e d e r a l n e  z m u s i ł y  g o  d o  
u c i e c z k i .

N O W T  J O R K ,  2 3 .  5 . D o n o s z ą  z  
A u s t i o  w  s t a n i e  T e x a s ,  ż e  z m i e j ­
s c o w o ś c i  p o ł o ż o n y c h  w z d ł u ż  R io  
G r a n d ę ,  k o n s u l  S t .  Z j e d n .  w  M e k  
s y k u  w e z w a ł  t u r y s t ó w  a m e r y k a ń ­
s k i c h  b y  n a t y c h m i a s t  o p u ś c i l i  
g r a n i c e  M e k s y k u ,  O b y w a t e l i  ą p ł e  
r y k a ń s k i e h  e s k o r t u j ą  d o  g r a n r e y  
ż o ł n i e r z e  z  g a r n i z o n ó w  p o ł o ż o ­
n y c h  p r z y  s z o s i e  L a r d o  - M e x ic o .

m

R e likw ie ś w . A n d rze ja  Boboli
w ita n o  u ro c zy ś c ie  w  P iń s k u

W  s o b o t ę  2 1  b .  m . s p o ł c c z e ó -  z a w i e r a j ą c ą  r e l i k w i a  Ś w i ę t e g o  ?

T r a g i c z n y  s t r a s a ł
Odłamki strzęlby p oran i wieśniaka

W  P o n ie d z ia łe k  w g o d z in a c h  p o p o ­
łu d n io w y c h  w e  \v s i R ą d a c h ó w n ą , p o w . 
tajifHju, w y d a r z y ł  s ię  n ie s z c z ę ś liw y  
w y p a d e k .

N ą  p o lu  n a le ż ą c y m  d o  P i o t r ą  P u s z  
k a , r o z s ia d ło  s ię  s ta d o  w ro p . P u s z e k  
po  ta n o w i!  je  z e p tra sz y e , W  ty m  ce lu  
w z ią ł  f u z ję  b a r d z o  s ta r e g o  ty p u , n a ­
ła d o w a ł j ą  i w y s tr z e l i ł ,  W  c h w ili  g d y

p a d ł  s t r z a ł ,  f u z ję  r o z e r w a ła ,  §  o d ia  
.n e k  s p u s tu  u tk w i j  w  o k g  P u c z k a .  
I n n e  o d ła m k i fu z j i  p o r ą p d y  j ą #  t w a r z  
i g ło w ę . D o r a n n e g o  w e z w a n o  p o g o ­
to w ie  z W a r s z a w y , k tó r e g o  l e k a r z  
s tw ie r d z i ł  l iczn e  o b r a ż e n ia  g ło w y  i 
tw a r z y  o  a s  w y p ty ię  i a  O ką i  w  s t a ­
n ie  c ię ż k im  p rz e w ió z ł  P u s z u a  d o  s z p . 
D z iec . J e z u s .

SEfass! e l e k t r o w n i

stwa P iłłlkg  w ifąło y -
r o c z y ś c i e  r e l i k w i e  ś w .  A n d r z e j a  
B o b o l i ,  o f i a r o w a n e  m i e j s c o w e m u  
k o ś c i o ł o w i  J e z u i t ó w  p r z e ?  J -  
E .  k s .  A r c y b i s k u p a  R o p p a .

J t e l i k w i e  Ś w i ę t e g o  p r z y b y ł y  d o  
P i ń s k a  p o d  o p i e k ą  k s .  p r o w i n c j a ­
ł a  p r o w i n c j i  w i e l k o p o l s k i e j  z a k o ­
n u  J e z u i t ó w ,  o .  S o p u e h a .

N u  d iy W N ij s f e b r n ą  t r u m i e p k ę

Kronika Kolesia

P ł ń T N A  fSłr'*nife!i ś c ie rk i, p r .ru -  
i  1 , 1 1 J1 H  Sy , s e rw e ty ,  k o łd ry , (fO» 
e s ,  p o d p in k i, p o sz e w k i, f ą r tu c h y , p o - 
p e lin y  k o sz u lo w e , k r e to n y , je d w a b ie , 
w e łn y , p o le c a  sk ła d  S z c z u b ia fa . B ra c -  
k ?  1S

2 o d ś w ie ż e n ie  K a p e lu s z a  i
A  L i  p r z e r ó b k i  n a  m o d n e  f a s o n y  

•W sp e c ja ln e j  p r a c o w n 1 f a c h o w e j, 
W_-wa M a r s z a łk o w s k a  H I  (w  b r a ­
m ie )  P r a c o w n ią  c z y n n a  od  
d o  g o d z . 19 w iecz .

N A D U Ż Y C IA
S ta r o s ia  P o w ią to w y  w  B rześc iu  

n . B . w y d a ł o s ta tn io  z a rz ą d z e n ie , że 
n a  s z y ld a c h  o p ró c z  firm  f ig u ro w a ć  
m u si n a z w is k o  'i im ię . O b e c n ie  w ię k ­
s z a  ilo ść  f ir ip  w y k o n a ją  p o le c e n ie  s t a ­
r o s t y  i co  s ię  t u  o k a z a ło ,  o tó ż  p r a ­
w ie  '1 8  p ro c . i s tn ie ją c y c h  w  B rz e ś c iu  
firm , p r o w a d z o n y c h  ieM  n a  p o d s ta ­
w ie  ś w ia d e c tw a  p rze ip y slo w eg -o  w y ­
k u p io n e g o  n a  m a ło le tn ic h , p r z e w a ż ­
n ie  n a  d z iec i is to tn y c h  w ła śę ię li skl.e
p o w .
se rn ,

p iej k ilk a  c io só w  n o ż e m  w  p ie rś . 
O s ta tn ią  w  s ta n ie  b e z n a d z ie jn y m  o d ­
s ta w io n o  d o  s z p i ta la  w  P ru ż a n ie . 
Z b ro d n ia rz a  o s a d z o n o  w  w ię z ie n iu .

Ż Y D O W S K I W Y Z Y S K

W  fa b ry c e  d y k t  , (L ę sz c z ę “  w  P iń ­
sk u , w ła śc ic ie la m i k tó r e j  ś ą  S z . S z n a j  
d e r ;  K u n ilą , F e ld rn ą n  p a n u je  w y z y s k  
rpbtniifów .- 

O s ta tn io  z w o ln ie n i z p r a c y  ro b o t-  
-icy z łoży li d o  Ś ą d u  O k r ę g o w e g o

P o n ie w a ż  k o lid 1 je to  z  k o d tn .-  s j-4 rg ę  ^  k tó re j  ^ łom ęg .a ja  s ię  yvy- 
w .a d z e  p r z e p r o w a d z a ją  o b e e n j p , .  w y n a u r o d z e n ia  z ‘j n a d llc z b ó -, , , . p ia ty  w y n a g r o d z e n ia  z a  n a d llc z b b -

d o ę h o d z ę m e  c e lem  p o iy ą g p ię c ia  WI?" g o d z in y  p r a e y .  D o  te j  p r a c y  z m u r 
r.ych o s z u s tw a  d o  o d p o w ie d z ia ln o ś c i   ̂ szan0 r o b o tn ik ó w  g r o ź b ą  w y d a le n ia

i u t r a ty  ź ró d ła  z a ro b k ó w . P o z e w  
•opiew a n a  k ilk a  ty s ię c y  z ło ty c h . D o ­
d a ć  n a lę ż y , że  U b ezp iec .zą ln ia  S p o ­
łe c z n a  jy Pińsj{M_ r ó w n ie j  ro śc i p rę -

w yroby Gun-jwf tr a
n icze , P a s y  u s z c z u p la ją c e .  L in o leu m  
—  C e ra ty .  P ła s z c z e  t p e le ry n y  im ­
p re g n o w a n e .  U b -iw .ę  te m so w e , p o ­
k o jo w e , s e z o n o w e  a r ty k u ły  p la ż o w e  
C . J. B o ru c k i, M a rs z a łk o w s k a  79. 
D u ż y  w y b ó r . N isk ie  c e n y .

M E B L E

M  S  D I  C  gofowę I Ba zamówienia
* 1 Ł  *» h  b  w to sn e g -j l y y r g t r  pp ie - 
c§ C h r z ę ś c i j ą ń ik a  W y tw ó rn ią  K ąpy- 
lo w sk i i G o rg a s ,  ul. Ś w ię to k rz y s k a  2-

» S T rp'.
f irm a  r h r z ę ś c i ja a -  
sk i „Ciężkuwsk;" 

P lą c  T rz e c h  K rzy ży  12 
l - s z e  p ię tro , p o le c ą  d u ż y  

w y b ó r  p o w o c z c s n y c h  m ebli. W a r u n ­
ki d o g o d n e -  Sjżtuk: p o .e d y trc z c -

A R TY K L Ł Y  SPORTOWE

k a rn e j .
Z A B Ó JS T W O

M ie sz k a n ie c  c h ą t ,  B o r fo , p o w ja tu  
p r u ż a t i s k ie g o ,  M a k s y tn  O r ą g u n ,  j ą d ą c  
fu rm a n k ą  p rz e z  p o le  s j io tk ą ł  p r z y p a d ­

k o w o  A le k s a n d ra  K u lc n a , z a m . w® 
7 r a n o  j w si L e o sz k i. W y n ik ła  sp rz e c z k a , a  

n a s tę p n ie  b ó jk a ,  w  t r a k c ie  k tó re j  
w y b ie g ła  7 jn ie ś z .k a r ia  ż o n a  D r a g u u a  
E u o o k ia , k ló ra  s ie k ie rą  z a d a ła  jkiljta 
c io só w  w  g to w ę  K u len a , k ła d ą c  g o  
tru p e m  n ą  m ie s jc u . F u d o k ia  P r » 3 u a  
z o s ta ła  t j^ ą d z o n ą  w  w ię z ie n iu .

zDROP 4 cza MATKA
G rz e g o rz  H u tn ik , z a m . w e  w s: T u -  

lo w s z c z y z n a , p o w ia tu  p ru ż a ń s k ię g o  
z n a ia z ł w  le s je  zw ło k i tr -s w o ro ik a . 
j a k  u s ta lo ą o ,  2 5 - le tp ią  
s ie w ii.z  p p ^ fila  Uzi.echo, k tó re  n a s tę p ­
n ie ' u d u s T i  i p o rz u c iła  w  les ie . Z b ro d ­
n ic z ą  m a tk ę  z a trz y m a n o .

K R W A W A  Z E M S T A  
^ J o d z i jn ie r z  M o łp ż a j, z ą n i. .we tyąi 

^ a d z je n y , p o w  p ru ż ą jjsk ic g p , z  p o : 
yyodu o d m o w y  u tr z y m y w a n ia  z n im  

“s to s u n k ó w  m iło sn y c h  z a d a ł  M , K a r-

f
n n r t i t  1 1  w s z y s ts o  d o  sp

1 pijkj feniSQwe praż 
or- 
e c a

RAKIETY
to w  w d u ży m  Wy bo i ze p o le c a

STEFAN STEFAŃSKI
j ą s ń a  12 n a p rzec iw  F ilh a rm o n ii

te ą s je  do  s u m y  17.000 zT, c ią ż ą c e j  n a  
d y re k c ji  f a b ry k i ja k o  z a le g ło śc i u b e z ­
p ie c z ę  n iow e.

p ą k  k g .' F r o w i a e j a ł ą ,  p r z y j ą ł  J .  g .
|tb. biskup K. Kpkrąjją, Qrdyną- 
r j u s a  p i ń s k i .  W  t y m  c z a s i e  k o r n p ą  
ą - a  h o n o r o w a  m i ę j s e o w ę g o  p u l jc u  
p i e c h o t y  p r e z e n t o w a ł a  h r o ń ,  s z t ą n  
d a r  s c h y l i ł  s i ę  w  K o łd ę ią  P ą t r c w ió  
Wi P o l e s i a ,  o r k i e s t r a  o d o g r a ł ą  
h y m p  n a r o d o w y .

P r z e d s t a w i c i e l e  w ł a d ź ,  s p o ł e r  
c ? e ń s t w a  1 ą p g ą n j a g ę j i  k ^ t o l i c r  
k i c h  z e  s z t a n d ą r a i n t  o r a z  a i e z l i -  
p ^ o n e  t ł ą r p y  l u d n o ś c i ,  t w o r z y ł y  

■ i p i p o n u j ą c ą  a s y s t ę  w  d r o d z e  z  
d w o r c a  k o l e j o w e g o  d o  k o ś c i o ł a  
o o , J e z u i t ó w .

T r ^ s ą  p o c h o d u  b y ł ą  u d e k o r o w ą  
n ą  f j ą g ą r p i  o  b a r w a c h  n a r o d o w y c h  
j  p a p i e s k i c h .  P r ż y  w e j ś c i u  n a  
P l a p  3  M a j a  z o s t a ł a  w ? d i e s i ° ! l?  
b r ą m ą  g o w i t ą l n ą  z  n a p i s e m ;
„ W e ź  w  o p i e k ę  m i a s t o  i  K r e s y  ą ą  WIPCZ- 
s z e " .  P o d o b n y  n a p i s  ? d .o b i ł  f r o n ­
t o n  d w o r c a  k o l e j o w e g o ,  p r z y b r a ­
n e g o  g i r l a n d a m i  z i e l e n i .

W  k o ś c i e l e  0 0 . J e z ą i t ó v /  p r z e d  
o ł t a r z e m  ś w .  A n d r z e j a  p r z e z  J .  E .  
k s .  B i s k d P f l  O r d y u a r i u s z ą  z o s t a ­
ło  o d p r a w i o n e  n a b o ż e ń s t w o  p o n -  
t y f i k a l n e .

W  t e n  s p o s ó b  P i ń s k  s t a ł  s i ę  
o g n i s k i e m  k u l t u  ś w . A n d r z e j a ,  
o b o k  L u b l i n a ,  g d z i e  w  B o b o l a n u t r .  
s p o c z y w a j ą  J e g o  r e l i k w i e ,  i  J a n o ­
w a ,  g d z i e  r ó w n i e ż  z n a j d u j ą  s i ę  r e  
l i k w i e  Ś w i ę t e g o .  ( R ) .

E le k try c z n o ś ć , o d g r y w a ją c a  ta k  
d o n io s łą  ro lę  w  z a k ła d a c h  p rz e m y s ło ­
w y c h  w sz e lk ie g o  ro d z a ju  1 w ie lk o ś c i, 
tn a  sz c z e g ó ln ie  z a s a d n ic z e  z n a c z e n ie  
d la  r z e m ie ś ln ik a . D zięk i b o w ie m  e lek ­
t ry c z n y m  n a rz ę d z io m  i p r z y rz ą d o m  
rz e m ie ś ln ik , p rz y  in a lo  k o s z to w n y c h  
in s tn la c ja r h ,  m ą  m o ż n o ść  o s ią g a ć
ró w n ie  w y s o k ą  ją k o ś e  s w y c h  wyrq_- 
ioów , je n  d u ż y  z a k ła d  p rz e m y s ło w y . 
E le k try f ik ą c ją  w a r s z ta tó w  rz e m ie ś ln i­
c z y c h  je s i  w  P o ls c e  m a to  p o su n ię ta .  
B y  ro z w a ż y ć  s p o s o b y  i ś ro d k i s z y b ­

s z e g o  p o s tę p u  e ie k łry iijfa c jj  na ijiąg i#  
rz e m io s ła , z e b ra li srę d z iś  w  nebcy 
in żym ero -A ie  fa c h o w c y  z  85 r ó ż n y c j  
e le k tro w n i, w s p ó ln ie  z pftE tłjH faw ieig- 
lam i z a in te r e s o w a n y c h  o rg a iu > ą ę y j 
rz e m ie ś ln ic z y c h . K o n fe re n c ję  z o rg a n i­
z o w a ł Z w ią z e k  E le k tro w ń j ' P - is k ię u ,  
o b ra d y  te e z ą  s ię  w  Ś a iu n ie  P ę k ą z o -  
w y m  E le k tru w n i A lie jsk ie j. N a  Z ja z d  
p rz y b y to  45 in ż y n ie ró w  z e le k łr trw h i, 
p r z e d s ta w  ie ie le  M in is to r s tw ą  Ęfęmmf 
s tu  i H ancłłu  a  ra z  Z w ią z k u  iz b  R z e -  
l U ś lp ię z y tli  j Izb y  R z^jnU tęh iifóS j W 

W a rsz a w ie .

P  J Z t U f ł
TEATFi

T E A T R  P O L S K I: „ P a n i  p r e z ę s o
w a “ .

C Y R K  S T A N IE W S K IC II :  —  d w a  
p r z e d s ta w ie n ia  o  4 .30  po  po t. i 8-30

K r o n i k a  Z a m o ś c i a
Z A B Ó J S T W O

W  S rc z e h rz e s z y n ie  r e l ik s  P a w jo w -  
, sk i za rh io rd u w a ł u d e rz e n ia m i n o ż a  Ją -  

n a  M a u ra . T łe m  m o r d e r s tw a  je s t  z a ­
w iść  w y w a la n a  ro z w o je m  p fz ę d s ię -  
b io r s iw ą , p ro w a d z o n e g o  p r z e z  M ą u -

R O Z W O J S Z P IT A L A
W  ty c h  d n ia c h  o d b y ła  s ię  p o ś w ię r  

c e n ie  k a m ie n ia  w ę g ie ln e g o  jio d  p ą -
wilon przy szpitaju Rudy puwiarpwcj
W Żamaścii:.

P o ś w ię c e n ia  d o k o n a ł  k s . p ro b o sz c z  
Z a w isz a , p u d o w ą  p o m ie sz c z e n ia  d lą

K r o n s k a  W o ł y n i a
t i* łł.A K A N łE C  SPALIŁ ZAGRODĘ

W  S a m p s trz a ła c u  p o w . p ó t t j f i fh  
w z n ie c ił  w  d o n iu  S t e f a n a  .C z c m e ry so  
p o ż a r  u m y s ło w o  c h o ry  § y n  G z e m e ry s a  
2 2 -Ie tru  W a s y l.  Z  p ło n ą c e g o  d c n iu  ż 
tru d e m  ty lk o  w y n ie s io n o  1 3 -U łn ią  
c ó rk ę  M  je rę , k tó r a  d p z p ą lą  c ię ż k ic h  
o b ra ż e ń  i iy s tą n ie  g ro ź n y m  p rz e iy ie -  
zipn.ą z o s tą lą  d o  ę z p i ta la  p o w ia to w e ­
g o  w  G ó rn e m , P a s tw ą  p lo m iem  P a d ł 
d o m  m ie sz k a ln y  o ra z  3  'g o s p o d a r c z e ,  
w a r to ś c i  3 ty.s. zł.

S Ę K R E T - Ż .Z .Z . D E F R Ą U P A K T E M  
e k re ta r z  o k rę g o y c e g e  Ż vyjązku

KUPNO, SPRZEDA* 
i i jn f  p i p i n i  1  i l M  » »

U  aszy t-.y  do  p is a n ia  ] z a w o d o w e g o  ro b o tn ik ó w  p rz e m y s ’u 
£Bt&£si i  ! TdFPfido p p t i r o z r e j  s p o ż y w c z e g o  o d d z ia ł  yt R ó w n e m , S ta -  

b -u c o w e  a r y tm o m e tr y  j n j s )a w  Ko w a lc z y k  z o s ta ł  z a t r z y m a n y
T h a lo s ;  d u ż v  w y b ó r  i p r /6 7 w ła d z e  p o l ic y jn e  p o d  z a r z u te m

m a s z j n  o k a z y  n y c h  s p r z e d a *  —  j d e f t ą j ^ ą c j i .  M .a l o n  d .o k o ijjn y ąć  fA
K u p n o  —  R e m o n ty  - t a c z u n d e r  M a r-  j w p isó w  do  ^ w i ta r ip s ? ^ ,  su n i

v y p ła c a n y ib  p r z e z  ró ż n e  o so b y .s z ą tk o w s k a  83 te i . T(^)-oó.

L O K A L E KOAfORNIK SKAZANY 
Z A  n a D u ż y d i r

S ą d  'ą k p ę g o w y  w  L icjta  P4 scąj!

Lo k a j b iu ro w y , 2 p ą k o j t  I -e  p ię t r o  . w y ja z d o w e j  w e  W ło d z im ie rz u , ro z p ą -  
f r o n t  w y n a jm ie m y  a d w o k a to w i, le  ' -

k a rz o w i, n a  s o lid n e  
m o ść  N . Ś w ia t  15 m .

t r y w a l ' s p r a w ę  b . k o m o r n ik a " s ą d o w e -  
b iu ro . W ia d o -  1 g o  S ta n is ła w a  Z ie liń sk ie g o  z W to d z i-  
1. m ie rz ą , o s k a rż o n e g o  o  n a d u ż y c ie

s lu ż b o ęąe . Z ie liń sk i ?,ostąl sk -t+ any  
ną' 4  la*3 w i|z i.e n -a , f e w ń ie ż  :;u?fąii 
sk a źg .n i w m te s z ą n i  w  t ą  ą f p t ę  b . s e ­
k r e ta rz  k p i^ o rn ik a  Z ie liń sk ie g o  i L e­
on  ty a w n 'z y n k ie w ie z  p o  15 m ie s ię c y  
w ie z ie n ia , z a ś  k a n c e l is ta  k .o m o rn ik ą  
S tąn is ląy y  F o re ll  n ą  8 r p ie s jf c y  w ię ­
z ie n ia .

S p a ja n ą  ro k u  u b . p r z y s ta ń  T -w .i 
L e śn ik ó w  W Ł u c k ii n a d  S ty re m , o d ­
b u d o w u je  się . N ą  m ie jsc e  sp a lo n e g o  
d r e w n ia n e g o  b u d y n k u , s tą p ip  o k a z a ­
ły g n js ę jj  b e to n o w o  -  ijju rjo łyapy  z 
iio w o c j:e sp y ir . u rz ą d z e n ie n ,.

KW% f J i K wzv-
W d n ip  29  b m . o d b ę d z ie  s ię  w  L jic - 

ku  z w o ła n y  p rz e z  W o ly ń s k : p r a c o a  - 
n ic z y  K o m ite t P o ro z u m ie w a w c z y , n ą  
k tó ry  P r? y b § d ą  d e R g a c j  jn is ji p p ro

w ie js k ic h , r o b o tn ic z y c h  
c z y c h  z W o ły n ia .

i s p ó ld / ie l -

z ą k a ź n o -c h o ry c h  ro z w ią ż e  j e d n ą  ? 
p o w a ż n y c h  b p lą c z e k  m ia s ta ,  g d y ż  d o ­
ty c h c z a s  le c z e n ie  c h o ró b  z a k a ź n y c h  
m u sia ło  o d b y w a ć  s ię  w  o d d a fe n iu  P 
k ilk a n a ś c ie  k i lo m e tró w  od  Z a m d śc ia .

S Z T A N D A R Y  D L A  W O JS K A
Ja k  się  d o w ia d u je m y  w  lip cu  b . r. 

w  Z a m o śc iu  o d b ę d z ie  się  p o św ię g e r  
n je  k ilku  s z ta ru la ró w  w o jsk o w y c h , u -  
fp n d o w a ity c ii  p rz e z  sp o łe c z e ń s tw o  
Z a m o js k ie g o .

W  ty m  s a m y m  c z a s ie  p o w ia t  Z a ­
m o js k i  m a  p f -z ę k a ią ć  ą rp ą i i  k i jk a  £• 
k a r a b in ó w  m a s z y n o w y c la  z  p e łn y m  
c-kwip link i em . i u p r z ę ż ą .

O  C Z Y S T O Ś Ć  N A  y L I C A t ;H
W  ty c h  d n ia c h  Z a rz ą d  M ie jsk i z a ­

in s ta lo w a ł n a  u licach  ś ró d m ie ś c ia  i 
p rz e d m ie ść  s p e c ja ln e  k o sz e  d o  ś m ie ­
c i, k tó re  'm a ją  b ro n ić  u lice  p rz e d  z ą -  
śm ie c ę n ia m i. A b y  j e d n a k  p rz y z w y -  
c z ą ie  ty d n p ś ć  d ó  k q r r y s ta n ią  że  śm ie ­
tn ic z e k  z ko le i n a le ż a ło b y ' p r z e p ro w a ­
d z ić  k ilk a  le k c ji zacho-yyania n a  uli­
c a c h  c z y s to ś c i .

P O Ż E G N A N IE  G E N  U L B R Y C K T A
W  Z a m o śc iu  p d b y ło  s ię  p o ż e g n a ­

n ie , p r z e n ie s io n e g o  s łu ż b o w o , d p w q d  
cy  D y w iz ji  Z a m o js k ie j  g e n . O ib ry c h -  
ta . '

B u rm is trz  W a z o w s k i  w rę c z y !  p a n u  
g e n e ra ło w i d y p lo m  h o n o ro w e g o  'o b y ­
w a te l s tw a  m ia s ta ,  n a s tę p n ie  d e le g a ­
c ja  Z w ią z k u  K u p c ó w  P o lsk ic h  w rę ­
czy ła  d y p lo m  1- g p  l .u n o ro w e g p  czhn- 
ka‘ Z w . K u p c ó w  P o lśk iy h  w  Z a m o ś ­
c iu , p o n a d to  ja k o  u p o m in e k  ch  m ia s ­
ta  w rę c z o n o  p. g e n e ra ło w i p ięk n ie  
y y y k o n an y  aibrn-p z w id ó k ą m i Z a m o ś ­
c ia .

p .e f ilą d ą  ca łe j d y w iz ji ,  yt c z a s ie  
k tó re j  lu d n o ść  zg o rp w * d a  więUcą o - 
w a s ję  w o jsk u  w z n o s z ą c  okrzy lci na  
c z e ść  a rm ii, u ro c z y s to ś ć  p o ż e g n a n ia  
g e n . O lb ry c h ta  z o s ta ła  z a k o ń c z o n a .

K I 3 4
A1)K1A: „ M a ty  m a r y n a r z '1.
A P O L L O : ,,W  c z te r y  o c z y '- .
C O K Ś O : ,,G y rk  n a  o k rę c ie " .
G L O R IA : „ U |a i j  k s ię c ia  Jó z e fa "
G W IA Z D A : „ Ż  m iło śc i d ła  C ie b ie "
M O T R O P O L IS ;  „ Z r  w  D ż u n g li”
O Ś W IA T O W E : T . C. L .: „ C z a r ­

d a s z , to k a j ,  nifflbś ć " .
R E N A IS b A N C E : „ S h e r lo c k  H o l­

m e s "  i d r .  W a ts o n " .
S F IN K S : „ D o ro ż k a rz  1 3 " .
S Ł O Ń C E : „ ?  u ś f f e c h e m  n a  u s ta c h "
Ś W I T :  „ S z e jk "
T Ę C Z A  - i .a z ą r z :  „ D la  k o b ie ty "
T Ę C Z A  - W ild a :  „ O g ró d  A lla h a "  
w y s p a "
W IL S O N A : „ W a lc  k z ó le w u k i" .

Z JA Z D  N A U C Z Y C IE L S T W A
W  n ie d z ie lę  o d b y ł s ię  w  P o z n a n iu  

z ja z d  d e le g a tó w  S to w a rz y s z e n ia  
c h rz e ś c ija ń s k o  -  n a ro d o w e g o  n a u c z y ­
c ie ls tw o . Z ja z d  u c h w a lił  s z e re g  r e z o ­
luc ji, m a ją c y c h  n a  ce lu  p o le p s z e n ie  K Y otow sk jego  u ję to  d o  d y sp o z y c ji  s ą -  
b y tu  m a te r ia ln e g o  n a u c z y c ie ls tw a  o - I d u  w  P -oznan iu .

ra z  p r a c  n a d  p o d n ie s ie n ie m  * tą n p
m o ra ln o śc i m io d z ie ż y .

Ś W IĘ T O  P U Ł K G W E  
Z  o k a z ji  ś w ię ta  p u łk o w e g o  p u łk u  

p ie c h o ty  im . k ró la  K a ro la  ru m u ń ą k ie -  
g o  p rz y b y ła  d e le g a c ja  o f ic e ró w  ru ­
m u ń sk ic h . P p  z ło ż e n iu  r z y s ię g i  p rz e z  
ż o łn ie rz y , p ik . G ro d z k i o d z n a c z y ł 
c z ło n k ó w  d e ie g a c ij  ru m u ń sk ie j  o d -  
r n ą k ą  p ą ik o w ą , 3  w y ż .s ry m  o f ie e rp rą  
je n . W ła d  w rę c z y ł  o d z n a k ą  
ną. P o  d e f ila d z ie  o d b y ł s :ę o b ią ij żo ł­
n ie rsk i, a  p o p o łu d n iu  —  ząb a jw ą  4° '"  
n /e r s k a  n a  d z ie d z iń c u  k o sz a r .

P R Y S Z C Z Y C A  
W  m a ją tk u  N o w y d \y ó r  p o d  Z b g r  

ę zy n ie m , s tw ie rd z o n o  p ry s z c z y p ę  p y -  
d ta  r o g a te g o .  4 s z tu k i  z o ą ta iy  u b ite , 
o k o ło  120 s z tu k  je s t  z a ra ż o n y c h . Z a ­
rz ą d z o n o  o d p o w ie d n ie  ś ro d k i.

W Y C IE C Z K A  S Ł O W A C K A  
W  p o n ie d r in ic k  p rz y b y ła  d ą  P o .  

z n a n ia  w y c ie c z k a  ro ln ik ó w  s ło w a c ­
k ich . W y c ie c z k a  z w ie d z i P o z n a ń  i ó -  
k o lice.

M O R D E R S T W O
W  B is k u p ic a c h  p o d  P o b ie d z isk a m i, 

p ra c o w n ik  k o le jo w y  K r/d iw ysk i z a ­
s trz e li)  p o d c z a s  k ló jn i styegf) ą i ę e i ł  
F e lik sa  S z y m ą ń s k ie g o  z  P p ą p a n ja

(J K ) .
fióhąO  Z Ł  Z  D Y M E M

. . W  P u ła w a c h  n a  p rz e d m ie ś ­
ciu W lo s to w ic e  w s k u te k  u d e rz e n ia  
p io ru n a  w  s to d o łę  Ig n a c e g o  M a tra s a  
p o w s ta ł  p o ż a r , od  k tó r e g o  sp a liło  się  
15 d o m ó w  m ie sz k a ln y c h  i 13 b u d y n ­
k ó w  g o s p o d a rc z y c h  o ra z  in w e n ta rz  
ż y w y  i m a r tw y .

S t r a ty  w y n o s z ą  6 5 ,000  zl.

M IE JS K I W  B Y D G O S Z C Z Y
ś r o d ę :  w  p e rfu m e rii .
K IN Ą  W  B Y D G O S Z C Z Y

A p o llo : P e r ły  i s e rc e .
K r is ta l:  K ra j m iło śc i.
K a p ito l:  P ło m ie n n e  s e r c a .  
M ą ry s ic ń k a :  Ż ó łty  p ira t .  ‘ 

K A T A S T R O F Ą  S A M O C H O D O W A  
IS Z C Z  ' ■"BYDG.'- (2 4 .5  a ) .  W s jru te k  d e ­

fe k tu  k ie ro w n ic y  ro zb it s ię  sa m o c h ó d  
o so b o w y  n a  sz o s ie  T o ru ń -—B y d g o s z c z  
W p o b liż u  Ł ę g n o w a :  C ię ż k ic h  o b ra r  
żeń  d o z n a !  a r ty s ta  te a t r u  p o z n a ń s k ie ­
g o  S te fa n  C z e rw iń s k i. S z o fe r  o d n ió s ł 
lż e js z e  o b ra ż e n ia

P O Ż A R
C H E Ł M N O , 24. 5  ( a ) .  W  z a g ro d z ie

Ś M IE R Ć  'V  G Ł Ę B I STLJf>NI
( JK ) .N ie ja k i  A le k s a n d e r  sa ła n tU r 

c h a ,  c z e rp ią c  w o d ę  ze s tu d n i ,  j3 -m ę -  
t ro w e j g łę b o k o ś c i , s tr a c i ł  iy  p ę w łtf j  
chw ili ró w n o w a g ę  i w p ą d j  d o  sz p g r  
ni g ło w ą  n a  dó i.

N ie sz c z ę ś liw y  p o n ió s ł śm ie rć  n a  
m ie jsc u .

0 M 0 R I E
lo ln ik a  H e rm a n n a  w  F u lg o w ie  p o w , 
c h e łm iń sk ie g o  w y b u c h !  p .ożąr. P a ­
s tw ą  ż y w io łu  p a d iy ;  śp ip h le fz , d r z tw -  
n ic a , c h le w , s to d o ła  ż m a r tw y m  i n ­
w e n ta rz e m . S trą ty  w y a ° s z.ą J9 .000  zl. 
D o c h o d z e n ia  w  to k u )

Z L O T  S O K O L S T W A  
B Y D G O S K IE G O  

B Y D G O S Z C Z  (2 4 .5  a ) .  W  B y d g ft-
sz y zy  o d b y t s ię  Z lo t S o k o js tw a , ^ :tó -  
ry  p o p rz e d z iła  m sz a  św . w  k o ś ć .c le  
k sięży  M is jo n a r z ) . O tw a rc ie  Z io łu  o d ­
b y ło  się  n a  s tą d ip n ie  m iejsk jo} , g d f je  
też  o d b y iy  s ię  z a w o d y  i p o p isy . Ń aj ■ 
w ię k sz e  o k la sk i z e b ra ło  g n ia z d o  Ko­
ro n o w s k ie  z a  m a z u r a .  W ie c z o re m  o d ­
b y ła  s ię  z a b a w a  ta n e c z n a .
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D Z I E Ń  W  P O L I T Y C E :
U PREMIERA

Premier Składkowski przyjął wczo­
raj b prezesa Państwowego D. Rol­
nego, Seweryna Ludkiewicza, na­
stępnie gen. Kozickiego, który zapro­
sił premiera na uroczystości wręcze­
nia sztandaru jednostkom broni pan­
cernych w dniu 26 maja b. r. Wresz­
cie premier przyjął delegację ludnoś­
ci Małopolski wschodniej.

ODCZYT B. POSŁA ŁA DOSIA.
Prasa donosi, ze we Lwowie odbył 

się odczyt p. Aleksandra Ładosia na 
temat: „Polityka europejska i polska, 
a przyłączenie Austrii do Niemiec". 
Główna teza odczytu zmierzała do 
wykazania wzrostu sił frontu anty- 
memieckiego w Europie.

ZJAZD W LUBLINIE
W niedzielę obradował zjazd dele­

gatów St. Lud. woj. lubelskiego. — 
Zgłoszono 3 kandydatów' na prezesa: 
dr. Gralinskiego, Myszaka i Gójskie- 
go, dwaj ostatni zrzekli się, wybrany 
został ponownie dr. Graliński. Zjazd 
s*anął na stanowisku uchwał kongre­
su krakowskiego.

55 b u d yn kó w
s z k o ln y c h

przybyło na Wołyniu
Z roku na rok liczba nowych bu­

dynków szkolnych wzrasta poważnie, 
w roku ubiegłym przybyło na Woły­
niu 55 nowych, okazałych hudynków 
szkolnych, wybudowanych za cenę 1 
miliona 800 rysięcy złotych. Jest to 
poważny krok naprzód, chociaż nie 
jest to wszystko, Wołyń potrzebuj 
jeszcze około 200 hudynków szkolnych 
aby pozostałe dzieci 20 000 mogło ko­
rzystać z nauki szkolnej.

20 M  wolhi i  rządem praskim
C zy przybycie delegacji am erykańskich S ło w a k ó w

r o z p o c z n ie  n o w y  o k re s  w  h is to rii S ło w a c ji?

K T O  S T A L E  C Z Y T U J E

A B C

Prenumeratę zam ów ić można te­
lefoniczn ie 22450, N ow y Świat 15

Z ł ó ż  ofiarę 
na F . 0 . M .

W PELPLINIE
zaprenum erować „A B C " można 

n p. Nadolnego, 
ul. Bronisława Pierackiego 

(K iosk G azetow y).

Przybycie  delegacji amerykan 
skich Słowaków przez Gdynię na 
Słow aczczyznę zamyka 20-letni 
okres walki Słowaków z rządem 
praskim o swe prawa narodowe. 
Podczas trw ania w ojny europej 
skiej w Stanach Zjednoczonych, 
gdzie znajdują się ogrom ne sku 
piska em igracji czeskiej i sło 
w ackiej, doszło m iędzy tym i emi 
gracjam i do paru umów, m ają 
cych  ustalić warunki w spółżycia  
we wspólnym  państwie.

Z  CZECHAMI CZY  
Z  PO LSK Ą ?

Dla ścis łości należy zaznaczyć, 
że obok k oncepcji stw orzenia pań 
stw a Czeskosłow ackiego istn ie je  
również inna: połączenia Słowa 
czyzny z Polską. O statecznie jed  
nak pierw sza koncepcja  zw ycięży 
ła  i dnia 30 majp. 1918 roku skry 
stalizow ała się w t. zw. Um owie 
P ittsburskiej. Ze strony Słow ac 
kiej L igi N arodow ej umowę tę 
podpisał prezes te j ligi, Mamatey, 
ze strony Czeskiej Rady później 
szy prezydent republiki prof. 
Massaryk.

W edług umowy pittsburskiej, 
Czechy i S łow acja zaw ierają  u 
nię jako dwa sam odzielne pań 
stwa przy czym na terenie Słow a 
c ji  językiem  urzędowym jest ję  
zyk słow acki i to zarów no w ad 
minis>tracji, w Sejmie, sądownie 
tw ie i t. d.

CZESI M A J A ..KRÓ TKĄ  
PAMIĘĆ

Po powstaniu republiki czesko- 
słow ackiej rząd praski „zapom ­
n ia ł" o tej umowie. Gdy najw ięk­
sze słow ackie stronnictw o ks. 
H linki obstaw ało przy w prow a­
dzeniu je j w życie. Czesi stanęli 
na razie na stanowisku, że umo­
wa zawarta między em igrantam i 
nie obow iązuje w kraju N astęp­
nie usiłow ali obniżyć je j znacze­
nie, dowodząc, że konstytucja z 
1920 roku siłą  faktu unieważniła 
wszystkie poprzednie um ow y M ó­
w iąc nawiasem, konstytucja ta 
była uchw alona przez posłów  ima 
now anych w czasie, gdy ks. Hlin- 
La siedział w czeskim więzieniu. 
W reszcie zastosow ali Czesi obłu­
dny wykręt, a m ianow icie, że u- 
n ow a  pittsburska, ja k " zawarta 
w dniu św iątecznym , w edług pra 
w odsw stw a amerykańskiego, jest 
nieważna Na koniec uciekli się 
do twierdzenia, że w ogóle um o­

wa ta —  której oryginał obecnie 
ma przybyć przez Gdynię do S ło­
w acji —  nigdy nie istniała.

A K C JA K S HLINKI
Natychm iast po za jęciu  Słow a­

c ji  przez wojska czeskie Praga 
zaczęła gospodarow ać na Słow a- 
czyźnie jak w podbitym kraju. 
T o też ju ż w 1919 roku ks. HLn- 
ka w tow arzystw ie kilku innych 
patriotów  przybył- n ielegalnie do 
Polski, a stamtąd za polskim  pasz­
portem  do Paryża na konferen­
c ję  pokojow ą. Czesi jednak, u- 
przedzeni o tym, uniem ożliw ili 
mu na terenie konferencji jak ie ­
kolwiek poczynania.

4 i 5 czerw ca wr Bratislavii, o -  
becnej stolicy S łow acji, odbędą 
się w ielotysięczne dem onstracje o 
wprow adzenie um ow y w  życie.

S Ł O W A C C Y  GOŚCIE 
W  POLSiOE

W  tej chw ili płynie ku brzegom

Polski na polskim  statku „Batory7" 
prezes lig i słow ackiej w  A m eryce, 
dr. H ledko, w ioząc oryginał um o­
w y. Na jego spotkanie w  pon ie­
działek, o godz. 23.33 przybyła do 
W arszawy przez Zebrzydow ice i 
K atow ice delegacja słow ackich 
posłów  i senatorów  z ks. kan. 
B udayem  na czele

W  czw artek 26 m aja, o godz. 8 
—  9 -e j rano do portu w płynie 
polski statek „B atory", w ioząc na 
pokładzie 100 delegatów  słow ac­
kiej kolonii w  Stanach Z jed n o­
czonych z oryginałem  um ow y 
pittsburskiej. W łościanie słow accy 
którzy nigdy nie w idzieli morza, 
odbędą niew ielką przejażdżkę m o­
torów kam i, a następnie na pok ła­
dzie statku spożyją śniadanie.

O godz. 15.22 nastąpi odjazd do 
W arszawy.

26 M A JA
O godz. 10-ej w ieczorem  w  

czwartek 26 m aja na dw orcu

G łów nym  w  W arszawie odbędzie 
się uroczyste pow itanie S łow aków  
przez społeczeństwo polskie i or­
ganizacje społeczne. Goście uda­
dzą się do Dom u Turystycznego 
przy ul. Starynkiewicza. Po spę­
dzeniu tu nocy7, w  piątek 27 m a­
ja udadzą się rano autokarami do 
kościoła Najświętszej M arii Pan­
ny przy ul. M yśliw ieckiej, gdzie 
mszę św. odpraw i praw dopodob­
nie ks. kan. Buday, wicem arsza­
łek  Senatu republiki czeskosło- 
w ackiej. Po złożeniu wieńca w 
B elwederze, goście udadzą się na 
Ratusz, gdzie odbędzie się uro­
czysta akademia. Następnie zw ie­
dza Zam ek i Katedrę. O godz. 2 
spożyją śniadanie, o godz. 4.33 po 
południu nastąpi odjazd przez 
Częstochowę i K atow ice do gra­
nicy. W  obu miastach m iejscow e 
społeczeństw o zgotuje im uroczy­
ste powitanie, przy czym  w  Czę­
stochow ie zostaną gościom  w rę ­
czone pamiątki z Jasnej Góry.

K O L C E b e z
v R 0 2

POLSKA TO 
SZCZĘŚLIW Y K R A J
„Nasz Przegląd“ pisze:

Jak wiadomo, komuniści nie od­
grywają w Polsce żadnej roli, a ma­
sonów wogóle u nas nie ma. Pod 
pseudonimem „komunizmu* A. B. C. 
pragnie zwalczać socjalistów, a pod 
pseudonimem „masonów" — poko­
nać postępowców, naturalnie wszyst­
ko represjami, jest to ostrzeżenie dla 
rdzenych kół radykalnych, że reakcja 
pod płaszczykiem antysemityzmu wal 
c*y z postępem społecznym.

W edlu  ,,Naszego Przeglądu 
Polska jest krajem wyjątko­
wo szczęśliwym. Bo masonów  
niema w niej ani na lekarst­
wo, komuniści nie odgrywają 
roli. Jeszcze tylko zlikwido­
wać „AB C ", które przemalo- 
wuje socjalistów na komuni­
stów, a poslępoioców na mas-o 
nów, i każdy w Polsce będzie 
miał wszystko, co mu do szczę 
ścia potrzebne.

I jeszcze jedno: trzeba prze 
malować żydów  na „obywa­
teli“ i „kapców ".

S k u tk i r z a d 6 w  B lu m i
R o zb ro je n ie  lotnictwa francuskiego

A e r o p la n y  n ie m ie c k ie  s z y b s z e  o 1C0 k im . od fra n c u s k ic h

Podróżuj samolotem
WESOŁY ZIELONY KARNAWAŁ

f i  KiORJISKIfJ Jasna 5
Operetka BALET S A R A D O W S  
WANDA TANTUNÓWNA 
REMERBI — król szulerów 
Anton IAWADSE mistrz lezginki

T r w a j ą c e  o d  p a r u  l a t  r z ą d y  
f o ł k s f r o n t u  w e  F r a n c j i  p r z y n i o s ł y  
c a ł y  s z e r e g  o p ł a k a n y c h ,  j e ś l i  n i e  
t r a g i c z n y c h  s k u t k ó w .  S k u t k i  t e  
d o t y c z ą  r ó ż n y c h  d z i e d z i n  ż y c i a  
s p o ł e c z n e g o ,  g o s p o d a r c z e g o  i s p o ­
ł e c z n e g o .  W  s z c z e g ó l n o ś c i  p r z y ­
n i o s ł y  r ó w n i e ż  o s ł a b i e n i e  m i l i ­
t a r n e  F r a n c j i .  ,

W  o s t a t n i m  n u m e r z e  z n a n e g o  
d w u t y g o d n i k a  f r a n c u s k i e g o  y ,R e -  
v u e  d e s  d e u x  m o n d e s "  a u t o r  a r ­
t y k u ł u ,  n i e w ą t p l i w i e  f a c h o w i e c ,  
o m a w i a  s k u t k i  r z ą d ó w  B l u m a  w  
z a k r e s i e  l o t n i c t w a  w o j s k o w e g o ,  
k t ó r e  w  p r z y s z ł e j  w o j n i e  o d e g r a  
n i e w ą t p l i w i e  n i e s ł y c h a n i e  w i e l k ą  
r o l ę .

W  1 9 3 5  r o k u  w o j s k o w e  a e r o ­
p l a n y  f r a n c u s k i e  b y ł y  l e p s z e  o d  
a n a l o g i c z n y c h  a p a r a t ó w  w e  w s z y  
s t k i c h  p a ń s t w a c h  z a g r a n i c z n y c h .  
W  r o k u  1 9 3 6  W io c h y  i  N i e m c y  
s p r o w a d z i ł y  n o w e  t y p y  a e r o p l a ­
n ó w  o  z n a c z n i e  w i ę k s z e j ,  n i ż  d o ­
t y c h c z a s ,  s z y b k o ś c i .  D o p r o w a d z i ­
ło  t o  d o  t a k i e g o  s t a n u  r z e c z y ,  ż e  
a e r o p l a n y  b o m b a i d o w e  w  t y c h  
p a ń s t w a c h ,  a  w i ę c  J u n k e r s y ,  
H e n k ł e ,  S a v o i a  7 9 , s ą  o  1 0 0  k m .  
s z y b s z e  o d  a n a l o g i c z n y c h  a p a r a ­
t ó w  f r a n c u s k i c h ,  a  w i ę c  B l o c h ó w  
2 1 0  i  A r n i o t  1 4 3 . W ś r ó d  p o ś c i g o ­
w c ó w  t a k ą  s a m ą  p r z e w a g ę  m a ­
j ą :  B r e d a  -  F i a t y  i  M e s s e r s c h m i d -  
t y  n a d  f r a n c u s k i m i  D e v o i t i n a m i  
5 1 0 .

Sędzia W ąto r n am aw iał obrońcę
Wznowienie sprawy Ciunkiewiczowej

C z y  je s z c z e  je d n a  o fa r a  P a r y le w ic z c w e j?

F r a n c j a  c o  p r a w d a ,  p o s i a d a  n o ­
w e  t y p y  a e r o p l a n ó w ,  k t ó r e  b ą d ź  
d o r ó w n u j ą  w ł o s k i m  i n i e m i e c ­
k im ,  b ą d ź  j e  n a w e t  p r z e w y ż s z a ­
j ą .  W ś r ó d  p o ś c i g o w c ó w  w y m i e n i ć  
n a l e ż y :  M o r a n e  4 0 5 , P o t e z  6 3 ,
w ś r ó d  a e r o p l a n ó w  b o m b a r d o -  
w y c h :  A r n io t  3 7 0  i B l o c h  1 3 1 . 
T y m c z a s e m  l o t n i c t w o  w o j s k o w e  
j e s t  w  d a l s z y m  c i ą g u  z a o p a t r y w a  
n e  w  a e r o p l a n y  p r z e s t a r z a ł y c h  
t y p ó w  i t o  w  d o d a t k u  r ó w n i e ż  w  
i l o ś c i a c h  n i e d o s t a t e c z n y c h .

C o  j e s t  ź r ó d ł e m  t a k i e g o  s t a n u  
r z e c z y ?  W  m o m e n c i e  k r y t y c z ­
n y m  d l a  l o t n i c t w a  f r a n c u s k i e g o  
n a s t ą p i ł o  c a ł k o w i t e  u p a ń s t w o w i e ­
n i e  z a k ł a d ó w  p r z e m y s ł o w y c h .  
R z ą d  f r a n c u s k i ,  c h c ą c  d o p r o w a ­

d z ić  d o  w z m o c n i e n i a  l o t n i c t w a  
f r a n c u s k i e g o ,  z a m i a s t  s t w o r z e n i a  
n o w y c h  f a b r y k  p a ń s t w o w y c h ,  p o ­
s z e d ł  p o  l i n i i  w y k u p y w a n i a  i s t n i e  
j ą c y c h  f a b r y k  p r y w a t n y c h .  D o ­
p r o w a d z i ł o  t o  d o  f a t a l n y c h  s k u t ­
k ó w  d l a  l o t n i c t w a  f r a n c u s k i e g o .  
D o p i e r o  t e r a z  u j e d n o l i c e n i e  c a ł e j  
a k c j i  n a  t e r e n i e  m i n i s t e r s t w a  l o t  
n i c t w a  p r z e z  s t w o r z e n i e  u r z ę d u  
d y r e k t o r a  t e c h n i c z n e g o  i  p r z e ­
m y s ł o w e g o ,  m o ż e  p r z y n i e ś ć  p o ­
p r a w /ę .

D z i ś  j e d n a k  s t a n  j e s t  n i e m a l  
t r a g i c z n y .  O  i l e  b o w i e m  m i e s i ę c z  
n a  p r o d u k c j a  s a m o l o t ó w  w e  W ł o ­
s z e c h  w y n o s i  200  a e r o p l a n ó w ,  w  
N i e m c z e c h  3 0 0 , w7 A n g l i i  2 5 0 , wre  
F r a n c j i  w y n o s i  o r .a  z a l e d w i e  5 0 .

S t a n  j e s t  u w a ż a n y  z a  t a k  g r o ź ­
n y ,  ż e  wm  F r a n c j i ,  k t ó r a  d o t y c h ­
c z a s  d o s t a r c z a ł a  a e r o p l a n y  d o  i n ­
n y c h  k r a j ó w ,  z a s t a n a w i a j ą  s i ę  
c z y n n i k i  m i a r o d a j n e  n a d  s p r o w a ­
d z a n i e m  s a m o l o t ó w  z e  S t a n ó w  
Z je d n o c z o n y c h .  W  k o ł a c h  f a c h o ­
w y c h  f r a n c u s k i c h  p o d n o s z ą  j e d ­
n a k ,  ż e  n i e  j e s t  t o  d r o g a  d p  
s t w o r z e n i a  i s t o t n i e  p o t ę ż n e g o  l o t  
n ic tw ra ,  d i a  k t ó r e g o  s o l i d n ą  p o d ­
s t a w ą  m o ż e  b y ć  j e d y n i e  w ł a s n y  
p r z e m y s ł  l o t n i c z y .

O b o k  z d e z o r g a n i z o w a n i a  p r z e ­
m y s ł u  l o t n i c z e g o ,  r z ą d  B l u m a  d o ­
p r o w a d z i ł  r ó w n i e :  d o  d e z o r g a n i ­
z a c j i  s a w e g * j  l o tn i c tw ą t . .  w o j s k o ­
w e g o  p r z e z  b a r d z o  d a l e k o  i d ą c e  
z m i a n j 7 p e r s o n a l n e .

Jjm {i'szą:

Czy będzie miejsce dla Faiteia
P u stka  zło te g o  środka

KRAKÓW 24.5. — W krakowskim nież to, że w gabinecie sędziego kil- 
sądzie okręgowym odżyła giośna kakrotnie natknął się na agenta 
przed sześciu laty afera Marii Clun- „Lloydu", który, nawiasem mówiąc, 
kiewiczowej, skazanej za sfingowanie nie wnosił w tej sprawie powództwra 
kradzieży klejnotów i futer z jej ku- cywilnego. Świadek słyszał -o tym, że 
frów w krakowskim „Grand-Hotelu". Wątor jakoby otrzymał od „Lloydu" 
Obecnie przed sądem stanęli redak- czek na 30.000 franków, co też po- 
torzy 'odpowiedzialni „I.K.C." i „No- twierdził pewien wysoki urzędnik mi- 
wego Dziennika" oraz dziennikarz nistersfwa.
żydowski — M. Pomeranc i adw. Zy­
gmunt Hofmokl-Ostrowski, który nie­
dawno złożył wniosek o rewizję pro­
cesu Ciunkiewiczowej. Adw. Ostrow­
ski twierdził, że prowadzący w tej 
sprawie śledztwo, sędzia Wątor. o- 
tizymał łapówkę od Tow. Ubezp. 
„Lloyd" w Paryżu w7 kwocie 30.000 
franków Krakowskie dzienniki ogło­
siły treść lego oświadczenia, co w 
konsekwencji spowodowało skargę 
sędziego Wątora o zniesławienie.

Wśród świadków wezwanych na 
rozprawę znalazła się Maria Uunkie- 
wiczow7a, Franciszek Parylewicz, ów­
cześni szef apelacji w Krakowie, Wa­
cław Dłouhy, ówczesny szef perso­
nalny "ministerstwa sprawiedliwości o- 
raz obrońcy Ciunkiewiczowej.

W pierwszym dniu rozpraw sąd 
przesłuchał oskarżonych świadków 
wyjątkiem Paryłewicza i Dłouhyego, 
których ministerstwo nie zwolniło z 
tajemnicy służbowej. Jeden z obroń­
ców Ciunkiewiczowej, Jarosz, zeznał, 
że se^ia Wątor namawiał go, aby 
CiiFikiewiczowa przyznała sie do wi­
ry i zwróciła Tow. „Llyod" polisę 
ubezpieczeniowa świadka raziło rów

Ciunkiewiczowa twierdzi, że spra­
wę przegrała przez Parajewiczową. 
Na rozprawie widziała Parylewir.zową. 
Pisała o tym do swego obrońcy 
już po procesie. Na przewodzie od­
czytano charakterystyczny wyjątek z 
tego listu:

,,Z ławy oskarżonych patrzałem na 
tę kobietę (Parylewiczowa) jak sie­
działa z papierosem w ustach i wzgar 
dłiwie uśmiechała się. Modliłam się 
wtedy, myśląc: „Może przyjdzie
czas, że i ty. zasiądziesz na tej lawie". 

Adw. Woźniakowski zaprzecza, ja­
koby oświadczy! swojej klientce, że sków.

sprawa wymaga znacznych fundu­
szów, ponieważ „Lloyd" sypie pie­
niędzmi na wszystkie strony, świa­
dek uważa, że Wątor nie bral łapów­
ki.

Adw: Hofmokl-Ostrowski zwrócił 
się do sądu z prośbą o uzyskanie od 
p. premiera zwolnienia świadków Pa- 
rylewicza i Dłouhyego od tajemnicy 
służbowej. Ponadto wniósł o spro­
wadzenie akt dochodzeń dyscyplinar­
nych przeciw Wątorowi.

— Niech w Paryżu nie myślą, że 
wystarczy wysłać do Polski kilka­
dziesiąt tysięcy franków, aby wy­
grać proces o 4 miliony. O ile Wątor 
nie udowodni, że każdy grosz, otrzy­
many od agenta „Lloydu", wydal dla 
dobra wymiaru sprawiedliwości, a nie 
dla jego zaciemnienia, nie znajdzie 
się w Polsce żaden sędzia, któryby 
mnie zasądził.

Sąd odroczył rozprawę do środy, 
kiedy ogłosi decyzję w sprawie wnio-

Chasir«$zi *xetcaia
Ż a r g o n o w y  „ M o m e n t "  p i s z e :
Na czortkowskich chasydach w Pol­

sce silne wrażenie zrobił fakt, że pol­
ski konsul w Wiedniu odmówił wyda 
nia wizy do Polski czortkowskiemu 
rabinowi. Rabin zapewniał że cło 
Polski chce jechać tylko d]a tradycji, 
bo przyjeżdża co rok do Czortkowa, 
gdzie zbierają się tysiące jego chasy-

dów z całego kraju. W  Polsce chce on 
też pozostać tylko krótki czas, bo je­
go amerykańscy chasydzi zapraszają 
go do Stanów Zjednoczonych.

Polski konsul w Wiedniu odmówił 
jednak wydania rabinowi wizy (może 
dlatego, że rabin miał paszport z Nan 
cy) I nie pomogły interwencje, jakie 
zostały podjęte.

( W )  O b s e r w u j ą c  r e a k c j ę  p r a ­
s y  n a  r ó ż n e  p r z e j a w y  d z i a ł a l n o ­
ś c i  „ O z o n u "  n i e  t r u d n o  z a u w a ­
ż y ć ,  ż e  w  t y c h  s a m y c h  p i s m a c h  
—  o r g a n a c h  p e w n y c h  g r u p  —  
s p o t y k a m y  różny s t o s u n e k  d o  
p r z e d s i ę w z i ę ć  O z o n u .  R a z  g o r y c z  
p o t ę p i e n i a  i z a r z u t y  r a z  c i e p ł e  
s ł o w a  p o c h w a ł y  d l a  u m i a r u  i 
z ł o t e g o  ś r o d k a ,  k i e d y  i n d z i e j  
z n ó w  p r z y j a c i e l s k i e  r a d y .

T r u d n o  p r z y p u ś c i ć ,  a b y  p i s m a ,  
r e p r e z e n t u j ą c e  o d  l a t  p e w n e  g r u  
p y  p o l i t y c z n e ,  r a p t e m  z m i e n i a ł y  
s w o j e  s t a n o w i s k o  w  k w e s t i a c h  
z a s a d n i c z y c h .  W i ę c ?  W ię c  p o z o ­
s t a j e  d r u g a  a l t e r n a t y w a :  „O zon " 
law iru je i s t ą d  t e  r ó ż n e  g l o s y  o 
j e g o  d z i a ł a l n o ś c i .

P r a s a  ż y d o w s k a  u s t o s u n k o w u j ą  
c a  s i ę  d o t y c h c z a s  d o  „ O z o n u "  z  
nieprzyzwoitym  p o b ł a ż a n i e m  ( n i e  
p r z y z w o i t y m  b o  O z o n  j e s t  b ą d ź  
c o  b ą d ź  p o l s k i m  s t r o n n i c t w e m )  
p o  u c h w a ł a c h  w  s p r a w i e  ż y d o w ­
s k i e j  z a o s t r z y ł a  z n a c z n i e  s w ó j  
t o n .

N A S Z  P R Z E G L Ą D
„ N a s z  P r z e g l ą d "  w i d z i  w  t y c h  

u c h w a ł a c h . . .  n i e b e z p i e c z e ń s t w o  
d l a  i n t e r e s ó w  P o l s k i .  T a k ,  d o ­
s ł o w n i e .  p r o s z ę  p r z e c z y t a ć :

Powtóre takii' stawianie kwestii 
jest bardzo niebezpieczne dla in­
teresów polskich na innym polu. 
Ruch narodowy rozwija się nietyl- 
ko u żyd„w. lecz i u innych mniej­
szości, przrtem te ostatnie ujaw­
niają daleko wydatniejszą odręb­
ność niż żydzi. Odnosi się żarów - I 
no do mniejszości terytorialnych , 
jak i do mniejszości rozproszonych, i 
Mimo to dotychczas tylko skrajn 
nacjonaliści kwestionują prawo ob- 
copiemieńców do uważania siebie za 
dobrych obywateli kraju i za człon- ■ 
ków danej grupy narodowościowej 
Proklamowanie zasady, że kto nie i 
należy do narodu panującego, ten 
musi być ograniczony w prawach 
i zwolna opuścić kraj, utrudni za­
danie Polski w s Drawie załatwie­
nia kwestii ukraińskiej, białorus­

kiej, niemieckiej, a w innych kra­
jach postawi w położenie kłopot­
liwe Polaków.
B ł ą d  „ N a s z e g o  P r z e g l ą d u "  t k w i  

w  n i e r z u c a j ą c y m  s i ę  w  oczy z d a n -  
k u :  „ t e  o s t a t n i e  ( i n n e  m n i e j s z o ­
ś c i )  ujaw niają daleko wydatniej*- 
s z ą  o d r ę b n o ś ć ,  n i ż  ż y d z i " .  O c z y ­
w i ś c i e ,  ż e  d z i s i a j  t a k i e  t w i e r d z e ­
n i e  j e s t  anachronizmem politycz­
nym, sprzecznym  z prawda.

B R A K  G Ł Ę B S Z E G O  
P O D E J Ś C IA

„ C z a s "  p r z 37j ą ł  u c h w a ł y  „ O z o ­
n u "  c i e p ł o :

Elementarny obiektywizm każe 
przyznać, że podejście do sprawy 
żydowskiej w  uchwałach rady na­
czelnej Ozonu jest rozsądne i słu­
szne
„ C z a s "  j e s t  j e d n a k  d o ś ć  d a l e ­

k i  o d  z a c h w y t u .  W i d z i  w  u c h w a ­
ł a c h  „brak  głębszego p odejścia " 
w i d z i  „ j e d n o s t r o n n o ś ć " ,  p o l e g a j ą  
c ą  na p o m i n i ę c i u  k w e s t i i  i n n y c h  
m n i e j s z o ś c i .

C IE P Ł E  S ŁO Y F A  
L E W ilA T A N A

Z n a c z n i e  c i e p l e j  r e a g u j e  o r g a n  
L e w i a t a n a  „ K u r i e r  P o l s k i " .  W i  
d z i  w  u c h w a ł a c h  „ O z o n u "  c h a r a k  
t e r y s t y c z n y  d l a  l u d z i  z c b o z u  L e  
w i a t a n a  „ u m i a r "  i „ Z ł o ty  ś r o ­
d e k " .  A b y  n i e  b y ć  g o ł o s ł o w n y m  
z a c y t u j e m y  o d p o w i e d n i e  u s t ę p y :  

Uchwały Rady Naczelnej OZN 
ocenialiśmy wczoraj iako umiar­
kowane.

Bliskimi „złotego środka” są 
:-ó;vnież tezy inwestycyjne Rady. 
"ogląd, że państwo powinno po­
przestać na roli „nocnego stróża” , 
łziś jest zupełnie nie na czasie. Za­
lania państwa współczesnego są 
Uardzo rozległe, rozciągając się 
ownież na sferę gospodarczą. 

Równocześnie jednak doświadcze­
nia nasze i cudze dowodzą, że nie 
dobrze jest gdy państwo za dużo 
bierze na siebie. Podział zadań 
między inicjatywę publiczną 'i pry­
watną jest rzeczą konieczną. Po­
dział ten został przez Radę OZN. 
zakreślony naogół trafnie.

T e z y  g o s p o d a r c z e  L e w i a t a n  
p r z y j ą ł  .z n i e p o k o j e m :

S ą  natomiast uchwały, które nio­
są z sobą powiew nieznanego. E- 
nigmatycznie hrzmi np. formuła o 
„planowej przebudowie społeczno 
gospodarczego życia Polski". Rów­
nież teza, głosząca potrzebę ujed­
nolicenia organizacji rolnictwa, 
brzmi enigmatycznie i wcale nie 
zachęcająco; z za parawanu zba­
wiania gospodarczego zdaje się tu 
wyzierać motyw swoiście pojętego 
zbawiania politycznego.
K a p i t a l n i e  b r z m i  w r e s z c i e  n a  

s t ę p u j ą c y  p a s s u s :
Podobnie w sprawie żydowskiej 

„złoty środek”  skurczyć się może 
do rozmiarów jakiegoś nowego „le­
gionu zasłużonych” .

j O b a w y  „ K u r i e r a  P o l s k i e g o "  d o  
i t y c z ą  t e j  u c h w a ł y  „ O z o n u " ,  k t ó r a  
I m ó w i ,  ż e  p e w n a  k a t e g o r i a  ż y d ó w  
| w  m n i e m a n i u  „ O z o n u "  n a l e ż y  d o  

p o l s k i e j  w s p ó l n o t y  ■ n a r o d o w e j .  
„ K u r i e r  P o l s k i "  o b a w i a  s i ę  a b y . . .  
n i e  z a b r a k ł o  m i e j s c a  d l a  F a l t e r a .

S o c j a l i ś c i  n a t o m i a s t  s ą  w  z ły m  
h u m o r z e .  O to  c o  p i s z e  „ D z i e n n i k  
L u d o w y " :

Prasa lewiatań.ska przyjęła u- 
chwatę rady naczelnej Ozonu, jako 
przejaw umiaru i zasady „złotego 
środka”, co w ustach zwolenników 
lewiatana jest oczywiście pochwa­
łą. Otóż jeżeli przyjąć już termin 
„złotego środka” , to dodać nale­
ży, że w tym środku jest idealna 
pustka. Programowe rezolucje O- 
z o n u  (pomijamy na razie uchwałę, 
t. zw. żydowską), mają charakter 
frazesów, które ani o fantazji, ani 
o realizmie autorów nie świadczą. 
D a l e j  d u ż o  g o r z k i c h  s ł ó w  o u 

chwałach w s p r a w i e  ż y d o w s k i e j ,  
k t ó r e  s o c j a l i s t o m  b a r d z o  n i e  p r z y  
padły d o  g u s t u .

N a  t l e  t e j  m o z a j k i  g ł o s ó w  p r a  
s o w y c h  n i e  t r u d n o  z n a l e ź ć  w ł a ś  
c i w ą  o c e n ę  d l a  u c h w a ł  „ O z o n u "  

ś w i a d c z ą c y c h ,  ż e  l i n i a  p o l i t y c z  
n a  n i e  z a w s z e  j e s t  l i n i ą  g e o m e t r y  
c z n ą .  T a  o s t a t n i a  z w y k le  bywa 
p r o s t a .



Sflr. 4    A B C -  NOWINY CODZIENNE      Nr. 1 5 6

Tabela loterii
15 dzień ciągnienia 4-ej klasy 41 Loterii Państwowe)

i i 11 ciągnienie

Główne wygrane
s t a ł a  d z ie n n a  w y g r a n a  5 .0 0 0  

z ł. p a d ła  n a  n r . '8 2 5 8 5
5 0 .0 0 0  z ł . :  1 1 1 0 0 4  0 8 3 4
2 5 .0 0 0  z ł . :  1 2 2 3 2 1
1 5 .0 0 0  z l :  1 2 0221
] 0 .0 0 0  z ł. :  1 7 6 0 4  1 3 2 5 6 7  2 3 9 2 6  

3 8 3 4 9  6 6 8 4 8  1 4 0 6 1 2  1 2 ]3 4 2
5 .0 0 0  z ł. .  1 3 2 3 3  3 7 9 1 3  3 0 2 0 2  

5 3 2 5 9  9 7 0 6 2  1 0 3 3 4 3
2 .0 0 0  i i .  5 3 7 7 9  7 1 3 0 8  7 3 1 0 5

7 3 2 5 3  7 6 1 0 4  7 7 9 8 7  8 6 6 0 4  9 3 1 5 0
9 4 3 4 2  1 3 3 3 3 2  ,1 4 0 9 5 1  1 4 4 1 7 2
1 4 3 3 0 9  1 5 0 5 1 7  1517G 2 1 5 9 6 5 6

1 .0 0 0  z ł . :  4 1 4 7  7 3 4 9  8 7 3 4  1 0 9 5 3  
1 9 6 6 7  1 9 9 2 0  2 3 0 1 6  2 2 7 8 3  2 5 7 5 8
2 8 6 0 7  2 9 9 3 1  3 1 7 7 0  3 2 4 9 9  3 7 0 4 5
3 5 8 4 4  3 8 1 5 2  5 3 3 2 3  5 8 4 5 8  6 4 7 7 1
6 8 8 4 6  7 0 8 0 0  7 5 7 4 1  8 0 5 5 9  1 0 1 0 0 6  
1 0 4 8 5 1  1 0 4 8 9 6  1 2 9 0 2 8  1 3 7 9 7 3
1 4 2 7 7 4  1 4 1 0 3 5  1 4 9 6 3 4  1 5 2 5 4 1
1 5 3 4 1 8  1 5 5 9 8 6

Wygrane po 250 zł. *
1 2 5  8 7  2 6 8  9 8  4 9 9  65 7  7 4  7 9 3  

1 0 4 4  1 0 1 3  79  3 9 4  5 0 9  2 7  5 3  5 5  7 0 0  
1 6  3 7  8 5 6  2 1 8 0  2 2 4  4 6  9 6  4 1 8  9 9  
8 0  5 6 5  7 6 4  8 8 5  9 1 5  3 2  3 0 8 0  5 1 9  94 
7 3 1  60  8 0 5  3 8  70  9 5 4  9 3  3 0 2 0  2 9 4  
3 5 5  7 6  9 1  5 3 2  6 0 0  9 3  7 2 1  8 5 6  65  
5 0 7 7  1 1 4  2 3 3  3 2 3  5 4  5 7 0  7 6  7 7 1  
9 9 8  7 0 5 2  7 0  2 5 6  7 1  4 7 5  9 0  9 3 9  
8 0 1 1  1 7 9  3 1 2  68  5 3 4  7 6 2  9 1 1 9  4 8  
3 3  2 6 3  3 0 7  5 4 3  7 1 4  6 3  9 6 3  1 0 0 4 1  
1 2 4  8 4  2 2 3  4 7 0  5 5 4  7 2  5 4  7 5 8  8 7 2  
9 3  7 0 3  3 7  6 5  1 1 0 6 1  1 5 1  6 1 5  2 8  7 3 8  
4 6  9 3  5 2 1  1 2 1 1 5  6 6  2 9 3  3 3 6  6 3 3
7 0 5  8 3 4  9 0 7  16  1 3 0 9 7  14 4  3 5 7  5 9  
4 4 4  5 7 3  6 4  7 7 6  51  8 9 1  9 2 0  1 4 0 6 1  
2 2 5  4 1 1  2 2 3  5 7  6 8 2  7 0 0  6 9  9 5 1  5 7  
1 5 0 4 7  5 6 5  9 2  6 1 2  7 1 2  7 2  1 6 0 2 3  3 6  
9 6  1 9 3  5 0 5  9 2 2  7 6  1 7 0 1 6  2 5 1  6 1 4  
7 0 1  9 3 1  5 9  1 8 0 8 9  1 4 6  2 1 6  4 9 8  5 9 6  
9 9  7 8 2  8 4 3  9 2 0  1 9 1 5 7  6 5  4 4 1  5 1 1  
5 6  6 1  7 4  8 4 6  5 5  7 9 0 .

2 0 0 6 9  2 0 4  2 8  4 4 3  5 6 6  6 9  7 0 1  9 2  
8 5 8  6 6  9 6 9  2 1 0 7 4  1 6 6  2 1 9  3 6 3  5 0 3
3 5 0  9 4  2 2 0 0 4  3 8  5 6  9 2  2 2 5  3 4 4  9 0  
4 5 0  1 7  5 1 7  4 5  6 0 8  9 8 9  2 3 0 7 5  2 5 7  
3 0 2  2 7  4 5 3  8 4  5 0 4  9 8  6 7 2  7 7 9  9 2 0  
7 0  2 4 1 4 8  7 9  8 9  3 4 4  7 7  4 4 1  7 9  8 2 8
5 6  9 9 3  2 5 0 1 0  2 6 6  3 5 4  9 7  4 7 0  9 1  
8 3 0  9 0 6  5 4  2 6 0 9 1  1 0 3  9 2  2 0 2  7 ?  
3 8 1  4 4 1  65  7 0 1  2 4  9 3  8 8 1  2 7 0 2 4  
1 2 7  6 4  2 6 2  3 7 0  8 7  9 8  4 8 2  5 4 2  4 6
5 7  6 8 5  7 0 5  8 6 3  7 0  2 8 0 0 8  5 7  1 9 9  2 1  
5 3  3 2 9  3 9  9 7  5 8 2  6 6 4  5 7  7 7 2  8 4 9
8 4  9 2 2  8 4  2 9 1 6 6  7 6  6 8  2 6 0  6 9  435
6 8 7  7 0 9  17 2 9  5 2  9 2  8 3 8  9 1 9  2 6  8 6  
30 6C 9  7 1 3  3 H S 0  3 6 3  3 8 2  6 7 2  8 5 2  
7 0  3 2 1 8 0  4 2 3  4 3  7 2 3  4 2  3 3 0 0 5  10 
43  1 4 9  3 3 9 -5 5  4 3 7  4 5  6 6 7  8 1 7  2 9  
3 4 0 1 1  1 5  1 7 5  9 7  2 7 8  3 1 2  4 3 4  55 . 
5 2 7  9 0  7 3 0  8 0 6  9 9 5  3 5 1 2 9  3 7 5  5 2 1
7 0 6  8 1 6  4 5  3 6 0 5 6  9 2  1 1 7  2 9  4 1  7 3  
3 6 7  4 8 2 - 8 3  5 3 9  6 6 4  7 0 7  8 0 8  9 1 1  
3 7 2 1 1  3 0 1  2 0  5 4  4 2 4  5 1 7  2 0  47 .

38136 98 211 28  56 456 96 566
826 39241 4 3 6 .9 4  7 610 708 40 804
5 71 913 59 82 10040 66 141 276 90
351 417 37 600 84 998 89  41021 35
83 123 41 238 9 358 513 688  861 990 
42197 272 323 87 549 837 4302 539
84 207 455 78  579 629 67 895  917 67 
44111 70 6 219 401 18 572 618  796 
933 7 45032 20o 352 690 5 749 839 
78  929 44051 8 227 59 326 81 422 
664 734 903 53 69 85 47009 21 37
109 91 360  455 33 604 723 843 52
941 48072 83 5 328 652 5  712 800 
36 49016 141 64 352 473 500 35  722 
851 72 952 3 8 6  92

50073 149 200 27 351 78 504 6 l9  
733 835 88 917 51210 68 609 914 50 
52096 168 225 96 355  6 593 716 803
25  48 946 45 53083 407 883 900 53
54023 7 193 268 384 444 68  552 798
827 38 9 999 55040 105 19 56  296
3 1 3  458 632 750  68 807 46  929 56081

231 45  3 07567  687  708  35  87 S29
931 90  57013 225 325 9 4  87 4 3 4  63
720 803 5 8  72 5 8 027  140  289 96  639
47 869 74  985 59087  156 96  341 406
51 5 4 5  751

60 039  389  445  83 516  71 712 57
60  91 812  985  61098  lOl 263 5 9 6  n20
6 2 0 1 5  101 31 91 247 471 5 7 0  98  846
9 1 4  84 97 63060  79  7 1 6  92  64010  2 ’ 9 
3 9 1 689 703 983 65473 5 8 5  950
66186 9 3 6 4  9 8 0  525 5 0  79  90 666 
763  73 915 67195  276 3 0 8  50 529  787 
976  68014 25  7 5  9 4  2 1 6  63 7 5  5 0 2  33  
25 61 603 91 834 73  9 4 8  75  69275  
373 693 918  70017  27 52  285  389
96 4 3 8  68 542  8 5  781 825 53 71117  
30  48  50 2 8 9  320  41 555  7 l9  60 81 7
24 982 72031 247  343 79  4 2 5  5 i8  611
787 887 9S4

73009  53 74 113  2 9 4  358  95 432
95 518 39  51 622 7 4 019  27  39  186 339  
62  503 645 759 81 840  976  7 5006  29
61 2 8 3  476  527  3 7  659 67 710 812  24
92 965  76088  2 2 4  .37 95 98 3 5 3  447  
793 97 801 968  7 7 0 8 6  102 3 0 9  21 561 
83 000  21 44  73 708 928  52 95 78047 
66 67 198 271 548  53 9 9  619  787  70 
98  8 7 7  83  9 1 4  94  79111 217  38  50 594 
6 2 6  893  95 9o3 8 0158  441 508 638
7 09  19 845  77 911 84  86 8 1 054  70
174 319  52 4 0 0  5 4 2  688 710 41 818
9 08  34  99  8 2 032  126  61 3 0 6  2 8  50 64
75 578  683 782  817  907 10 8 3 156  87
270  411  2 7  79 5 1 /  29 88 775 888 940
84(j95 135 2 2 3  398 613  852  85  9 3 8  53 
8 5 1 1 6  42 2 6 4  764 65 86001  70  88 138
277  4 5 5  5 0 0  605 780 804  67 75 9 5 0  58 
87241 97 3 1 3  5 8 4  681  770  73 385
88089  112  219 33  83 132 409 31 3 6  
550 672  792  860 928  8 9 250  3 61 4t>7
75 565  640 733 88 8 4 5  90083  137  69
97  260  67 3 1 4  37 8 l o  57 9 1 0 0 2  188
278 331 42  99 5 7 6  638 798 9 2 0 4 9  155 
66 451  577  6 0 8  65 98  757  802  9 3 074  
77 162 99  242  8 1 ,3 1 2  53 5 1 0  23  31 32  
663 777 85  867  77  9 4 017  71 183 252  
403 30 31 50 99 572  692 868 95104 
230  73 79  4 4 4  741  861 66 977  96155
92  228  301  4 8 0  570 8 1 8  63 937  75 78 
97074 82  201 3 6  72 77  352  4 1 9  84  95 
6 9 8  771 851 98014  4 3  124  3 8 2  449  0 0
68 519  609 840  91 63 914  60 9913E 
203  427  65 523 605 30 715 808 11 45 
923 100424  647 59 730 829  3 7  101130
89  283  4 7 5  570 699 8 7 6  922  102153  
4 8 9  511 634  .8 6 5  924  1 0 3 1 1 5  4 3  2 2 7  
58 360  4 0 6  8 6 5 3  9 8 9  643  852  60 
104045  1 2 9  414  583 630  853

105159  87  2 4 5  375  503  43  641 64
96 816  33 919  106055  67 110  39 b l3  
39  521 916  5 2  107405  85  92  0 5 3  837
909  108315  4 2 5  90  6 1 0  9 0 4  109200  
35 0  4 9 9  7 1 0  19 8 1 4  59  110121  249  
410  608  795  832  111013  92  201 339  
5 1 ?  2 0  6 2 7  7 2  777  8 4 2  112071 133
229  327  44 72  5 3 4  6 2 4  749  8 2 0  82
70  95  9 0 2  3  1 1 3068  192  434  502  9 
16 75 78 7 7 4  805  947  65  114075  151 
209  88 483  653 5 9  96  733  37 93 904  
53 115163  88 4t)0 81 7 3 2  8 5 9  944
73  1 16034  183 207 4 7 0  589  9 9  638
9 0  7 6 7  71 833 5 7  81 903  43
117090  191 3 8 3  98  491 000  5 4  118133  
202  22  61 3 4 4  88 9 0  523  89 7 5 3  832 
922  1 19040  1Ó7 5 6 0  7 6 3  828  9 4 3  57 
120216  3 1 7  21 44  7 5  0 7 2  99  7 5 4  79  
9 4 2  1 21014  9 0  131 278  9 2  326  4 8 0  
563  679  7 8 5  898 963 1 22016  32 302
25  435  43 79  6 6 2  727 831 951 123021 
73 156 72 203  4  45 393  400  6 1 0  66
93 8 7 3  124031  202  8 0  3 2 7  49  5 4 2  660  
795  1 25142  431 88 97 510 57 809  23 
9 3 0  49  1 26076  217  391  4 7 8  84  587 
607 8 3 4  7 4  9 9 8  1 27014  81 127 38  97 
209  37 542 6 3 5  8 7 0  9 4  913  91 90  
128462  691  8 1 4  51 129027  67  149 78 
221  355  9 2 2  99 130183  87 220  96  347
71 97  4 0 9  6 1 0  9 4 8  1 3 1059  89 9 8  224  
498  565  74  821 923  99  1 3 2039  230  
3 8 0  13 3101  2 5  3 8 0  9 1  417  7 8  8 2 6  901 
83  1 34127  7 0  3 8 9  476  579  146 93

135055 93 239 48 318 26 49 443 
517 45 83 011 734 872 5 136005 82 
119 71 81 4 211 550 623 96 841 
137011 157 69 85 251 570 648 703
76 87 930 7 89 04 138297 306 420
69 51-3 623 728 40 .39 139000 82 

i 42 93 97 147 70 5 287 500 11 652
4 85 976 140053 144 213 5 38 308 
2 0  443 573 665 719 28 62  991 

(141413 35 48 626 ł 0734 43 828 
i 930 142002 20 99 280 398 473 525 
! 65 602 777 890 947 88 143063 152

8 5  9 0  3 3 0  8 0  5 2 8  6 1 2  3  21  1 4 4 2 3 9  
5 2  8 2  3 7 0  4 8 2  597  7 1 8  2 7  9 2 2  
1 4 5 0 3 3  178  91 2 8 8  3 4 9  4 0 2  527  3 0  
611 2 9  7 1 5  8 5 4  1 4 6 2 1 2  31  3 0 8  45 3  
601 2 0  9 9  701 44 5 5  9 8  8 6 0  8 0  9 1 3  
2 3  147231 5 5  3 0 3  4 5 0  S 8  651 722  
63  8 4 3  1 4 8 0 2 2  98  107 3 0 2  72 8
1 4 9 2 7 8  8 2  3 9 3  481 5 0 8  4 3  671 7 2 2  
63  8 2 7  9 7 9  1 5 0 0 8 9  2 0 3  8 8  4 3 9  5 2 3  
6 4 8  3 0 7  41 5 8  9 7 2  8 2  151031 177 
3 0 7  328

Rozwói rad jffonii w  Polsce
47.000 g o d zin  program u radiow ego

1 5 2 0 5 6  107 47 462 46 8  72  87 7
931 1 5 3 0 2 0  3 9 2  4 0 2  2 6  6 6  5 6 2  691 
731 887 91 4  1 5 4 0 6 4  1 24 28  1 434 5 4 1  I 
9 3  6 4 9  9 9  1 5 5 1 9 9  2 2 6  33  7 9  3 4 8  81 
75 9  8 6 3  9 0 4  15 6051  70  1 3 3  3 5 4  5 0 6  
84  6 1 9  8 4 5  8  9 3 5  157031 151 3 2 5  
8 9  4 9 6  9  6 5 3  5  8 1 9  7 3  9 2 8  1 5 8044  
130  4 7  3 1 7  4 0 4  7 5  51 4  67  1 5 9 0 7 6  
194 2 6 4  5 1 9  2 6  7 3  6 1 3  7 9 2  8 1 6  27 
9 7 2  79

Iii ciągnienie

Główne wygrane
Stała dzienna wygrana 20 tys. zl. 

padła na nr.: 95763;
25 tys. na nr.: 26189; 140479;
10 tys. na nr.: 20336 82374;
5  tysięcy — 15035 22358 66601

128459;
2 tys. zl. — 28S0 5526 8578 11653 

39041 51644 61866 73165 8l453
107948 111640 124576 136464 136661 
137316 146388 147350 157043;

1 tysiąc zl. 3947 14968 15866 18324
19397 23922 24705 21717 26593 32976
33248 33719 42989 431g9 55470 67964
81021 9113) 93927 95343 95571 97727
99382 100003 105994 106337 107407 
143891 153852 154613 156170

W ygrane po 250 zł.
58 72 351 62 424 558 678 799 890 

959 1301 2556 70 609 3124 327 472 
718 1*7 37 63 966 4017 139 257 456 
073  752 5127 766 806 51 6103 22 848 
7 (4 9  39  66 148 227 571 8000  229 88 
402 625 962 9053 143 842 10437 598 
806 923 :1 0 5 0  221 815 62 908 68
12015 177 85 257 687 802 13283 342 
428 516  656 706  958 14610 784  912 
15481 717 815 16246 76 17089 273 318 
503 605 915 7 4  18130 452 631 191i2 
508  20121 562 794 927 21357 426 32 
574  79  671 767 89 8  22127 3 7 4  503 80 
23107 68 686 827 24213 889 25057
353 5 6  755 26064 418 27059 163 92 
308 414 658 782 28441 520 733 39 
29476  81 85 764 989 30173 721 45
8 1 0  31276 436 58  962 32348 607 809 
967 97 33036 40  491 799 34030 384 
426 758  90 872 92 956 3519S 334 524 
812 36104 459 794  932 37141 223 326 
600 722 851 38034 129 310 92 828 77 
39109  45  74 311 499 788 89 4  40071 
75 631 833 43 49 41161 91 449 636 
947 42215 55 614 31 7 4  780 909 22 
43108 8 0  87 44564 715 45904 46154 
281 93 357 82 972 47077 395 48215 
629 790 897 49123 57 236 99 496
50211 51050 173 345 447 62 8  831 993 
52787 968 53145 96 275 421 54009 35 
455 792 889 920 55060  328 633 82 
56063 268 329 570 621 67 733 8 6  8 1 ; 
911 44 5 7 0 9 7 -2 3 5  613 983 38085 146 
285 59265  69 995  6008 8186 88  250 
372 602 720 859 968 61208 57 603
62150 2&5 631 63 [9 3  217 352 519 711 
833 79 919 33  64108  390 422 55  722 
837 987 65907 66722 67303 509 673 
942 6 8 0 2 9 -6 6  243 340 436 896 98
69045 262 403 590 629 70224 575
71393 526 752 821 41 72464 867 73047 
112 250 310  479  505 761 68  74033 6g 
274 530 710  56 8u3 75081 9 9  320 75 
569 655 857 77 975 76527 77 90
735 7035 314 405 U  78006 147 494 
532 79102 207 89  453 657 939 80071 
169 304 650 9q4 47 S1487 796 82322 
317 2 8  999 83082 ą I5  56  97 860 76 
959 75 84296 045 83  750 916 42 68 
85269 71 500 86047 329 498 545 903 
87013 251 68  513 37 900 88085 u l  
208 337 57 o  87 801 990 8S164 76 263 
79 436 507 8 752 C0074 240 70 686 
759 91157 256  92198 3.33 450  718 28 
9 69  93119 288 414 733 79  82 868  925 
94174 85 95 434 61 513 92 978 95013 
122 502 756 96184 454 584 635 97 
792 93 926 97157 229 30 5  30 658 03 
839 98256 99061 68 298  367  787
100080 127 249 323 612 37 101286

N a ostatn ie j k on feren cji p ra so w e j 
w  P olsk im  R ad io , k tóra  o d b y ła  się  w  
zw iązku  z za k oń czen iem  trz e c ie g o  ro ­
ku b u d ż e to w e g o  p. dyr. S tarzyńsk i 
p rzed sta w ił zebran ej prasie r o z w ó j 
radiofon ii p olsk ie j os ią g n ię te  rezu lta­
ty p ra cy  oraz zam ierzen ia  na p rzy ­
sz łość .

R o z w o j p o lsk ie j rad iofon ii p ostęp u ­
je  b a rd zo  s z y b k o . W  c ią g u  ostatn ich  
trzech  lat liczb a  a b o n e n tó w  w zros ła  
z 400.000 d o  p rz e sz ło  930.000. R ó w ­
nież p osu n ię to  się b a rd zo  w  d zied zi­
nie w zm ocn ien ia  stacji n a d a w cz y c h  
oraz b u d ow a n ia  n o w y c h . W  roku 
1935 b y ło  8 s ta c ji  , ,P o lsk ie g o  R a d ia "  
o  łą c z n e j -m ocy 208 k w ., o b e c n ie  m oc  
ich w y n os i o  100 kw . w ię ce j. U ru­
ch o m io n a  zosta ła  n ow a  sta c ja  W a r­
sz a w a  2 , a za kilka ty g o d n i z a czn ą  
p ra cę  B a ra n o w icz e .W  n a jb liż sz e j przy­
sz łości p rzew id zian e  je s t  w z m ocn ien ie  
m -ocy K a tow ic  i Ł od z i oraz w y b u d o ­
w anie je s z c z e  jed n e j sta c ji w  Ł u cku . 
P oza  tym  m oc R aszyn a  m a b y ć  zw ięk  
sz o n a  d o  takiej siły , a b y  tę o g ó ln o  * 
p o lsk ą  sta c ję  m o ż n a  b y ło  s łu ch a ć  na 
d e te k to r  w  c a ły m  k ra ju .

Plan in w e s ty c y jn y  „ P o ls k ie g o  R a­
d ia "  p rzew id u je  rów n ież  d alszą  b u d o ­
w ę g m a ch ó w  m ie szczą cy ch  studia, 
o d p o w ie d n io  tech n iczn ie  z b u d o w a ­
n ych  i w y e k w ip o w a n y c h . P ie rw szy  
g m a ch  w  K a tow ica ch  zosta ł od d a n y  
d o  u żytku  jes ien ią  roku  u b ie g łe g o , 
dru gi p o łą czo n y  ze  s ta c ją  w  B a ra n o - 
w icac it  b ęd zie  ca łk o w ic ie  w y k o ń c z o ­
ny  za parę ty g od n i, w  b u d ow ie  zn a j­
du je się. gm a ch  w  Ł od z i, a je s z c z e  w  
tym  sezon ie  b u d ow la n y m  w y k o ń c z o ­
ne będ ą  g m a ch y  w  T oru n iu  i Ł u c - 

u. W e  L w o w ie  p rzep row a d za  się

p ertraktacje  o  p lac, w  W a rsza w ie  za 
kilka dni nastąpi rozstrzy g n ięc ie  
konkursu  na b u a o w ę  gm a ch u  na pla­
cu  p rzy  zb ieg u  ul. P u ław sk ie j z p rzy ­
szłą  A le ją  B a toreg o . P ozosta n ie  je ­
s z c z e  b u d o w a  g m a ch u  w  K rakow ie , 
W ih tie  i P ozn an iu . r$on m ła *

P oza  tym  „P o lsk ie  R a d io "  stale 
z w ięk sza  sw ó j p rogram . G d y  w  roku 
1934 n a da n e  b y ło  o g ó łe m  27 .000 g o ­
dzin  p rogram u  w  roku 1937 —  zosta ­
ło nadane 40.000 g o d z in  a w  roku 
p rzy szły m  liczba  g od z in  m a w z r o ­
sn ąć d o 47.000.

Z  ^OAamtomi

33 P o ra n e k m u zyczn y
K on cert  sy m fon iczn y  ro zp oczę ła  

petna czaru  i w d zięku  Suita na or­
k iestrę s m y cz k o w ą  „C z a s y  H o lb e r -  
g a “  E . Grieg-'j , p od  en erg iczn ą  batu ­
tą Józefa  O z im iń sk ieg o .

Z w ła sz cz a  d w a  fra g m en ty :

„ P ie ś ń "  i „R ig a u d o n "  —  zrob iły  
d ob re  w rażen ie .

W  tym  ostatn im , św ie tn ie  spisai 
się w  sw e j partii s o lo w e j p rof. Jan 
D w ora k ow sk i, kon certm istrz  orkiestry  
filh arm on iczn ej i o p e ro w e j. D osk on a ­
ły to  m uzyk  i tech n ik  p ie rw szorzęd n y . 
O rkiestra , p ro w a d z o n a  p ew n ą  ręką 
kapelm istrza , grała w y ją tk o w o  pięk­
nie.

S o listk ą  k on certu  b y ła  p ia n istk a  p. 
B ron isła w a  R osen b a u m ów n a , która 
w y k on a ła  z tow a rzy sz en iem  orkiestry  
kon cert a -m oll G r ie g ‘ a.

Ś m iem y w ą tp ić , c z y  u tw ór ten 
s z cz e g ó ln ie  d ob rze  od p o w ia d a ł te j 
śred n ie j m iary a r ty s tce , której sztu ­
ka o d tw ó r c z a  nie p ob u d za  b y n a jm n ie j 
s łu ch a cza  d o  g łę b s z e g o  za sta n ow ie ­
n ia  się . W  g rze  je j w id zim y  raczej 
m ech an iczn e  tra k tow a n ie  m u zyk i, niż 
sk łon n ość  d o  w y czu w a n ia . D ob ra  te­

chnika p a lco w a  nie idzie w p arze z 
siłą uderzen ia  ok ta w  i a k ord ów  (z w ia  
sz cz a  w  p ie rw sze j częśc i koncertu , 
w e  w stęp ie  —  nota  ben e  nieczysto  
zagra n ym  i za k o ń cz e n iu ) . N ależy  
z w ró c ić  sz cz e g ó ln ą  u w a g ę  n a  basy, 
które m iejscam i brzm iały  za s ła b o ; 
starać się d ysk retn ie j pedalizować, 
z rozu m ieć  —  a ra cze j w y c z u ć  sens i 
w a g ę  n a p isa n ych  przez au tora  a k ce n ­
tó w , um ieć w y lic z y ć  się ry tm iczn ie  
( „ t r ó jk i"  w  iew e j, „ d w ó jk i"  w  pra­
w e j r ę c e ) ,  oraz nie w y stu k iw a ć  m ie j­
scam i kantyleny. O statn i w  tym  se ­
zon ie  p oranek  sy m fo n iczn y  z a k o ń cz y ­
ła przep ięk na sy m fon ia  VI h -m oll op . 
74 ( „ P a te t y c z n a " ) ,  P. C za jk ow sk ie ­
g o . S y m fon ia  ta —  to potężn a  filo zo - 
liczn a k o n c e p c ja  —  to łabędzia  pieśń 
—  reąuiem  k o m p oz y to ra . W sz y s tk o  
c o  od czu ł g łę b o k o  i p rzeży ł au tor w 
ostatn ich  m iesiącach  sw e g o  życia, 

znalazło  tu ż y w y  o d d ź w ię k . D z iś , k ie­
dy słu ch am y ją  p o  45 ciu latach  od  
chw ili p ow stan ia , n iew y p ow ied zia n y  
bó l w strząsa  d o  głęb i k a ż d eg o  słu­
ch a cza  —  d o  o c z u  cisną się łzy.

Bo lesław  Lew and ow ski

707 868 102239 90 320  426 559 698 
103050 91 172 363 470  501 865 76 
958 71 14011 6f,5 732 105358 411 75 
603 106024 167 249 566  8(4 917
08144 353 502 992 109011 201 70 676 
110186 *18 111245 522 894 997 112014 
131 885 113191 528 71 i 986

114063 98 140-497 672 924 9 11507S 
213 337 4 /3  636 783 886 1J0O38 89 
394“ 514 727 117333 62 3 89  118087 
487 567 70 604 916 119036 200 551 
£39 916

120183 585 978 121160 486  706  74 
829 122095 281 431 12304 1 4 4 6  50 
121174 545 712 £17 38 125492 736 a 
126268 486 544 127 684 895 128080 
3.30 597 973 129477 97 602 644 70  749 
8 9 5 '9 2 0  33  130089 554 70 131653 729 
862 132059 225 45 607 49  821 133109 
49 389 750 890 903 88 134121 311 
24 5 405 13 42 74 64 135940 136002 
139 299 54 696 739 870 949 187008
179 88 296 9 547 760 13sq8 4  385 573 
13064 746

140029 8 9  J 97 239  301 491 2 536 
981 141428 793 910 31 142169 405 
822 143 386 580 7 144027 378 496 
145059 198 324 7 98 883 146022 262 
3 46  799 147133 506 49 762 931 62 
148133 272 380 488 £47 748 924 149 
149384 114 543 50 150003 l( /8  44 
450 551 733 9 818 929 161047 Z75 
286 380 516 859 986 152154 61 369 
515 921 153080 366 589 859 154626 
83 857 937 54  155540 15 6080  135
157123 366 707 80 1 158025 283  396  
613 159363 52

ciągnienie 
Wygrane po 250 zł.

2 155 9 75 574 5 632 798  835 L4u' 
1648 1654 1881 2024 2174 2912 3213 
3296 3734 3823 4431 2 4495 4932 4979 
5045 5073 5 ]9 0  525O 5714 5325 5914 
5961 o l9 6  5775 6812 7719 7908  8443 
8591 8 7 6 9  9011 9536 10113 54  300
511 689 862 961 11 3 13 97  443 777

992 12027 276 476  543 882 13549 732 
87 14312 452 6,3 622 99 16159 623 V 7 U 
90 817 38  5-t 16185 375 585 791 857 
17686 18020 577 512 19333 682 721 
971

20596 851 21233 415 533 2 3 0 j 1 64 
2g9 532 24098 205 415 537 801 991 
2»,00ż 39 192 584 25280 463 722 51 
579 27053 269 338 983 28035 558  619 
.19 957 29013 701 30039 191 250 485 
522 816 978 89 31057 176 478 799
32018 49 112 446 525 544 766 848 
951 87 130o3 330 448  811 95 980
34193 212 649  783 803 990  35002 125 
74 504  f> 549 753 35250 8 472 939
37099 293 580 9 3 ł 38446 53 920 39119 
531 92  802 i 5 952

40050  6 l 9  38  774 891 41025 50 700 
41) 902 42172 386 733 913 43391 672 
8-H 44011 527 37 41 779 45048 46033 
55 141 244 316 19 537 53 621 831 97 
47053 688 T ik  827 89  966 1 ,  4 503 
10 60  798  851 4 9 940  50478 933 51650 
81 8  52120 5 3 884  903 54110  40  585 
678 809 55027 56  184 614 56488 012 
54 57011 50 571 696 928 60 58158 
61 9 572 656 59058 31S 555 85 697

60230 379 9 0  626 920 6 1 1 8 0  254 94 
320 467 551 98 821 8 0  62306  508 14 
629 5J02& 189 361 518 719 81S 64124 
82 327 400 94 607 55189 210 52 456 
556 803 21 55049 143 295 481 595 623 
731 811 670O6 411 570 85  8 0 8  68007 
305 594 700 844 962 69321

70358  503 703 18 98 9 i l  3 6 71052 
451 78 725 920 72037 212 394 576 
73775 863 968 74140 229 836  83 959 
75073 138 96 285 342 86  407 56 534 
664  770 976 76048 175 3 2 4  449 70 
664 823 77109 68 366 464 88 502 638 
78419 26  867 940 79334 67 79 84 
946

80151 334 704 46 805 41 81060 114 
4 8  301 16 414 757 9ts0 82312 725 54 
810 83087 84110 416 518 85126 320 
403 24 57 74 730 953 84099 367 556 
S7202 813  910 21 88417 89080 84 481

890 90076 234 400 814  91208 306 325 
953 4  74 92520 604 762 72 93183 260 
432 790 875 94845 95336 80 402  503 
831 96038 183 94 279 8& 395  44.3 
758 97031 5 129 36  783 843 98211 2 /  
3u3 746 68 99216 62 661

100224 546 874 81 909 101071 252
382 641 756 824 943 53 102148 389
422 974 103109 281 481 794 104016
267 602 723 886 105140 70 279 348
54  409  106096 209 391 507 755 63 980 
107190 590 683 108035 183 307 453 
558 89  891 109388 522 68 84 110052 
369 911 3 6 11 1 8 (1  30 58 920 112021 
548 79 614 936 113114 614 767 931 
81 114173 266 403  23 115339 
717 116033 58 86  20 563 684 95 1170-'9 
701 67 118077 263 508 961 119179 
765 99 944 89

120180 9 286 578 757 830 929
121179 84 64 ) 95  914 122153 74 5 
548 65 756 823 950 123170 234 356 
124077 245 30 551 866 909 63 125183 
523 784 845 980 126044 694 127206 
360 407 bt) 945 95 128373 497 628 
730 46  129387 634 89 984 130033 53 
337 52 761 816 959 131119 788 132068 
228 454 517 697 748 62 931 133546 
737 44 134010 306 456 537 804 6 
135047 219 520 601 778 816 69 900 
25 136230 310 402 768 860  i3 7 0 2 9  
70 227 888 926  138050 343 424 926 
75 139363 752

140275 843 54 141213 20 341 54 
628 860 142017 137 3 1 6  514 83 623 
729 842 143090 390  859 935 71 144005 
297 536 145027 4(|8 39 607 13 5 850 
70 966 145110 471 358 73 147129 34C 
754 148089 196 468 513 69 86 000 
828 98 149076 120 57 2 j7  422 978 
150409 501 151225 492 795 862 995 
152039 194 391 406 510 70 29  45
869 951 153654 733 90(i 154015 118
435 82 580 886  960 155148 459  156219 
777 157345 709 159228 374 86 95
570 S15 21 948 159024 106 560 694
837
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LODZIE 12S8S3tV
Powieść współczesna z Dzikiego Zachodu

r
P .obotn ik  P e tr o w , w y z w a ł inż. K ośc ieszę  n a  p ięści. K o śc ie sz a  

w id zą c , że je d y n ie  s iła  f i z y c z n a  m o że  za im p o n o w a ć  ty m  p ie rw o t ­
n y m  n a tu r o m  z g od z ił się. R o z p o c z ą ł  się  re g u la r n y  m ecz  b ok sersk i.

Bułgar nacierał gwałtownie i na oślep, jak byk, podraż­
niony czerwoną clniśtą. Kościesza walczył zimno i z rozwa­
gą, panticlając eiągie, że leraz stawia wszystko na jedną 
kartę.

— Zaduszę jak parszywe szczenię — syczał Petrow. — 
Połamię ci kości, smarkaczu! Będziesz mnie całe życie pa­
miętał...

Mierzył stale pod żebra i w szczęki.
Kościesza bronił się szczęśliwie przed straszliwymi wypa­

dami, lecz po paru minutach nie zdążył odparować ciosu, za­
toczył sie i upadł na ziemię.

Tłum zawył z zadowolenia. K:oś krzyknął:
—- Hurra na cześć Paszy"!... H:p-liip-hurra! .
W idownia trzykrotnie powtórzyła okrzyk.
Kościesza to odczuł jak bolesną zniewagę,
Wstał i zanim Bułgar znów na niego natarł, zaczął się 

cofać, unikając jego pięści i tak parę razy obszedł ring. Gdy 
się ocknął zupełnie i odzyskał zdolność do dalszej walkt, 
zatrzymał się. nagle i uderzył przeciwnika między oczy.

Cios ])> t celny i mocny. Petrow odeh-.Jił się w tył, odsło­
nił głowę i w tymże momencie otrzymał drugi cios w- bro­
dę po którym jak worek runął ciężko na ziemię.

Banda zawyła.
—  Nie daj się, „Pasza"! — wołano ze wszystkich stron. — 

W stawaj!... Naucz młokosa!...
Kościesza popatrzył dokoła szukając „sędziego", który 

uderzeniem w gong dał znak do rozpoczęcia walki. Przecież 
trzy minuty już dawno minęły! W ięc dlaczego nie wyliczał 
przeciwnika?

Ale Petrow już się podniósł. Jego oczy nabiegły krwią, 
zęby zgrzytały tak głośno, że Kościesza to słyszał, stojąc 
w odległości czterech kroków.

Bułgar rzucił się na niego ze zdwojoną wściekłością, do­
prowadzony do ostateczności porażką j rozjuszony tym, że 
trafił na twardego przeciwnika, którego spodziewał się wy­
kończyć w pierwszej minucie.

Kościesza zaczął się cofać, unikając straszliwych ciosów 
Z tłumu posypały się okrzyki, wyzwiska, przekleństwa, do­
sadne kpiny.

— Podły tchórz!.. Zając!.. Bij go, „Pasza"!.. Zrób z niego 
befsztyk po polsku!...

„G ong" obwńeścił koniec pierwszej rundy.
Ktoś się zbliżył do Kościeszy, otarł mu twarz chustką — 

był to Karol Sołden, On właśnie przerwał walkę, lecz po 
cii wili Już ktoś inny dał sygnał do podjęcia pojedynku.

Petrow rozpoczął drugą rundę dzikim natarciem.
Niezupełnie odparowany potężny cios w szczękę powalił 

Kościeszę po raz drugi na ziemię.
Był ogłuszony i odurzony. Jak przez mgłę ujrzał nad so­

bą olbrzymią pięść, widział, że w następnej chwili spadnie 
nań śmiertelne uderzenie.

Nagle wkroczył „sędzia ringowy", powstrzymał ramię, w i­
szące nad leżącym przeciwnikiem. Kilku robotników odciąg­
nęło w kąt na pół przytomnego z gniewu Bułgara. Sołden po­
chylił się nad Kościesza i począł go wyliczać:

— ...trzy... cztery... pięć... sześć... siedem
Inżynier zerwał się. jak smagnięty szpicrutą. Zataczał 

się, jak pijany — miał wrażenie, że tysiące rozżarzonych

igiełek kłują go w skroń, coś ciepłego spływało po pohezku. 
Ujrzał zbliżającego się „Paszę" i w- mgnieniu oka odleciał 
go ból. Uczuł przypływ wściekłości i ogromne siły: mięśnie 
sprężyły się, nogi jak stalowe wrosły w ziemię. Lekki i świe­
ży, czekał na przeciwnika, który był przekonany, że już od­
niósł zwycięstwo.

Teraz walczył po mistrzowsku: parował swobodnie wy­
pady Bułgara, sam przeszedł do ataku, zadając błyskawicz­
ne ciosy.

Petrow był zaskoczony żywiołowym natarciem i gradem 
uderzeń, spadającym na jego ciało i głowię. Teraz zrozumiał, 
że ma przed sobą wytrawnego boksera. Tracił pewność sie­
bie, bronił się bezładnie i pamiętając cios, który go zwalił, 
coraz częściej zasłaniał twarz.

Kościesza to spostrzegł. Mierzył ciągle w głowę, zmusza­
jąc Bułgara do odsłonięcia tułtfwia, wreszcie uchwycił m o­
ment i zadał „Paszy" straszne uderzenie pod żebra w oko- 

1 lice żołądka. M-strz północno-zachodniego wybrzeża kana­
dyjskiego zgiął się w pasie i osunął bezwładnie.

Na „ringu" i w tłumie zapanowała martwa cisza. Tylko 
wodospad szumiał niezmiennie.

Robotnicy spoglądali jeden na drugiego, więcej zdumieni 
niż rozgniewani lub zmartwieni porażką swego przywódcy.

Sołden chciał wyliczyć Petrow-a, który leżał na ziemi sku­
lony i nieruchomy, lecz do tego nie dopuścił drab, stojący 
przy „gongu" — uderzył młotkiem w żelazną szynę, orzeka­
jąc przerwę.

W  tejże chwili na „ring" wpadło kilku robotników: je ­
den wylał całe wiadro zimnej wody na Bułgara, drugi za­
czął go masować z zadziwiającą wprawą i niemniejszym 
znawstwem fei sztuki, reszta zepchnęła w kąt Szweda, da­
remnie protestującego przeciw gwałceniu zasadniczych praw7 
i przłepisów walki.

Upłynęło z półtorej minuty. Wreszcie „Pasza" podniósł 
się i sam dał znak do rozpoczęcia trzeciej rundy. C 8 n.
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Niezwykły toast Stalina

Nowy proces w Moskwie
K o m is a r z  o c h ro n y  z d r o w ia  n a ła w ie  o s k a r ż o n y c h

M O S K W A , 2 3 . 5 . P i z y g o t o w u j e  
s i ę  t u  a k t  o s k a r ż e n i a  w  z w i ą z k u  
z  m a j ą c y m  s i ę  o d b y ć  p r o c e s e m  
k o m i s a r z a  o c h r o n y  z d r o w i #  K a r  
m i ń s k m g e ,  a r e s z t o w a n e g o  Z k o ń ­
c e m  u h .  r o k u

R a m i u g M  i j e g o  w s p ó ł p r a c o w ­
n i c y  O s k a r ż e n i  s ą  o  d e z c r g a j r z o -  
w a a i e  j n s l y t u c j ,  ą a p i t a m y ę h ,  A k i  
o e k ą . r ż e m ą  o k r e ś l a  i c h ,  j a k o  
„ . s z k o d n ik ó w  i f r o c k i s to w s k o - T b g -  
c h a r i n o w s k i c h  n a j e m n i k ó w  1 3 -  
s z y z r ą u " .

M ię d z y  i n n y m i  p r z e w i n i e n i a m i  
p r z e p i s u j e  s i ę  im  o p ó ź n i a n i e  b u ­
d o w y  s a n a t o r i ó w  i n i e w y k o n a n i e  
p l a n u  z e s z ł o r o c z n e g o ,  d o t y c z ą c e g o  
b u d o w y  z a k ł a d ó w  s a n i t a r n y c h .

A r e s z t o w a n e  b r a t a  
Kosiora

M O S K W A , 2 3 . 5 . W  z w i ą z k u  z 
t o c z ą c y m  s ię  ś l e d z t w e m  w  S p r a ­
w i e  a r e s z t o w a n e g o  n i e d a w n o  z a ­
s t ę p c y  p r e m i e r a  s o w ie c k i e g o  M o -  
ł o t e w a  s— S t a n i s ł a w a  K o s io r a ,  
k t ó r y  b y ł  d ł u g o l e t n i m  s e k r e t a ­
r z e m  k o m u n i s t y c z n e j  p a r t i i  U k r a ­
i n y  w  K i j o w i e ,  s o w i e c k i e  o r g a n y  
bezpieczeństwa (N K W D ) arosz- 
t u w a ł y  j e g o  b r a t a  K a z i m i e r z a  K o  
stora.

Z a w d z i ę c z a j ą c  p o p a r c i u  i  w p ł y ­
w o m  s w e g o  b r a t a ,  k t ó r y  b y ł  
c z ł o n k i e m  m o s k i e w s k i e g o  P o l i t -  
b i u r a ,  K a z i m i e r z  K u s i o r  z o s t a ł

m i a n o w a n y  p r z e d  d w o m a  l a t y  n a  
s t a n o w s k o  l u d o w e g o ,  k o m i s a r z a  
p r z e m y s ł u  l e ś n e g o  U k r a i n y  s o ­
w i e c k i e j ,  N i e  . o d g r y w a ł  o p  z r e s z t ą  
j a k i e j ś  r o l i  p o l i t y c z n e j .  N i e m n i e j  
a r e s z t o w a n i e  K a z i m M i z a  K u e io - rą  
j e s t  w y m o w n y m  ę c t w ż e r d z e p e i m  
z n a n e j  t e z y  s p r a w i e d l i w o ś c i  s.g* 
w i e c k i e j ,  iż  k r e w n i  o d p o w i a d a j ą  
? a  p r z e s t ę p c a  k r e w n y c h .

„Za zdruwjc Lenna”
M O S K W A , 2 3 . 5 . T e k s t  o s t a t ­

n i e g o  p i 'z e m o w i e n i a  S t a l i n a  z a ­
w i e r a  w i e l e  d z i w a c z n y c h  s z c z ę ­
tó w ’, k t ó r y c h  n i e  p o d a ł y  s t r e s z ­
c z e n i a  t e l e g r ą f j ę z g e .  N a  b a n k i e ­

c ie  w y d a n y m  n a  c z e ś ć  p r z e d s m -  
w j e i e l i  w y ż s z y c h  u c z e l n i  Z S R R , 
S t a l i n  w z n i ó s ł  t o a s t :  , ,z a  z d r o w i e  
L e n i n a  i  ł e n i n i z m u " ,  c o  z w a ­
ż y w s z y ,  ź e  L e n i n  n i e  ż y j e  j u ż  o d  
l a t  14 , j e s t  w i e l c e  o r y g i n a l n e .

dwuch Więźniów
P O Z N A Ń , 24 . 5. Z  w ię z ie n ia  s ą d u  

v  C z a rn k o w ie  ąb jfig li w n o c y  p r z e d  
d » o i ą a  f liu a m i d w a j  z n a n i  w  t a m t e j ­
s z e j  o k o lic y  z /p d z ię ję , J a n i a k  i K r u ­
s z e w s k i .  J a n ia k  m ia ł je s z c z e  d o  o d b y  
c ia  fftk, a  p o z a  ty r a  o z e k ą la  g r  r o z ­
p r a w a  z a  5 in n y c h  k re d z ie ż y ,  K r u ­
s z e w s k i  z a s  —  9 m ie s ię c y  i m ia ł  m ieć  
r p / j j r u w ę  r a  4  p o w e  k r a d z ie ż e .

P s i a d e i t  I M  w m i k ó w
z m i r ł  w  B r a z y lii

RIO  D p  JĄ N F JR O , 23. 5. \V  (etąifij 
s ie d z ib ie  p r e z y d e n ta  r e p u b lik i, -zwa­
nej P e tro p o lis ,  z m a rł p r z e je c h a n y  
p rz e z  m o te c y k i —  s tu le tn i  s ta rz e c  
p u łk o w n ik  H e n ry k  F e rd y n ą ą d  C.M us- 
sep-

5  m a r  ty by) n a js ta rs z y m  m ie sz k a ń ­
c e m ' P e tro p o lis  i o jto lic y , c ie sz y ł s ię

p ą te  ży c ic  z n a k o m ity m  zd r.o w iem , b ra ł 
u d z ia ł w  w ielu  b itw a c h  i z a w s z e  w y ­
c h o d z ił z n ic h  ca ło . P łk . C la u s se n , p o ­
c h o d z e n ia  d u ń s k ie g o , p o z o s ta w ił  8-u 
sy p ó w , szp ic , c ó re k , 120 w n u k ó w  i 
p ię c ig jg  p r a w n u k ó w . O d  50 d o  70  ro­
ku ży c ia  b y ł p re fe k te m  -/p iasta .

Ż y d z i  w y b i ł  a l i  s z y b y
a b y  o tr z y m a i! o d s z k o d o w a n ie

Zło d zie j m ię d zyn a ro d o w y za strze lo n y
D r a m a f y c  n ©> w a l e t a

w  m e lin ie  z ło d z ie js k ie j  w  M ila n ó w k u

C I E C H A N O W I E C ,  2 S. 5- N a  
s e s j i  w y j a z d o w e j  b t e i p s t p e k i e g o

■ 8 5  R A D I O  B *
=.RQPh

6 15 Pieśń Kiedy ran*e wstają zo­
rzę", f?Ó fjp-męptyjs' 6-4fi |nuj;yia jpiy- 
tyj. 7bO gzi&mgję. 7.15 Mużyfca (płyty).
E 00 Audycja dla bzkśt. S.lo Ciągnienie 
usilippa Trjuupcisją z GmacLu tienerat- 

j Dy reki"' "nê  Óyrekcj. Państwowej Loferti w Waf- 
śz&wic.

fłfO  ^udyf-ja dla poŁorowyc), 41.16 
Aęaywja "dla sąkół. 4..4C- Gri Eawnio 
C m c u i  — organy (p-lyty). l i . 67 Sygnał 
CZ*. ISA: Audi’cia po, ramowa

ISA* Wiadomości gospodarcze 13.ŚG 
. Knad An.Unjsen le ee Skrzynka Ję- 
tyjHWł L515 Muzykę węgMrfką (płvłv).Łe&t Transmisja z uroczystego otwar­
cie Międzynarodowego Końgreou Eucha- 
ryr.tycancgcj na Placu BuuateiOw W hu 
dgpąszcił 17.30 Pogadanka. IV.au Gra 
Ctakoistri Rozgłośni Lwowskiej is.a zy 
cle fTjtoda>e7v w obocuę -  potiaminna 18M Ftiidycja dla wsi 10 00 ..Mecz — 
ojjrązejf z powteói-i Czesławo Strasz: w. 
cza ..Przeklęta Wenecja" 19.20 Recital 
Bkrrypcowy Józefa Salacza 19.35 Stoicy i epikurejczycy - ocl czyj jjryęl dr Iza 
Dąmbska. lp.$o Pnię ; ,.*rr *u.oo kfuzy- 
ka taneczna (płyty) %.4ń Dziennik B0.E3 
Pogadanka 2j .00 Koncert chopinowsKi 
w wyk. Zbigniew; Drzewiecictego — fpr- 
tepian. 21.45 „Urok wsi w pnezj) st.no- 
polskiej" 22,00 Melodie operetkowe. 
2a.fkl Oętgtiiie wiadomości 43.00 „Polskie 
tereny łowieckie” — odczyt

NAłCIFŁAWSZE AUDYCJE
ir.jtj ttean AmunCsen- — poga- 
.arka nw dzieci.
10.30 Transmuja z nieczystego o- 

Iwąrcir, Mieazynarodt-weso Kungj-esu 
Eucharystycznegc a; BULaptszrtc 

18.20 „rycie młodzieży w obozie** 
— pogadanka.

21.UU Koncert chopinowski — Zbi- 
nifh R rewiecki.

31-40 Crok wsi w poezji staropol­
skiej.

sza Panno- E.05 Dziennik. 8.15 Koncert 
w wyk Małej Órk. P .'b  9.00 Vs£gjpauśjp 
nabożeństwa z kościoła bw. łafzyża 
Wafezaifrie Pi‘i nabozens'
M uzyka 'p ły ty ) .  11-5
Warsza'wir Pp nabóżińś,twie ok. g. lO.ŚO 
Muzyka iptyfy). MśK '..nadipfoniiąijeipy 
województwo warszawskie". Transmisją

ojca- 
w

Gostyń iw a.
li.57 §ygnał 12i)3 Poranek gypi-

foniczny.' 13.00 ..Maskaradowa historia" 
z kejami Stanis^>ya ^orawskiego. 
lyiuzyka obiadowa. 14.4.5 Audycją <JJa 
wsi i 15.45 Polska' Kapela lAułowi Pełf- 
ksa Dzierżanowskiego. 16 5̂ Dziepi 4zfGr 
ciem — pieśni i piosenki. 16.45 Opieka 
nad szkpjtą lurf.ow.ą — .odczyt.

17.00 Koncert muzyki operowej (z u.- 
dswaJem 'Maryli Karwdwskiej) 1V£5 Ro­
bert YoJkm^pęi: Tfio b-moll pp. 5.

Przemówienie Pana Ministra Sprawie­
dliwości Wiftflldj* GraJ?ow'skje^o z oj 
z.p x Y l zjazdy 3Vlłodych Prawników 
Poznaniu.

18.3p KPhfhrt Fpzrywftfi-wy. 18.1 
syczny Teatr Wyobraźni:
Szekspira. 19.50 Program na jutro.

20.60 Transmisjay Z uroczystóści Mię­
dzynarodowego Kongresu Eucharystycz­
nego w Budapeszcie — Wielka procesja 
na Dunaju. 21jW Dziennik wjepzorny. 
21.10 JSpiprowe wiadorności sportowe z 
RozgŁpśnf P. R. 21 i'5. ‘ Recital śpiewaczy 
Gaetano Vivinniego (baryton). 21.55 „W 
maju" — koncert ro^ryiykowy. Wyko- 
nayżźcy: Gł̂ Ór 1 t4$ła Owk- P- R- 22.40 
Transmisja’ fragmentu międzynarodowe­
go meczu lekkoatletycznego pomi/gejzy akademikami Eolski i łsjiemiec. 22.56 O- 
stgjtnie wiadomości dziennika ^yiepzprnę- 
go i Komiinikat ' meteorologiczny. 23.00 
„Pojskte tereny łowieckie" — .odpzyt yv 
jęz. nieri)ieckim

im j a a -  
„B urza

WARSZAWA U
13̂ j0 Koncert rozrywkowy (płyty) 14.00 

Parę informacji 14.05 Program. 14.10 
Koncert solistów 15.00 „Moszcz — natu­
ralny sok owocowy" 15.15 Wiadomości 
sportowe. 15.20 Kwintet salonowy Stefa­
na Rachopia

lg.00 Muzyka taneczna (p ^ y ). 18.45
Koncert orkiestry R. P. 13.35 Muzyka ta­
neczną (płyty) 19.55 £ycie kulturalne 
Etolicy, L22.00 Polskie wykopaliska w 
..Stęlicy Słońca" 22 15 Sergiusz Rachma­
ninow! Fritz Kreisl r̂ w repertuarze ka­
mei alnym (płyty) 23 00 Muzyka tanecz­
na

AUDYCJE KRÓTKOFALOWE
l  Dziennik.’ 2. Co słychać w sporcie 

poŁs^ipi? 3. śpiewają: Janiną Szymulska 
i feronisfaw Ciżyński 4. Centrałpy
Instytut Wychowania Fizycznego. 5. tJ- 
twory Fryderyka Chopiną. p- stosunki 
polsko - amerykańskie w historii.

CZWARTEK 
8.00 Sygnał czasu i pieśń „Najświęt-

m

NĄJfllLKAśys/E ĄŁ’pYC,JE
9.98 liansmisją b»boVeńi,twa
II JO „Radiofonizujcńiy \vojc:lvoJl- 

wo warszawskie".
13.20 Muzyka obiadowa
17.00Koncert muzyki operowej.
18.30 poncert rozrywkowy z J.OJI- 

lynu. *
Ifi.o# Bi)rz ■ “ Szekspira -■ Teatr 

Wyobraźni.
20.00 Trąusmisja z Un> wńuSzi 

Mipdzynąroć Kpngresu Ęupbąry-
tyczueKÓ w Budapeszcie. WłelŁ ■ 
proces/, na DuJiajif.

21.55 ,,W maju" — koncert rozryw­
kowy.

Sb ’.u  O k r ę g o w e g o  r o z p a t r y v ; a n o  
s p r a w ę  o  z a j ś c i a  a n t y ż y d o w s k i e ,  
k t ó r e  m i a ł y  m i e j s c e  w  B r i a ń s k u  
r ją  P o c ’l a s i u  2 3  s i e r p n i a  u b .  r o 1. j . 
P r z e d  g ą d ś f jn  s t a n ę ł o  ó - e i u  n a r o ­
d o w c ó w ;  W J ą d y p ł ą w  T u p ,  C z c s ta v y  
B i e l a w s k i ,  S t a n i s ł a w  K u ź n i a ,  J ó ­
z e f  O ł t a r z e w s k i  i M i e c z y s ł a w  fo-Jar, 
c i ń c z u k .  O s k a r ż e n i  o n i  b y l i  o u -  
d ż i ą ł  w  z a j ą g i ą e h  a n t y ż y d o w s k i c h  
k t ó r e  t r w a ł y  o d  g o d z .  (3 r a n o  d o  
4 -e j  p o  p o ł u d n i u ,  p r z y t e z y m  p o ­
b i t o  4 0  ż y d ó w  i w y b i t o  s z y b y  w  
k i l k u d z i e s i ę c i u  s k l e p a c h  ż y d o w ­
s k i c h .

P r z e s ł u c h a n i  p r z e z  s ą d  ś w i a d ­
k o w i-  p o l i c j a n c i  z e z n a l i ,  ż e  w i-  
d ź t e l i ,  j a k  ż y d z i  p o ś p i e s z n i e  w y ­
b i j a l i  s o b i e  s z y b y ,  u  t o  p r a w d o p o r  
d o b n i ę  w  t y m  c e l u ,  a b y  d o s t a ć  o d -  
s z 1 o d c  ” a n i e .  W o b e c  t y c h  z e z n a ń ,  
s ą d  p i e  d a ł  w i a r y  ś w i a d k o m  ż y ­
d o m , k t ó r z y  t w i e r d z i l i ,  ż e  s z y b y  
w y b i l i  im  o s k a r ż e n i  i w s z y s t k i c h  
o ą k ą r ż o n y ę h  u p j e w i n n i ł -

P r o k u r a t o r  i  p o w ó d  c y w i l n y  z a -  
p o w i„  ’. z i e l i  a p e l a c j ę .

i
WARSZAWA II

14.45 Muzylca salonowa W wyjconaniu 
zespołu Pa\vła Rynasa. lS.45 Felieton 
aktualny. 15.55 Pieśni w wykonanip ‘Wło­
dzimierza Derwies^.

16.20 Muzyka Tekłta (płyty). 16.50 Pro­
gram ńa jutpp. 2̂ .90 .Miphał Ąnfoł^1 — 
gawęda o sztuce. ’22.j.5 Orkiestrą „Queen‘§ 
Hall" 23.00 Muzyka tapećzna z dancin­
gu „Cąfe-Club". 24.00 Muzyką Łekjcą i 
taneczna' (płyty).

AUDYCJE KRÓTKOFALOWE
1. Dziennik. 2. Ppsadanką ąktuąlną. 

3, Wieczór'wśród górali — suita muzy- 
cziią’ yy opr. Tąd^usza
4 Ćo przyniosła po'czta żzia oceapu? 5. 
Połyka Kapela Ludowa Fęłiksa Dzierżą- 
no^?£kiegp. 6. „Dlaczego Ppląjcą pptrzę- 
buje' kolonii!)" — pogadanka w jęz. fran­
cuskim.

u u u wmm

KotowEfiia giełd warszawskich
u u ł b s  m e n i ; z n a

D ew izy  H o la n d ia  2 9 3 .2 5 , B r u k s e -1 22,7 5 . II ś t . fl.O D  -  21 .Bi), j iczm ień  
lą  ^S.łjo , ę o p e B im g a _  !J_7.5C, L o n d y n  \o.->5 — 19.50,
j i , # ,  N « w y  J o r k  5 .30 ,75 , N o w y  Jo rle  
( k a i /c l ;  5 .31 ; O s lo  132.20, 1’ą r y ż  14.74 
Ż u ry c li  121 .10 , P r a g a  18.46.

P o ż y c z k i ; 8 p ro c . p r e m  n w e s t. I  
g n j. 81 J O  —  80 .5 0  —  8 0 .75 , I I  em , 
ś j ,7 5 ;  3 p ro c . p r e m . uw r. g e n o w a  I  
em . 9 0 ,0 0 ; d o la r ó w k a  41 .25  —  41.50 , 
4 n ro c . k o n s o l id a c y jn a  6-7.75 —  68.13, 
4 ,5  p ro c , w.ewr.. p a ń s tw . 6 5 .0 0 ; 5 p ro c , 
k o n w e r s y jn a  70 .25 ;

L is ty  z a s ta w n e :  8 p ro c . T o w . k r e d .  
p rz e m ! p o ł. 80 .00, 8 p ro c . z ie m s k ie
d o la r .  g w a r .  k u p o p  .95 2 9 ; 4 ,5  p ro c , 
< ien y sk ie  s e r i ą  V  64.63 —  64.5f); 5 
p ro c . W a r s z a w y  (ł-033 r.) 73 00 (.org- 
b n e )  73 .25 ; 5 ppoc. Ł o d z i (1 9 3 3  r . j  
0 4 .6 3 ; O s tro w ic e  5-100 —  p 4 .25 .

A K C J E :  B . B o lsk i 120.00 ; W ę g ie l  
28 .75  —  28 .2 5  —  2 9 .2 5 ; iL lip o p  r 5 uO 
—  74 .50  —  7 4 .7 5 ; M o d rz e jó v  12 .25 ; 
N orbL in  85 ,00 ; O s tro w ie c  54 09 —  
5 4 .7 5 ; S ta r a c h o w ic e  36 .3!); Ż y ra rd ó w  
53.50 —  54 .00 .

GIEŁDA ZBOŻŁW A
Pszenica je d n o li ta  28.50 — 2 9 .00 .

g ro c h  p o ln y  2 4 .0 0  — 
27.1)0; y i t o r i ą  S8.®9 — W»>»
njeb iegk i 14-25 —  14-70, łu bj?) ż g ity  
ifł.OCfc— 15.50, w y lfa  ją ra  21 .75— 22.75, 
s e r a d e la  33 .5 0  — 34 .50 . r z e p a k  z im . 
56 .00— 57J0O; le tn i 54 0 0 — 55.00, rzep ik  
z im o w y  5?.QQ — Ó3.00, le tn i Sjg-fid — 
5 .300 ; s ie ip ie  In iage  b ą s is  9ł) p ro c .
5 1 .50  — 52 .50 , k^m ic^y u -1 c z e rw . su r .  
IOu.00— H G .0 0 ; k e n ic z . b ia ła  190.00—  
2 1 0 .0 0 ; L u c e rn a  f r a m :u s k a  105.00 — 
205 00, m ą k a  p s z e n n a  g a t .  1 4 3 .0 0  —
45 .50  gat." I I  31.00 L  32 .50  n a s te w n a  
16.50— 17.56 ; ż y tn ia  g a t .  p ie -w s? y  
3 2 .00  — 8 2 .7 5 , g s t  I I  1 0 .7 5  — 2 0 .7 o, 
r a z o w a  2 3 .5 0  — 2 4 .2 5 , o t r ę b y  p sz e n n e  
g r u b e  15 .50  — 16.00. ś r e d n ie  14.25 
J4 .7 5 , m ia łk ie  14 .25  — I4 -7 5 , ż y tn ie  
i4 -2 5  — 14-75, m ą jcu cb J ln ia n e  2 2 .0 0  
— 22 .50 , r z e p a k o w e  15,50 — iS.ÓO. 
ś ru ta  s o jo w a  22.00 -  22.50, s to m a  
p r a s o w a n a  ( ż y tn ia )  6 .5 0 —  7.00, s ia n o  
s ło d k ie  p r a s o w a n e  J 0 . 5 0  —  11.00, 
p r ą s o w a n e  8.50 — 9 .5 0

Z ie m n ia k i ja d a ln e  4 .00  —  4.30, 
s a d z e n ia k i  10.00 —  12.00.

M g rrie rs tw c
w ppciągu

W IL N O , 24 . 5 . Z  G łę b o k ie g o  d o ­
n o s z ą :  W  n o c y  z 2 1 -g p  n a  2 2 -g i b m . 
w  p o c ią g u  f d ą ią j 'ą c y m  a  W ilg a  dq  
K ró J e w s z c z y z n y  p o m ię d z y  s ta c ja m i  
Ł u ty n y  a  H o d o c z y s k i  z a m o rd o w a n o  
w  p r z e d z ia le  I i - e j  J f ląsy  k o b ie tę ,  p o  
c z y p ; zw lołsi w y rz u c o n o  p o d  k p ta  p o  
c ią g ą .  f o d  z a r z u to m  p o p e łn ie n ia  
z b ro d n i a r e s z to w a n o  o b y w a te la  ło ­
te w s k ie g o  W a c ła w a  K a r o  c i-:a .

O d  d łu ż s z e g o  c z a s u  w  p o c ią g a c h  
d a l e k o b i e ż n y c h  d o k o n y w a n o  ś m i a ­
ły c h  k r a d z i e ż y  w ś r ó d  p o d r ó ż n y c h .  
H p d r ó ż n i  p o  p r z y p y c i u  d o  W a r s z a ­
w y  n ie z w ło c z n ie  m e l d o w a l i  o  o k y a -  
d z e i i iu  i c h  w  p o l ic j i .  O k r a d a n i  b y l i  
t o  p r z e w a ż n i e  I n d z ie  z ; m o ^ m .  f i ł u -  
g o t n / g ł e  o b s e r w a c j e  d o p r o w a d z i ły  
d o  u s t a l e n i a  n a z w i s k a  n i e b e z p ie c z ­
n e g o  z ło d z ie ja .  O k -a z ą ł s ig  n i m  
R o m a n  W o z m e k i ,  z n a n v  z ło d z ie j  
m ię d z y r .a ro d i - w y .  N a z w is k o  to  n o to  
w a n e  b y ło  w  k a r t o t e k a c h  U r z ę d u  
M e d  c z e g o  w ś r ó d  z ło d z ie i  m i ę d z y n a -  
r o d o w y c łL  Z a  W o ź n ic k im  z a r p ą d z c -  
n o  p o ś c ig .  W r e s z c ie  w  d n i u  w c z o r a j  
s z y m  r ą n o  p o l i c j a  d o w ie d z i a ł a  sxę, 
k e  W o z n ic k i  p r z e b y w a  W a i b a n o w -  
k u  w7 j e d n e j  z e  z n a n y c h  p o l i c j i  ,,p ae  
lim*.

G d y  p o l i c j a  w k r o c z y ł a  d o  p i i s s z -  
k a n i a ,  n i e  z a - d a ła  W e ż n ic k i e g a  
W s z c z ę to  r e w iz j ę .  W  j e d n e j  z  s z a f  
l e ż a ł a  w a l i z k ą ,  w  K tó re j  z u a jd o jy a -  

ł y  s ię  p e r s k i ,  w ą s y ,  b a k i  o r a z  o k u ­
l a r y ,  m n o k l e ,  m e u f ik i  i  s z ip iu k i  d o  
c h a r a k t e r y z a c j i .  P o z a  t y m  w  w a l iz ­
c e  z n a j d o w a ł a  s i ę  J u ta rK a  i  k lu c z  
k o le jo w y .

W ła ś c i c i e lk a  „ m e l in y "  n i e  u m i a ł a  
w j  tlu m a .c z !  ć  d e  k o g o  p a i e ż y  z n a le T  
z io n ą  w a l i z k a .  J e d e n  z  p o l i c j a n tó w  
z a j r z a ł  p r .d  łó ż k o  > t.a jn  U jr p a ł  IB gż- 
c z y z n ę  n a k r y t e g o  k o c e m . M ę ż c z y z ­
n a  w id z ą c ,  ż e  z o s t a ł  z d e m a s k o w a n y ,  
w y s k o c z y ł  z  p o d  ł ó ż k a  i  r z u c i ł  s i ę  
n a  p o l i c j a n t a ,  c h w y t a j ą c  g o  r ę k a m i  
z a  g a r d ło .  W a lc z ą c y  m ę ż c z y z n a  b y ł

a t l e t y c z n e j  s i ł y  i  p o l i c j a n t  n i e  m ó g ł  
o s w o b o d z ić  s ię ,  T r z y m a p y  z a  g a r d ­
ło  j a k  w  k le s z c z a c h ,  n i e  m ó g ł  z a a ­
l a r m o w a ć  p /> l ,p ja n ia , k t ó r y  p r z ę p r o  
w a d f » ł  r e w i ą j ę  w  s ą s i e d n im  p o k o ­
j u .  P o l i c j a n t  z d a ł  s o b 'e  s p r a w ę ,  ż e  
p i a  d c  c z y n ie n i a  z  p o s z u k iw a n y m  
W o ź n ię k o p .  J e d n o t z e ś p i e  W o ź r i c k i  
c h w y c i ł  p r ę t  l e l ą z n y  o d  ł o r k a  i  u c i-  
ł ę w a ł  p ip a  u d e r z y ć  p o l ie  j a u t a  w  g ło ­
w ę . T e n  n i e m a l  t r a c a c  p r z y to m n o ś ć ,

o s t a tk i e m  s i ł  d o b y ł  r e w o l w e r  z  p o  
c h w y  i  w y s t r z e l i ł  d c  p r z e r iw p lk a -  
W o ź n ic k i  ś m i e r t e l n i e  r a n n y  w  
o r z u c h  łw a l i j  s ię  p ą  p o d ło g ę ,  W e ­
z w a n o  l e k a r z a ,  k t ó r y  e p a t r z y ł  p p l ic  
j a p l o w i  r ą n ę  n a  s z y i  o r a z  . u p y  
r ą k ,  k t ó r e  r a b u ś  p s g r y z ł  p i p  w  jb ., 
s ie  w a lk i .

Z w ło k i  W o ż n ic k ie g o  z a b e z p ie c z o ­
n o  d o  c z a s u  p r z y b y c i a  k o m is j i  s ą ­
d o w o  r  ś le d c z e j .

Nie byio rozmów
min. Becka z ambasadorem Niemiec

J J T N J J Y N , 2 3 . 5 . „ L w e r . i n g
S t a n d ą r t "  z a m i e ś c i ł  a r t y k u ł ,  w  
k t ó r y m  s tw 7i e r r i z a ,  ż e  w o s t a t m c h  
d n i a c h  m i n i s t e r  s p r .  z a g r .  B e c k  
o d b y ł  r o z m o w ę  z  a m b a s a d o r e m  
R z e s z y  v o n  M o l t k e  n a  t e m a t  
s p r a w  c z e s k i c h .

W  z w i ą z k u  z  p o w y ż s z y m  a r t y ­
k u ł e m  a m b a s a d a  R .  P .  w  L o n d y ­
n i e  o g ł o s i ł a  k o m u n i k a t  n a s t ę p u ^  
j ą c e j  t r e ś c i :

Am basada R P w  Landyno*
zmuszona jest zaprzeczyć w iado- 
ipośc.łopi. które pgja>viły sję w 
jednym  z dzienników w ieczor- 
pycb  p j kornej roz)B o»ia  w ie ­
dzy min. spr. zagr. Beckiem  a a m  
basądorepi jiięipieekim von M olt­
ke, a dotyczącej stanowiska P ol­
ski w  pew nych wypadkach m ię­
dzynarodow ych. Ambasada R, P.

upoważniona jest do stw ierdzę- 
pia, iż w  ciągu ostatpicii kdku  
dpi ambasador niem iecki w tyk?" 
Szay. ,e p*e ody> ip.dząf min, Becka, 
a tym  samym wiadom ości rzeko­
m ej rozm ow ie pom iędzy nimi 
wraz z interpretacją tej rozm ow y 
są zupełnie bezpodstawne.

Grrd wielkości
O rz e c h a  w ł p s k i e f o

KIELCE, 24 5. Nad terenem
gmin Rzepin, Tarczyk, Lipsko i 
‘ja rlów  w powiecie iłżeckim jjigp 
s z ła  b u r  Z" g r a d o w a ,  p o f ą c ? p » ^  *  
częściowym oberw aniem się chmu­
ry. Padający grad wielkości ą rn - 
cha włoskiego ppf/yn jł ną terenie 
17 wsi duże szkody, niszcząc zasie­
wy od 10 do 50 proc.

A B t ł  ą p a r i U W U
W l o c i m  —  P o l $ h a

Tłoczyński pokonał de Stefaniego
g r A t m i  J t n s L ^  £S;3f

W popiedzisłek. w  cUugun dniu 
ujeczu tenisowego o puchar Iłnvisą 
pomiędzy Pojską i Wfoęnami dokoń 
czono grę pojedynczą %,-uczyusk; — 
L e Śtefanj, przerwaną w niedzielę 
z powodu ulewnego deszczu przy 
stanie S 6, 6:4 dla Włocha. W ponie­
działek Stefani był wyrązpie niedy­
sponowany i pcćobno wystąpi} cho­
ry na korcie Po wygraniu przez 
Tło czyń skiego następnych dwOch 
setów 6:4, 6 •%, Stefani zrezygnował 
z dalszej gry. Tłoczyński zdobył wo 
bęć tego pierwszy punkt dla Polski.

W syze podwójnej para włoska 
Quintai alle — Taróni wygrała z 
para polska Spychała — Tłoczyński 
11:9, 2:6, 6:4, ,  6, 7:5.

We wfur.ik w ostatnim diiią pie- 
czu mają się odbyć pozostałe single, 
Hebda ma w ąlczyć' ze Siei m im , a 
Tłopzyiiski z Ganapele. W obec cho­
roby Stefaniego Hebda prawd«po- 
dobnje zdibędzie punkt w alkowe­
rem, a o losach całego ipeczu roz­
strzygnie spotkanie pomiędzy Tło- 
czyiiskim i Ganapele.

51INĘŁY PIJEKNE DNI 
ARANJUEZD

W  Zagrzebiu zakończył się w  .po­
niedziałek lpr-cz tenisowy o puchar 
J>avisa pomiędzy Ang)ią i Jugosła­

wią. ług sław w oapiosła sensacyj­
ne zwycięstwo w stosunku 5;0, e li­
minując w ten sposób Anglię z te- 
gorąpą^ycji rozgrywek P puchar Da-
v is a .

W  grze podwójnej ?ara jpgosło- 
wiańfka Puncec — Mitie pokonała 
Anglików Butlera 1 Wilde 7:5, 6:3, 
3:6, 5:7, 0:3. Pe tym spotkaniu w y­
nik meczu był jąz rozstrzygnięty 
na korzyść Jugosławii.

Pczpstałe singli przyniosły róń 
niez zwycięstwo Jugosłowianom. Mi 
tic pokonał Anglika* Shayesa 6:2 
6:3, 11:9. a Pupcec odniósł zwycię­
stwo nad Butlerem 6:3, 6:3, 3:6, 6:3.

Ta klęska sarayką osb' 'lepziue wici 
ką kartę tenisa angielskiego, który 
jeszcze 3 łąta temp p psią dął puchar 
Iłayi-sa. Wielkość tenisa angielskie­
go stworzyli dwaj lądzie Perry i 
Austin, gdy ich zabrakło przyszły 
porażki 5:0.
FRANCJA POKONAŁA MONACO

W pstatnipi dpju meczu tepisp- 
r/ęgo o pu-’har Dayisa irąn cja  —

ftlopaco, Frani uzi caniesu ciwą dpi 
szc zwycięstwa. Bolelli pokonał 
Neghes*a 6:1, 6 1, 6:2, a PeMizza w y 
grał z Medecinpem 6:2, 6 1, 3:6, 6:4. 
Francuzi wygrali w ten sposób spot 
kanie 5 0 ule jra u  dpbwd- tpic gcecz 
zostanie zweryfikowany na 3:2 dla 
Francji ap względu W  wy-taęfienie 
przez Francuzów w ostatnim dniu 
rezerwowych zawodników zamiast 
Pcstremąu i Petra,
Z W Y C IĘ S T W O  J Ę D R Z E J O W S K I E J  

Jadwiga Jędrzejowska, którą w 
poniedziałek rano przybjJa do Lpa- 
dyiju stanęła cd razu ppzyjezdzie 
na korcie w międzynarodowym tur 
nieju w iiiswjck. Przeciwniczką Pełki 
była doskonała temsistka id igską 
Gem - Hoakini. Polką odniosła łatwe 
zwycięstwo w stosunku 6.3, 6:1,

W turnieju w Hiswick biorą rów­
nież udzią} doskonała tenisistta an­
gielska Stammers oraz nirzm ną jesz 
cze w Europie ale podobno św:etna 
nowa amerykańska gwiazda teniso­
wa Undy.

Wmdomosm gospodarcze
MIĘDZYIZBGWA KOjWIkJA 

SKftP.BÓW. 1
O s ta t n io  o d b y ło  s ię  w  W a r s z a w ie  

z e b r a n ie  M ię d z y iz b o w e j K o m i­
s j i  S k a r b o w e j ,  n ą  k t ó r y m  m . jn .  
r g z p ą t r y w a n t )  z a g a d r j i e n i ę  g ig  p r z e -  
W ia e ią n y c b  w u s t a w i e  ó  p o d a t k u  
p r z e m y s ło w jT n  d l a  t r a n s a k c j i  z a ­
w a r t y c h  n a  g i e łd a c h  z b o ż e w o - lo -  
w a r o w y c h .  W p r a k t y c e  b o w ie m  
u r z ę d y  s k a r b o w e  c z ę s to  k w e s t i o ­
n u j ą  p r a w id ło w o ś ć  z a w a r c i a  t y c h  
t r a n s a k c j i  i  w  k o n s e k w e n c j i  o d ­
m a w ia ją  p r z y z n a n ia  n a le ż n y c h  
u lg .  w s p r a w i e  t e j  Z w ią z e k  Iz b  
j u ż  w y s tę p o w a ł  d o  M in .  S k a r b u .

N a  z e b r a n i u  R e m i s j i  o m a w i a n ą  
■ówpjeż z a g a d n ie n ie  o p ła t  s tą p ip lP '
w y c h ,  p o b i e r a n y c h od podąń im- 

■=

P r z e c iw k o  p a n ice
walutowe}

PRAGA, 23. 5. Minister finapsów
Kąłfgss jyygłgsił przemówienie 
iransmitowai*e przez radio, w któ­
rym zwrócił się z apelem dc wła­
ścicieli wkładów oszczędnościo­
wych o niewyeofywanie pieniędzy 
podkreślając, że zarządzenia^ o 
charakterze wojskowym  podjęte 
usjatnio nie powinny wywoływać 
niepókuju. Minister zapewniał, ze 
nastroje paniczne, które dały się 
zauważyć w śfód pewnych kol są 
nieuzasitdiiione i twierJrił, ze wa- 
iuta czechosłowacka jest oparta na 
mocnych podstawach.

p o r t e i ó w  n a  p o z w o le n ia  p r z y w o z u  
K ó m j s j a  u z n a } a , ż e  p o b i e r a n i e  t y c h  
o p ł a t  n i e  j e s t  o p a r t e  n a  ż a d n y m  
p r z e p i s i e  u s t a w o w y m .  W  s p r a w i e  
t e j  Z w . I z b  w y s t ą p i  w  n a jb l i ż s z y m  
c z a s ie  ,do M in . P .  i  H

K o m i s j a  r o z p a t r z y ł a  w r e s z c ie  
s p r a w ę  d o r ę c z a n i a  n a k a z ó w  p ł a t ­
n ic z y  c li  p r z e d s i ę b io r s tw o m ,  p r o w a  
d z ą c y m  k s ię g i  h a n d l o w e ;  p r z e d s i ę  
b i o r s t w a  l e  o t r z y m u j ą  c z ę s to  n a ­
k a z y  z  o p ó ź n ie n i e m  k i lk o i e t n i m ,  
c o  p o w o d u j e  n i e p e w n o ś ć  w y i r . i a r g  
i  t r g d n o ś e i  w  k a l k u l a c j i  p r z p d s i ę r  
b io r s tw a .

RUCH TOWAROWY PORTU 
GDAŃSKIEGO 

O g ó k iy  o b r ó t  t o w a r o w y  p o r t u  
g d a ń s k ie g o  w  m ie s i ą c u  k w i e t n i u  
w y n ió s ł  5.52.655 t . z e z e g p  p r z y p a ­
d ło  n a  p r z y w ó z  ! 3 8 .504  t  o r a z  
4 34 .421  t .  n a  w y w ó z . W  p o ró w n a n iu  
z m ie s ią c e m  k w ie tn ie m  1937 r. z a ­
z n a c z y !  s ię  w e r o s t  w  p rz y w o z ie  o 
39648 t- czyi) 4 0  p ro c ., w  w y w o z ie  
n a to m ia s t  s p a d e k  o 42485  t. czy li Ś,9 
p ro c e n t.

U RU CH O M IEN IE N O W E G O  
ZASOBNIKA DO WAŻENIA

Dnia 18 maja uruchomiono j g/jda- 
no rio użytku czwarty automatyczny 
zasobnik do ważenia, który zwiększy 
wydajność pomostów przeładunko­
wych dia rudy. Konstrukcja żelazna 
tego pssbnjkg zostatą wykbMP.g 
przęj Stocznię Gdańską, natomiast 
mechanizm i 'automaty przez firmę 
Dcą/ag.

S w f e t p  H o t e c j f S i E e w #
K to  z w y c i ę ż y ł  w  w ie lk im  w y ś c ig u  ?
W  n ie d z ie lę , w  r a m a c h  śyy ię ta  m o ­

to c y k lo w e g o , o d b y ły  s ię  w  W a r s z a ­
w ie  w y ś c ig i  m o to c y k lo w e , z o rg a n iz o ­
w a n e  p r z e z  K lu b  M o to c y k lo w y  Z w iąż  
l ą i  S trz e le c k ie g o  W a r s z a w a .

\V v ś c ig i  r o z e g r a n e  z o s ta ły  n a  o b ­
w o d z ie  z a m k n ię ty m  w  A lei N ie p o d le -  

' g ło śc i, o d y s ta n s ie  240 0  m t r .
1 M o to c y k le  do  136 c m t. —  ł )  J a n -  
i k o w sk i n a  D K W  (K M  D ą b ro w a  G ó r -  
1 n je z a )  ą r e d n ia  sz y b k o ść  71,1 k m /g o d z .
> 2 ) G ło w n ią  (K M  Z,S W -w ą )  a a  E x -  
■ c e ls io rz e , 3 )  ijecew ic-z (Z w . R e z . 

W - w a ) .

250 c m t. j u n io r z y :  ] )  G a ia n t  n a
R u d g e  (Z w . R e z e rw . W -w a )  88,1 
k m ./g o d z .,  2 ) K- J u r k o w s k i  (P K M  
W - v ,a ) .

250 c m t. s e n io rz y  —  S ia r k ą  ( J a ­
k u b o w s k i)  n a  R u d g e  (P o i. łs u b  M o­
to c y k lo w y )  86 ,4  k m ./g o d z .

350 c /n . ju n io r z y :  1 ) K r z y s z to f  
B n in  n a  Ę x c e ls io r z e  (M K  Z S  VV-wa) 
89 .9  k m ./g o d z .,  2 )  J u r k o w s k i  K . n a  
R u d g e  ( P K M ) .

350 cm . s e n io rz y :  1 ) J .  J l ie io r b  
( L e g ia  W -w a )  n a  E x c e ls io r z e  95 ,9  
k p i . /g o d z . ,  2 )  K o ry ty ń s k i  n ą  N o r to -  
n ie  (B ie ls k o  -  B ia ls k i K M ).

5 00  cm . ju n io rz y :  1 ) j .  B r e n d le r
n a  Z u n d a p p  (U . 1 .  Ł ó d ź )  300 7 
k m ./g o d z .,  2 )  J a k ó b ik  n ę  R u d g e  (M K  
Z S  G d y n ią ) .

500 cm . s e n io rz y .  1 ) J a n  B a t i i e i t  
n a  R u d g e  (B ie ls k o  - B ia lsk i K M ) 
102 k m ./g o d z M 2 )  G o s ty ń s k i  ( U n ia  
P o z n a ń ) .

Polscy piłkarze w  cenie
75.009 fr a n k ó w  z a p ła c o n o  z a  N o w ic k ie g o

Znany polski piłkarz emigracyj­
ny, No witki, który gra! kilkakrot­
nie w reprezentacji Francji, sprze­
dany zosfał przę? swój kiyb „Eycei- 
sior" z R ontoix  zawodowemu klu­
bowi z Lilłe „Fives“ , za kwotę 75 
tys. franków. Za sumę tę Ęxcei*-ior 
pokrył swe dług), ratując sjp czę­
ściowo pfrzed bankrucBięm

Nowicki już po raz trzeci sprze­
dawany jest po zakończeniu sezo­
nu piłkarąkiego. Najpierw przeszedł 
op ż polskiego klubp w Lens do Ra 
ciflgp, W r. ub. Rgjsipg spf^e(Jgł flto 
Exeelsininwi za 75 tys. fr.

Obok Kowalczyka 1 lgnące) i Wa­
wrzyniaka W aggi), którzy również 
grali w reprezentacji Francji. No­
wicki jest najdroższym piłkarzem

enąigracyjnym. Na tych /rzęch gra­
czy kluby francuskie wydąły ok 
400 tys. fr.

K o l c z y ń s k i

znowu na r.ngu
Wc w/orek, reprezentacją bokser 

ska Europy rozegra w foinneapolis 
drugie spotkanie z drużyną Ame- 
ry:ti, która wystąpi w składzie cał 
kowicię zm:eriionym.

Jedyny reprezputart Polsjsi, Ro! 
esyński, walczyć będzie tyiu ra­
zem z bokserem włoskiego pocho­
dzeniu —  Tommv Y-.ites.
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„Dlaczego ivysiąpiłam z Ozonu“

Oświadczenie pos. Pryslorowtf
w  o d p o w i e d z i  n a  m o w ę  g e n .  S k w a r c z y ń s k i e g o

„S łow o" w ileńskie publikuje 
p . t. „D laczego wystąpiłam  z Ozo­
nu —  w  odpow iedzi gen. Skwar- 
czjusktem u" ośw iadczenie po­
słanki Janiny Prystorow ej.

Przyczyny wystąpienia
Na w stępie ■ pos. Prystorow a 

mówi dlaczego zdecydow ała się 
z łożyć ośw iadczenie publiczne o 
m otyw ach sw ego w ystąpienia z 
.O zon u ".

Nieraz z różnych stron zapytywano 
mnie o motywy mego wystąpienia 
z O. Z. N. na które nie chciałam w 
prasie odpowiada., ażeby nie siać 
rozłamu i nie stwarzać atmosfery nie­
przyjaznej dla O. Z. N. Wobec jednak 
tego, że Szef Obozu w swej męwie 
z dn*a 19 maja 1938 r. potrak^wał w 
sposób obraźUwy, nazywając insynua- 
torami, odpryskami persoualnemi i dy 
wersantami tych, co z Ozonu wystą­
pili, uważam za swój -howiązek za' | 
brać głos dla wyjaśnienia pobudek i , 
przyczyn wystąpienia mojego, które ’ 
—  śmiem twierdzić —  nie miało tych 
podstaw niskich, o jakich w mowie 
Szefa czytałam. Stwierdzam jedno 
cześnie, że szukanie pobudek niskich 
u lodzi inaczej myślących, a zapozna­
wanie prawdziwych, nie jest drogą, 
prowadzącą do Zjednoczenia Narodu.

Pos. Prystorow a deklaruje się 
dalej jako  „gorąca  zwolenniczka 
konsolidacji". W  dzisiejszej s y - ' 
u u c ji je s t  jednak pewne „a le ".

Nie możemy być 
posłuszni

Jesteśmy my, posłowie i senatoro­
wie, powołani do komunikowania wła 
dzom 1 czynnikom najwyższym, jak 
jest w kraju i jak się dzieje społe­
czeństwu.

To też przy calem poszanowaniu 
najwyższych czynników i autoryte­
tów ,obowiązkiem naszym jest zabie­
rać głos 1 słowem i czynem dawać 
świadectwo czystej prawdzie, za któ­
rą wobec naszych wyborców odpo­
wiadamy.

Nie możemy być nikomu posłuszni, 
ani dyspozycyjni, bo musimy w każ­
dej chwili o potrzebach kraju i oby-

wateti głosić. A jeżeli mowa o dyscy­
plinie, to ma ona różne odcienie i roz­
maicie winna być stosowana. Dyscy­
plina —  odpowiednia dla szkół woj­
skowych i odbywających ćwiczenia 
wojskowe —  nie nadaje się dla polity- 
ków i przedstawicieli połeczetistwa.

1 Tutaj może być porozumienie ludzi 
dobrej woljf ożywionych miłością Oj­
czyzny i pragnących jej służyć, co iest 
mocniejsze i pewniejsze, niż mecha­
niczny rozkaz i mechaniczne wykona­
nie. Tutaj muszą być uszanowane for­
my i prawa, przyjęte przez organiza­
cję i jako przykład wezmę Koło Parł. 
O. 'Z. N . Posłom i Senatorom Koła 
Parł. O. Z. N. przyshigu.-e prawo wy­
boru i obdarzenia zaufaniem jednego 
z nich dla porozumiewania się z wła­
dzami O. Z. N. —  Jakieś z&kuhsowc 
gry są niepotrzebne, są drażnieniem 
i TyTwarzaniem tej sytuacji, którą 
obecnie mamy.

Ozon nie może być 
folwarkiem partii

Przechodząc do przem ówienia 
gen. Skwarczyńskiego pos. Pry­
storow a p isze:

Daleka jestem od złej woli w tej 
krytyce, muszę wypowiedzieć to, co 
było niepotrzebne i szkodliwe.

Nie jestem .x>litykiem, posiadam 
natomiast odrobinę zdrowego rozsąd­
ku, nie rozumiem niektórych myśli 
w przemówieniach Szefa Obozu.

Jak można, chodząc po ziemskiej 
drodze, nie iść ani na .■ wą, ani na 
prawą stronę, ani środkiem. Zostaje 
chyba latanie w powietrzu, ale też i 
tutaj musi być pewien kierunek.

Czy może polityk nie mieć wytknię­
tej drogi?

To też platforma, na której ma się 
skonsoliduwać społeczeństwo, musi 
zmieścić i lewych i prawych i środko­
wych, jeżeli chodzi o  ważne państwo­
we sprawy.

Nie m o/e być różnicy, nie może 
być protekcji, nie może nikt być fa­
rt ory-j-iwany, równość prawa i obo­
wiązków, a w każdym razie nie nJbże 
być Ozon folwarkiem żadnej partii, 
jak to jest obecnie.

Niestety, jest prawdą oczywistą, że 
O to., poszedł wąskim politycznym 
szlakiem. My, posłowie, odczuwamy 
tc w terenis na własnej skórze i mo­
żemy służyć setkami przykładów z ży­
cia, jeśli nas zechcą shichać.

w zakończeniu pos. 
składa „życzen ia "

W reszcie 
Prystorow a 
Ozonow i:

To też j całego serca życzę Ozo­
nowi wytyczenia sobie jasnego szla­
ku dla wszystkich, na którym mogli­
byśmy się znaleźć i my, dywersand 
z Ozonu.

Jak się dow iadujem y ośw iad­
czenie pos. Prystorow ej sk iero ­
wane zostało w form ie listu do 
grupy „Jutra  P racy"
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Duży wybór modeli I I I  I C  I C U  A  W AR SZAW A N. Swla. 29, 
wiosennych i LISÓW J .  U J C J J I V H  teL 605-33

S ensacgfłig  proces
o zarzut korzystania

z  fu n d u s z ó w  K o m in te r n u
Niezwykle sensacyjny proces o 

zniesławienie znaleźć się  ma w 
początkach m ies. czerw ca ns w o­
kandzie Sądu Okręgow ego w Gru­
dziądzu.

K ierow nik Instytutu A ntybol- 
szewickiego, ksiądz Kwiatkowski, 
w czasie jedn ej ze sw ych prelek­
cji, zarzucił kilku dziennikom, iż 
korzystają one z subw encji K o ­
m internu. W ydaw nictw a tc zde­

cydow ały w ystąpić ita drogę są­
dową o zniesławienie. Skarga po­
pierana jest przez dw óch znanych 
obrońców  warszaw skich prof. 
Glazera i adw. St. Z ie l:ńsK:ego. 
W charakterze świadków pow oła­
ni będą m. in. w iceprokurator dla 
spraw politycznych  przy Sądzie 
Okręgowym  w  W arszawie, P io ­
trow ski i radca MSW ewn. Bach.

W  ś r o d ę  w g f c i z d  d o  G d y n i

D e le g a c ja  s ło w a c k a
przybyła do Warszawy

HLEC7ARH1I-OANGLA Szpitalna 7 najlepsze kolacje  
n a b i a i o w e

W  poniedziałek w ieczorem  przy 
jechała do W arszawy grupa 11-tu 
słow ackich parlam entarzystów O- 
bozu ks. H linki z senatorem  B u - 
day ‘em  i posłem  Sidorem  na cze - 
Ie.

W  skład delegacji słow ackiej

lajem nicza rola h. następcy tronu

Aresztowania „integralistów
przybrały olbrzymie rozmiary

*4

M i n .  B o c k
w  S z to k h o lm ie

1 SZTOKHOLM , 23. 5. Szwedzka 
prasa podaje program  pobytu w 
czasie o fic ja ln e j w izyty m inistra 
Becka w  Sztokholmie. M inister 
Beck przyjedzie do Sztokholmu 24 
m aja i będzie bawił w stolicy 
Szw ecji do 28 maja. W  czasie po­
bytu szefa polskiej polityki za- 
g ranicznej, przewidziane jest 
śniadanie u króla Gustawa oraz 
w «yty u namiestnika tronu 
szwedzkiego prem iera i m inistra 
spraw zagranicznych, jak również 
cały szereg innych imprez, wyda­
nych na cześć m inistra Becka.

R IO  D E  J A N E I R O ,  23. 5. C a ła  
p ra sa , bez w zględu na zabarw ienie  
polityczne, w y ra ż a  swe głośne obu­
rzenie n a  n ie d a ją cy  się u k ry ć  fakt,  
że w śró d  areszto w an ych  „ in te g ra li-  
stów ” zn a jd u je  sie pew na ilo ść oby­
w a te li niem ieckich, oraz, że 6-ciu  
u rzę d n ik ó w  ,,L an co  A U em a ", aresz­
tow anych natychm iast po zam achu  
p rzyzn a ło  się  do czyn nego w  nim  
udziału.

6 m ilionów mHrejsćw
„V a n g u a rd a “ ogałsza, że „B a n co  

A lle m a " zre a lizo w a ł integrallstom

ob iecując, iż z ch w ilą  zd o bycia w ła ­
d zy  stw orzą d la  Ita lii (w  ra z ie  po­
trz eb y ) bazę w ojskow ą i re z e rw u a r  
żyw nościow y.

Poza opisam i w ydarzeń tra g icz n e j 
nocy, aresztow ań, ja k ic h  się obecnie  
dokonyw uje na zasadzie zeznań ba­
danych in teg ra listó w , w yła n ia  się na 
św ia tło  dzienne bardzo ciek aw a  

-p ra w a  niew yjaśnio nego zra n ie n i? ks. 
J a n a  de O rle a n s i B ra g a n za , sy n a  b. 
n a i tępej tro n u  h riz y lijs k ie g o . K«- 
Ji.a zn h la śł trię w * n ie » y ja śn io n y  śpó  
sób pod pałacetn prezydenta re p u b li­
k i i  tam  został zran-ony. O p atrzył

w eksli n a sześć i r  iii ono w m i  Irejsów  ! go_ ja k iś  lekarz, którego zdołał zna-
hn-7 <ru79P9 A roc-rtnTmnn IpPir i 7.71 KIP. Wbez żadnej g w a ra n cji. A resztow ano  
k ilk u n a stu  obywateli n iem ieckich  
także w  Sao P aulo, w  spraw ie któ­
rych , ja k  doniosły p isln a b ra z y lijs k ie  
interw enio w ał poseł n iem iecki dr. 
Ritter.

Aresztowanie 
dziennikarza włoskiego

Żywe zainteresow anie p ra s y  w zbu­
d ził także fa k t a reszto w an ia d zie n n i­
k a rz a  w łoskiego, korespondenta „ G a ­
zeta de Popolo" n a zw isk ie m  O s a r  
R iy e lli,  k tó ry  zeznał przed policją, 
że ro z w ija ł na te re n ie  B ra z y lii d z ia ­
łaln o ść p rzew ro to w ą. P rz y  E iv e llim  
znaleziono dokum enty, dowodzące, iż  
integre liśc i p r o s ili rząd  w ło ski o ener 

‘ giczną in te rw e n cję  na sw ą korzyść,

K a r d v n a l - l e g a S  P a c e l l i
p r z y b y ł  d o  B u d a p e s z tu

BU DAPESZT, 23. 5. Legat O j­
ca Św iętego na X X X IV  m iędzy­
narodow y kongres eucharystyczny 
kardynał sekretarz stanu Pacelli 
przybył- pociągiem  specjalnym  z 
R zym u do Budapesztu o godz. 
10 m. 30.

Na dw orcu K ardynała Legata 
pow itał regent W ęgier adm irał de 
H orthy w  otoczeniu członków  
rządu z prem ierem  Im redy‘m na 
czele i przedstawiciele n a jw yż­

szych -władz kościelnych, cyw il­
nych i w ojskow ych . K ardynał Pa 
celli przeszedł przed frontem  
kom panii honorow ej, która odda­
ła mu honory. Orkiestra 'odegrała 
hym n papieski.

K ardynał Pacelli od jechał na 
zamek królew ski, gdzie zamiesz­
kał jako gość regenta W ęgier. 
W  godzinach południow ych  od ­
było  się na zamku śniadanie, w y ­
dane przez regenta H orthy‘ego

B ra t P . P re zyd e n ta  R . P .
z m a r ł  n a g le  w  K r a k o w ie

K R A K Ó W ,  23. 5. D z is ia j  w  p o ­
łu d n ie  w  „ H o t e lu  P o ls k im "  p r z y  
ul. F lo r ia ń s k ie j  w  K r a k o w i e  
z m a r ł  n a g le  n a  a n e w r y z m  s e r c a  
śp . L u d w i k  M o ś c ic k i,  d y r e k t o r  p a ń

s t w a w y c h  Z a k ła d ó w  P r z e m y s ło ­
w y c h  w  C ie s z y n ie ,  b r a t  P r e z y d e n  
ta R . P . p ro f. Ig n a c e g o  M o ś c ic k ie ­
go.

Śp. zmariy liczył lat 68.

leźć i obudzić. Obecnie zn a jd uje  się w  
szpitalu w o jsk tw y m  pod strażą.

S k rw a w io n y  m undur k s ię c ia  znale  
ziono w  ogrodzie pałacow ym . C zęść  
p ra sy  tw ierd zi, że wódz m te g ra li-  
stów, 'P lin io  Sałgado, ch c ia ł w p ro w a­
d z ić  w  B r a z y lii u stró j faszysto w ski 
z kró lem  n a czele, któ rym  m ia ł b yć  
ks. B ra g a n za , ora z „w odzem ", któ­
ry m  m ia ł zostać sam  P lin io .

Aresztowania w  urzędach
W ięzien ia  rioskie i sąsiedniego  

m ia sta  N ictero y są ta k  przepełnione,  
że 599 aresztow anych  przew ieziono  
na w yspę IU ia G randę. D okonano  
bardzo w ielu  aresztow ań w  sfe ra ch  
urzęd n iczy cli, ja k  np. w  m ennicy pań 
stw ow ej, u rzęd ach  pocztowych, cen­
tra la ch  telefonicznych, ban ka ch  (n a ­
wet w B anco de B r a s il) ,  pew ną ilość  
ludzi aresztow anych w śród m a ry n a r­
k i itp. W śró d  aresztow anych  zn a j­
duje się naw et d y re k to r konserw ato­
riu m  m uzycznego i k ilk u  n au czycieli,  
aresztow ano też dw óch księży, kilk u

b. oficerów , k ilk u  w y -zu co n y ch  swe­
go cza su  i  p o licji ajentów  i w. w. in.

Kara Śmierci
W  z w ią zk u  z-zam achem  w yda. p re  

zydent re p u b lik i d e kret u z u p e łn ia ją ­
c y  konstytucję z 10 listo p a d a  ub. r, 
(w p ro u  ądzający k a rę  ś m ie rc i)  re g u ­
lu ją cy  stosow anie k a ry  śm ierci. D e ' 
kret nie p rze w id u je  stosow ania k a ry  
śm ie rci > -decz, wobec czego aapew ne  
Me będzie stoeow anj do rjezęptników 
o sta tn ie j tfcwolueji. D ru g i dekret re-  
fo rin u je  procedurę sądow a try b u n a łu  
bezpieczeństw a narodow ego w  ten 
sposób, że w przeciągu 48 godzin m a 
być przeprow adzon e dochodzenie śled i 
czc, a  w c ią g u  następ n y ch  4 8 -g o d zin j 
m a b y ć ukończony proces, wraz z | 
p rze słu ch iw a n iem  św iadkó w  (ty lk o  
dw óch zarów no ze stro n y o skarżen ia,  
ja k  i o b ro n y ), k w a lifik a c ją  zbrodni i 
w ydaniem  w yroku,'

Na prowincji
A reszto w an ia, w y n ik a ją ce  z docho­

dzeń postępują dalej i przenoszą się 
na prow incję, gdyż „człon kow ie rady  
czterdziestu", n ajw yższej w ład zy in- 
tegralistycznej, pochodzą z różnych 
stron B razylii. D otychczas aresztow a­
no ich ju ż  ponad dwudziestu. Są m ię­
dzy nim i adw okaci, literaci, lekarze, 
uczeni, w ie lcy  przem ysło w cy i t. p. 
Według wiadomości otrzymanych z 
Parany i Rio Grandę Do Sul (gdzie 
posiadamy największą ilość polskich 
osadników) panuje tam zupełny spo­
kój, gdyż Polacy nie brali żadnego

działu w ruchu . ntegralistycznvm 
N ofom iast podobno liczne są areszto­
w ania w śród osadn ików  niem ieckich.

w chodzą: senator dr. Buday, w i­
cem arszałek senatu poseł J. S i- 
vak, w icem arszałek sejm u poseł 
Karol Sidor, redaktor naczelny 
„S lovaka“ , poseł Kendra, poseł 
Longa, pos. Danihel, pos. Slusny, 
pos. D em bovsky, pos. dr. K ova - 
Tyk, pos. D robny, sen- Jancek, 
pos dr. Leon W olf.

Gości słow ackich  pow itała na 
dw orcu  delegacja  pod przew od­
nictw em  senatora Gwiżdżą, prozę 
sa Tow arzystw a P rzyjaciół S ło­
waków . D o w ysiadających  z w a­
gonu Słow aków , którym  w ręczo­
no liczne wiązanki kwiecia, prze­
m ów i! sen. Gw iżdż, w itając ich 
na ziem i polskiej. W zniesiony 
przez sen. Gw iżdżą po serdecz­
nym  przem ów ieniu okrzyk 
„N iech  ży ją  S łow acy", podch w y­
ciła licznie zebrana na dw orcu  
publiczność.

Na przem ów ienie to odpow ie­
dział ks. kan. dr. Buday, w icem ar 
szałek senatu, który wzruszonym  
głosem m. in. pow iedział: „7 ,
chwilą, gdy wstąpiliśmy na zie­
mię polską, wszędzie jesteśmy wi

tani z niezwykłą serdecznością. 
Polska okazuje nam dużo serca i 
m y jej odpłacamy tym samym’ -

W  środę delegacja S łow aków  
weźm ie udział w  śniadaniu, w y ­
danym  przez prezydium  izb par­
lam entarnych. po czym  w yjedzie  
do Gdyni na pow itanie delegacji 
S łow aków  amerykańskich, która 
wiezie ze sobą na M /S „B atorym " 
oryginał czesko -  słow ackiej u - 
m ow y pittsburskiej.

Dokum ent ten, pierw szorzęd­
nej w agi dla narodu słow ackiego, 
przew ieziony będzie do Czechosło 
w acji pod specjalną ochroną S ło ­
w aków  w  składzie 40 osób, która 
przyjeżdża 26 bm. do G dyni pod 
przew odnictw em  redaktora M ar- 
gasza. Z  G dyni po uroczystym  po 
witaniu prz°z specjalny komitet, 
w yłon iony spośród polskich orga­
nizacyj społecznych, delegacje sło 
w ackie w yjadą do W ars-aw y, 
gdzie 27 bm. odbędzie się w ielka 
m anifestacja przyjaźni polsko -  
słow ackiej na ratuszu oraz śnia­
danie, w ydane przez zarząd m iej­
ski na cżeść gości słow ackich. '

W  s t o l i c y  A r g e n t y n y
zatrzymali stę lotnicy polscy

LIM A, 23. 5. Po przybyciu  do 
stolicy Peru w niedzielę w ieczo­
rem  m jr. M akowski kontynuow ał 
lot przez Santiago do Buenos -  
Aires. W  stolicy A rgentyny lotni­
cy  polscy spędzą tylko jeden 
dzień.

Następnym etapem będzie lot 
z Buenos -  A ires do R io de Janei­
ro. Na pokładzie zm ontow ano no­
wą radiostacje. w ypożyczoną 
przez Panam erykańskie linie lot­
nicze, na m iejsce uszkodzonej w 
p-oprzednich etapach lotu.

T łu m y  lo n d y ń c z y k ó w  o b s e r w o w a ły

Ślub ks. Mithała Radziwiłła
z  p .  S t e w & p l  D a w s o n

CAŁKOWITY EKWIPUNEK HARCERSKI, TURYSTYCZNY, SPORTO­
WY, P. W. oraz NAMIOTY, KAJAKI i t. p, z własnej wytwórni

poiec-, C E N T R .  K O M .  D O S T A W
ZW . HARCERSTWA POLSKIEGO

W a rs z a w a , aL  T r a u g u t t a  2, te ł .  2 -45 -54 . P . K. O. 536.

P a t r i a r c h a  M i r o n  C r i s t e a
o p u ś c i ł  P o l s k ę

K R A K Ó W , 23. 5. W  poniedzia­
łek o godz. 17.06 opuścił K raków  
w drodze pow rotnej do Buka­
resztu prem ier rumuński patriar­
cha M iron w raz z tow arzyszący­
mi mu osobami.

Na dw orcu  k olejow ym  żegnali 
dostojnego gościa przedstawiciele 
władz państw ow ych z p. w o je ­
w odą krakowskim  dr Piotrem  
Małaszyńskim, przedstawiciele

w ojska z gen. Piaseckim  i płk. 
M adeyskim orąz przedstawiciele 
duchow ieństw a prawosławnego.

Zebrana ną dwnrcu k loejow ym  
publiczność zgotow ała odjeżdża­
jącem u dostojnikow i rum uńskie­
m u serdeczną ow ację.

Równocześnie opuścili K raków  
przedstawiciele prasy rum uń­
skiej, tow arzyszący prem ierow i 
w jego  podróży po Polsce.

LON DYN W  urzędzie stanu cy 
w ilnego w  Caxton -  Hall w  W est- 
minster odbyła się dziś cerem o­
nia ślubu 68-letniego ks. Michała 
Radziwiłła z p. Stew art D sw son, 
57-letnią w dow ą po bogatym  ju ­
bilerze londyńskim . P. Dawson 
przybyła do urzędu na pół godzi­
ny przed panem m łodym . Ks. Ra­
dziw iłł przyjechał w  tow arzy­
stw ie sw ego sekretarza i m jr. 
Stewarta Dawsona swego przy­
szłego pasierba.

Po ceremonii ślubnej ks. Radzi 
wiłł oświadczył przedstawicielom 
prasy: „Na razie nie mamy żad­
nych planów. Prawdopodobnie 
pozostaniemy w Anglii jeszcze 
kilka tygodni. Gościnność angiel­
ska jest najwspanialsza na swie- 
cie. W ogóle Anglia jest cudow­
nym krajem Prawdopodobnie we 
źniemy później ślub kościelny".

Nowozaślubiona m ałżonka ks. 
Michała ośw iadczyła: „Jesteśm y
□boje b. szczęśliwi. Przez kilka

tygodni zamierzamy objeżdżać 
A nglię samochodem, po czym  u - 
dam y się na południe F rancji".

Przed Caxton -  Hall skonsyg- 
nowano silny oddział policji dla 
utrzymania porządku w  wielkim  
tłumie, który się zebrał przed u - 
rzędem i który wznosił okrzyki i 
b ił oklaski, gdy now ożeńcy odjeż 
dżali samochodem.

Trzęsienie ziem i
w  T o k io

T O K I O ,  23. 5. D z iś  p o p o łu d n iu  
s t o lic a  ja p o ń s k a  z o s ta ła  n a w ie ­
d z o n a  p rz e z  g w a łt o w n e  t rz ę s ie n ie  
z ie m i, k t ó r a  z o s ta ła  r ó w n ie ż  i  o d ­
c z u t a  w  o k o lic a c h .  W e d łu g  d o ty c h  
c z a s o w y c h  d o n ie s ie ń  t rz ę s ie n ie  
z ie m i n ie  w y r z ą d z iło  p o w a ż n ie j­
s z y c h  s z k ó d . O ś ro d e k  t rz ę s ie n ia  
z n a jd u je  s ię  p o d  U t s u n o n ija  w  
p r o w i n c j i  F u k u s z a m i.
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